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YDGOSZCZ, piątek dnia 29 listopada 1929 r. 


i l Rok XXIII. 


idea państwowa 
w Poznańskiem. 


W Polsce dnia jutrzejszego odegra Wiel- 
kopolska decydującą rolę. 


I 


Były wojewoda poznański Piotr Du- 
nin-Borkowski umieścił w ostatnim ze- 
szycie miesięcznika „Droga“ nadzwyczaj 
ciekawy artykuł pod tytułem „Idea pań- 
stwowa w Poznańskiem“, z którego po- 
dajemy następujące szczegóły: 

Poznańskie jest po dziś dzień: krajem 


< mało znanym pod: względem psychicz-. 


nym przez resztę Polski. 
Różnice.między Kongresówką i Mało- 
"polską z jednej strony a Poznańskiem 
z drugiej strony są o wiele znaczniejsze. 
Stosunki agrarne w Poznańskiem uległy 
radykalnej przemianie z gospodarstw 
względnie samowystarczalnych w przed- 
siębiorstwa zarobkowe. Stąd zmiana 
psychiki włościanina i silniejszy odpływ 
do miast elementu silniejszego ekono- 
micznie, a nie jak w Małopolsce tylko 
inteligentów lub nędzarzy. W handlu 
i rzemiośle pracują obecnie — po wyj- 
ściu Niemców — niemal wyłącznie Po- 
lacy, stan kupiecki czy rzemieślniczy 
jest wskutek tego jednolitym stanem, 
tak pod względem organizacyjnym, jak 
nawet i duchowym. -Proćes-przemiany 
chłopów małorolnych, utrzymujących 
się głównie z pracy na obszarach dwor- 
skich, w robotników rolnych, którzy zer- 
wali z tradycją drobnych właścicieli 
gruntów, dokonał się w pełni. W Po- 
znańskiem była przed wojną tylko bar- 
dzo nieliczna inteligencja wolnych za- 
wodów narodowości polskiej, mniej licz- 
na, aniżeli duchowieństwo, skupiona sil- 
nie między sobą. Właściwie tylko du- 
chowieństwo i ziemiaństwo posiadało 
wiele analogji, a ziemiaństwo i wiele 
związków z temi stanami w reszcie Pol- 
ski. W drugiej połowie dziewiętnastego 
wieku niemal już zupełnie Poznańskie 
nie bierze udziału w ogólnem życiu li- 
terackiem polskiem. Wytwarza się tam 
rodzimy ideał, właściwy warunkom tej 
dzielnicy: obrony w dziedzinie materjal- 
nej i językowej przed naporem niemiec- 
kim. Ta walka była tak specyficzną, 
tak różną od sienkiewiczowskich po- 
niekąd walk z 1831 i 63 r., że właściwie 
prosiła się o osobną literaturę. Bliska 
pozornie swem nastawieniem literatura 
pozytywizmu warszawskiego z jego ideą 
pracy organicznej, była jednak czemś 
całkiem innem. Hasłem pozytywizmu 
było: bogaćmy się, by zawładnąć rzeczy- 
wistością polską. Hasłem Poznańskiego: 
wytrwajmy. W Kongresówce kto inten- 
sywnie pracował — w myśl ideału pozy- 
tywizmu — ten miał możność rozwoju 
materjalnego właściwie bez konkuren- 
cji. W Poznańskiem istniała bardzo 
ciężką konkurencja niemiecka na każ- 
dym kroku. Od jednego z posłów włoś- 
ciańskich z Poznańskiego słyszałem zda- 
nie, że pewna nadwyżka w rezultatach 
gaspodarczych Polaków-włościan, obja- 
wiająca się tem, że włościanin-Polak 
miał większą finansową możność naby- 
wania ziemi, pochodziła przedewszyst- 
kiem z mniejszej stopy życiowej u pol- 
skiego włościanina w stosunku do nie- 
mieckiego. W tem zdaniu wyraża się 
cała trudność konkurencji Polaków z 
Niemcami i także ta specjalnie miła ce- 
chą Poznańskiego, chęć zawsze realne- 
go, bez blagi i poezji, zdawania sobie 
sprawy z istotnego stanu rzeczy. 
Walka ekonomiczna z Niemcami, to 
walka narzucona przez sanie fakty, to 
nie prad wynikły 2 literatury czy kie- 
runku ideowego Co się zatem stało z 
romantyzmem w Poznańskiem, z ro- 
mantyzmem wielkich wieszczów, tak 


Poseł polski w Berlinie protestuje 


przeciwko wybrykom prasy niemieckiej. 


Berlin, 27. 11. (Pat.) Dziś p. poseł 
Nzplitej Poiskiej w Berlinie złożył p. 
ministrowi spraw zagr. Rzeszy notę, 
która brzmi jak następuje: 

Do J. E. dr ' fuljusza Kurtiusa, Mini- 
stra Spraw Zagranicznych Rzeszy. 

Panie Ministrze! 

W qzienniku , Vorwärts“ z dnia wczo- 
rajszego za nr. 553 ukazał się artykuł 
pod tytułem: „Eferror in Polen“, Zwa- 
żywszy, że artykuł ten, obrażający jest 
zarówno w treści jak i w formie w sto- 


sunku dc władz państwa polskiego, a 
zwłaszcza zważywszy, że dane pismo 
jest ceniralnym organem stronnictwa, 
do którego należy szereg panów-człon- 
ków rządn Rzeszy z p. kanclerzem na 
czele, zakladam niniejszem przeciw u- 
kazaniu się rzeczonego artykułu kate- 
goryczny protest. 

Zechce Pan przyjąć, Panie Ministrze, 
wyrazy mego bardzo wysokiego sza- 
cunku. 


(©) Roman Knoll. 


Mniejszości narodowe w Polsce 
przeciwne są zmianie Konstytucji. 


(Telefonem od własnego korespondenta). 


Warszawa, 28 11. Wczoraj przez ca- 
ły dzień obradował w sejmie zjazd 
przedstawicieli politycznych  ugrupo- 
wań ukraińskich, białoruskich i litew- 
skich. Reprezentowane były 4 stron- 
nictwa ukraińskie, 3 białoruskie oraz 
litewski komitet narodowy w Wilnie. 
Celem zjazdu było uchwalenie jednoli- 
tej taktyki zarówno w'sejmie oraz na 


terenie  pozaparlamentarnym wobec 
obecnej sytuacji politycznej i zmiany 
konstytucji. 


To, że w obradach zjazdu nie brali u- 
działu przedstawiciele mniejszości nie- 


mieckiej i żydowskiej, organizatorzy 
zjazdu wyjaśniali z chęcią zaprowa- 
dzenia porozumienia między trzema na- 
rodowościami. zbliżonemi do siebie te- 
rytorjalnie i tradycją historyczną. 

Zaznaczali jednak, że rozszerzenie 
porozumienia nie jest wykluczone. 

W wyniku obrad ogłoszono rezolucję, 
w=której stwierdzono, że wszystkie gru- 
py mniejszościowe, które stoją na sta- 
nowisku narodowem, powołają do ży- 
cia stały komitet poroznmiewawczy. 
Celem komitetu jest przeciwstawienie 

| ste zmianie Konstytucji w Polsce. 


Upominek wyszkolenia kawalerii 


w Grudziądzu dla pułkownika rumuńskiego. 


Warszawa, 27. 11. (Pat.) Dziś o godz. 
11.30 pierwszy wiceminister spraw woj- 
skowych i szef administracji armji ge- 
nerał Konarzewski w otoczeniu ofice- 
rów gabinetu ministra spraw wojsk. i 
komendanta centralnego wyszkolenia 
kawalerji w Grudziądzu pułk. Podhor- 
skiego wręczył uroczyście w sali hono- 
rowej ministerstwa spraw wojskowych 
attache wojskowemu Rumunji w Polsce 


pułk. Nicolescu statuetkę bronzową, 
wyobrażającą jeźdźca, biorącego prze- 
szkodę. Jest to upominek centr. wyszk. 
kawalerji w Grudziądzu dla szkoły ka- 
walerji rumuńskiej. W przemówieniu 
swem gen. Konarzewski wyraził prze- 
świadczenie, że tak skromna statuetka 
będzie jeszcze jednym z dowodów wiel- 
kiej sympatji, jaką Wojsko Polskie ży- 
wi dla armji rumuńskiej. 


Samolot w morzu płomieni. 


Dwie wielkie katastrofy 


lotnicze w Nowym Jorku. 


(Własna służba telegraf. „Dzien. Bydg.") 


Londyn, 28. 11. Z Nowego Jorku do- 
noszą o dwóch strasznych katastrofach 
samolotowych, które wydarzyły się w 
dniu wczorajszym w przeciągu 2 godzin 
jedna po drugiej. Samoloty spadły 
w środku miasta Nówego Jorku i na- 
tychmiast się spaliły. 

Jeden samolot spadł w okolicy Long 
Island. Jeden członek załogi zginął. Nie- 
długo potem uległ podobnej katastrofie 
największy aeroplan, zbudowany dotąd 
w Stanach Zjednoczonych a mianowicie 
czteromotorowy płatowiec Fokker, no- 
szący nazwę S. 32. Samolot ten pozwala 
na transport 30 osób, z czego 16 osób 


może spać leżąc. Fokker ten spadł na 
dach jednego z domów i doszczętnie zo- 
stał zniszczony. Pilot, oraz inspektor 
departamentu handlu, znajdujący się w 
aeroplanie uratowali się, natomiast dru- 
gi piłot, spalił się. Dotychczas nie wia- 
domo, czy w aparacie rie znajdowały 
się jeszcze inne osoby, któreby w takim 
wypadku również zginęły. Ponieważ od 
płonącego samolotu zajęły się dwa do- 
my, straż ogniowa nie była już w sta- 
nie dojść do wnętrza aeroplanu, gdyż 
samolot otoczony był prawdziwem mo- 
rzem płomieni. TI. 
l 
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bliskim Poznańskiemu z czasów Ciesz- 
kowskiego? Działalność całego życia 
hr. Raczyńskiego, dr. Marcinkowskiego, 
czy ks. Wawrzyniaka jest symbolem ten- 
dencji Poznańskiego do wytrwania. Ale 
pomnik Mięszka i Bolesława w katedrze 
poznańskiej, o którego ufundowanie kłó- 
cił się Raczyński ze społeczeństwem, 
mówi już coś więcej, Łostawienie tego 
pomnika, to nietylko szukanie pociechy 
w historji, to nietylko umiłowanie tra- 


dycji, ale to równocześnie dzieło wiary 
romantycznej w cud. W stosunku do 
tych pomników jest coś podobnego do 
uczuć Czechów wobec św. Wacława. 
"Symbolem są te postacie, łączące wiel- 
'kość przeszłą z tą przyszłością, którąby 
się chciało wyczarować. Królowie ci, 
których Poznańczycy chcieli uczcić, o 
których możność uczczenia tak się Ra- 
czyński ubiegał, są równocześnie upraw- 
| nieniem przynależności Poznańskiego do 


Polski. Dla Poznańczyka bowiem pra- 
wo stoi ponad wszystkiem. Postawienie 
pomnika Mieszka i Bolesława nastąpiło 
jeszcze w epoce romantyzmu; roman- 
tyzm następnie zapadł w Poznańskiem 
w serca i pozostał w nich do chwili 
zmartwychwstania Polski. 


Niektórych Polaków razi stosunek. 
Poznańskiego do Ententy, przedewszyst- 
kiem do Francji Wydaje się on niektó- 
rym pełnym poczucia narodowej swej 
siły Kongresowiakom, zbyt uległym, Zza- 
mało godnym narodowo. Ententa jest 
w oczach Poznańskiego sprawczynią cu- 
du, sprawczynią przynależności Poznań- 
skiego do Polski. i 


W walce z Niemcami byli Pozņnańczy- 
cy poniekąd osamotnieni, Ich własne 
siły starczyły zaledwie do wytrwania 
w najcięższych warunkach. Sojuszni- 
kiem w tej walce był im tylko Kościół 
katolicki. Stąd jeden z ważnych powo- 
dów przywiązania Poznańczyków do ka- 
tolicyzmu. Każdą robotę rozluźniającą 
ich związek z katolicyzmem, skłonniby 
byli Poznańczycy uważać za robotę dla 
Niemców, za osłabienie w obliczu Niem- 
ców jedności elementu. polskiego. Ale 
ostatecznie cudu przyłączenia Poznań- 
skiego do Polski dokonała Ententa. 
Stąd ich specyficzny stosunek do niej. 


Poznańczycy wykazali zaraz po od- 
zyskaniu niepodległości, że ich nasta- 
wienie zwrócone głównie przeciw Niem- 
com nie przszkadza im być obrońcami 
ojczyzny na wszystkich frontach, wo- 
bec wszelkich nieprzyjaciół. Ideologja 
Poznańskiego jest zupełnie naturalnym 
wynikiem ich sytuacji przed wojną i w 
chwili odzyskania niepodległości. Z na- 
tury tego położenia jest ten punkt wi- 
dzenia nieco odmienny niż innych dziel- 
nic, ale w obrębie niepodległej Polski 
nie mniej państwowy. Nie stoi ten spo- 
sób widzenia w sprzeczności z ideą uni- 
fikacji ideowej Polski. Unifikacja nie 
może nigdy być rozumianą jako mecha- 
niczńe wymieszanie wszelkich cech lo- 
kalnych, wszelkich tradycyj i wszelkich 
typów życia gospodarczego. Utrata pew- 
nych swoistych cech lokalnych przez 
Poznańskie mogłaby być czemś ujem- 
nem nawet; miłość ojczyzny jest najsil- 
niejsza wtedy zwykle, gdy opiera się na 
miłości do lokalnych właściwości swego 
kraju, tej części ojczyzny, z której się 
pochodzi i którą się zamieszkuje. Prąd 
szablonowo unifikacyjny płynie zwykle 
z braku kultury, lub braku własnych 
przywiązań. Poza walką z kimś lub po- 
za asymilowaniem się z kimś istnieje 
jeszcze jedna forma współżycia: współ- 
twórczość i współdziałanie na tle posza- 
nowania dla lokalnych cech specyficz- 
nych. i 

Autoromja Wielkopolski w pierwszej 
chwili istnienia niepodległości była po- 
stułatem raczej ekonomicznym tej dziel- 
nicy, aniżeli polityczno-ideowym. Oba- 
wa przed unifikacią typu życia gospo- 
darczego w kierunku mniej wyrobionym 
i rozwiniętym w pozostałych częściach 
Polski, skłoniły Wielkopolskę do utrzy- 
mania pewnej samodzielności. Auto- 
nomja Poznańskiego pierwszych lat nie 


'spełniła jednak nadziei, jakie z nią łą- 


czono, dzięki niemożności utrzymania w 
dobrobycie kraju agrarnego w oderwa- 
niu od wszelkich rynków zbytu. Linia 
cłowa na zboże, a właściwie uniemożli- 
wianie wywozu zboża, gdy go w Poznań- 
skiem było zadużo, sztuczne utrzymy- 
wanie siły kupna waluty polskiej, spa- 
dającej w wartości wskutek drukowa- 
nia banknotów bez pokrycia, musiały 
się odbić fatalnie na położeniu gospo- 
darczem kraju. Nie spotkałem w Po- 
znańskiem nikogo, ktoby czasów auto- 
nomji Poznańskiego żałował. 
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Drugi dzień obrad sejmiku 


|. „DZIENNIK BYDGOSKI" piątek, dnia 29. Hstopada 1929 r. 


Związku Spółazielni Zarobkowychi Gospodarczych w Toruniu 


(Qa naszego specjalnego sprawozdawcy.) 


Drugi pracowity dzień obrad Sejmiku 
Związku Spółdzielni Zarobkowych i Go- 
spodarczych rozpoczął się, jak' już pisa- 
liśmy, uroczystem nabożeństwem. Po 
nabożeństwie odbyły się zebrania od- 
działowe i specjalne, które wypełniły 
całe przedpołudnie i pociągnęły się czę- 
ściowo nawet do popołudnia, 

Na zebraniu delegatów Spółdzielni 
kredytowych pod przewodnictwem wi- 
cepatrona ks. Bolta wygłoszone zosta- 
ły cztery referaty. Patron dr. Seydlitz 
mówił na temat „Spółdzielnie kredyto- 
we wobec zagadnienia kredytu w Pol- 
sce'; p. Szałkowski wygłosił referat 
„Jak należy rozwijać propagandę o- 
szczędnościową wśród młodzieży”; zło- 
nek patronatu ks. prob. Budaszewski 
mówił o obowiązkach jakie ciążą na 
Radzie Nadzorczej i jaki powinien być 
jej skład oraz p. Śmielecki o współdzia- 
łaniu sąsiadujących zę sobą spółdzielni. 

Delegaci Spółdzielni Rolniczo-Handlo- 
wych obradowali nad następującemi 
referatami: dyr, Weiss mówił na temat 
„zasady i formy handlu rolniczego w 
Polsce", p. wicepatron Pluciński wygło- 
sit szeroko potraktowany referat o 
handlu paszami i konieczności zupeł- 
nej koncentracji ich zakupu, członek 
patronatu p. Sowiński referował o zmia- 
nie regulaminów dla Zarządów i Rad 
Nadzorczych oraz p. dyr. Nowakowski o 
zmianie regulaminu Sądu Rozjemczego. 

Na zebraniu delegatów Spółdzielni 
Mleczarskich i  Relniczo-Wytwórczych 
pod przewodnictwem p. Józefa Trzeiń- 
skiego przemawiał p. dyr. Nowakowski: 
„Zasady gospodarki finansowej w mle- 
czarniach”, p. dyr. Dobroczyński mó- 
wił o warunkach eksportu masła wo- 
bec zaprowadzenia kontroli wywozowej, 
p. Zacharski o organizacji zbiorów jaj 
przy mleczarniach oraz p. Józef Trzciń: 
ski o przyjęciu regulaminów dla Zarząr 
dów i Rad Nadzorczych. 

Wreszcie zebranie delegatów  Spół- 
dzielni Spożywców i Mieszkaniowo-Bu- 
dowlanych odbyło się pod przewodnie- 


'twem członka patronatu p. dr. Raszeji, 


dyrektora Banku Ludowego w Bydgo- 
szczy, który wygłosił referat szeroko po- 
traktowany o zadaniach Zarządów i 
Rad Nadzorczych, p. dr. Całkosiński mó- 
wił o zagadnieniu mieszkaniowem w 


"Polsce oraz p. Sierszeński o spółdziel- 


niach spożywców wobec kryzysu han- 
qlu spożywczego. 

Po tych obradach w komisjach odby- 
ło się o godz. 4 po poł. w sali „Artusa“ 
drugie posiedzenie plenarne pod prze- 
wodnictwem ks. prałata Adamskiego. 

Przed porządkiem obrąd odczytane 
zostały depesze nadeszłe na powitanie 
sejmiku. Z liczby kilkudziesięciu wy- 
mienić wypada depesze nadesłane przez 
ks. biskupów Lisieckiego i Dymka, mi- 
nistra reform rolnych Staniewicza, p. 
.Dewey'a, amerykańskiego doradcy fi- 
.nansowego, który ubolewał, że z powo- 
„du przyjazdu bankierów amerykańskich 
do Warszawy nie mógł przybyć na sej- 
mik, depeszę b. prezydenta Rzeczypo- 
spolitej Stanisława. Wojciechowskiego, 
Związku Spółdzielni Czeskich i innych 
„wybitnych związków i osobistości, 

Na pierwszym punkcie porządku © 
brad był referat p. dyr. Legisa o dzia- 


- łalności Banku Związku Spółek Zarob- 


kowych. M 
Jak wynikało z cyfr przytoczonych 


" przez referenta, Bank Związku. Spółek 


zarobkowych w pełnym rozkwicie po- 


stępuje naprzód i z każdym rokiem po-. 
większa swe 


obroty, ciesząc się nie- 

zwykłem zaufaniem szerokich rzesz de- 

ponentów. Ry 
Przesilenie — zdaniem referenta . =~- 


"jest początkiem wyzdrowienia naszego 
Bank Związku Sp. Zar.. 
"był i jest przygotowany na wszelkie 
~ wstrząsy i zawsze mógł sprostać zada- 


gospodarstwa. 


niom chwili, pracując normalnie pod- 
czas największych przeżywanych kry- 
zysów gospodarczych. Nigdy nie po- 


trzebował stosować restrykcyj kredyto-| 


wych, Do końca roku obroty wzrosły 
do zawrotnej cyfry 10 miljardów zło- 
tych. Wkładów terminowych było do 
końca wrześnią 142 miljonów zł. Przy 


- podziale kredytów uwzględniono prze- 


dewszystkiem potrzeby Pomorza. I tak 
na 51 milj. zł, wkładów w dwóch od- 
działach pomorskich, kredytów udzie- 


rzenie związku rozliczeniowego,, 


S 


lono na sumę 12 milj. zł. Zaufanie więc 
do Banku Zw. Sp. Zar., który wiernie 
służy społeczeństwu, - jest niezwykłe i 
bank ten mimo kryzysów rośnie i krze- 
pnie przez umiar stosowany w swej po- 
lityce bankowej, ? 

"Stosunek do spółdzielni jest tego ro- 
dzaju, że do 30 września br. udzielono 
spółdzielniom ogółem kredytu w sumie 
12 300000 zł., czyli 80% więcej niż w ro- 
ku ubiegłym. Bilans spółdzielczy w ło- 
nie bilansu banku wyraża się 25%, 

Bardzo pożyteczne okazało się stwo- 
który 
w rozwoju obrotu bezgotówkowego ma 
bardza wielkię znaczenie. Przedewszy- 
stkiem służy on do rozszerzenia ruchu 
inkasowego i przekazowego. 

Na temat „Zagadnienie emerytalne 
wobec prymusowego ubezpieczenia e- 
merytalnego' mówił: wicepatron ks. 
Bolt, który stwierdził w swym refera- 


Tum 


cie, że kwestja emerytalna nie jest ła- 
twą do rozwiązania. 

Następnie odczytano i przyjęto cały 
szereg uchwał zapadłych na posiedze- 
niach komisyjnych. Po przedłożeniu 
rachunków rocznych przez p. Śmielec- 
kiego udzielono zarządowi pokwitowa- 
nie i przyjęto bilans na rok przyszły w 
sumie 426661 zł. Składki obniżono o 
ćwierć procent. 

Po wyczerpaniu się porządku obrad 
sejmiku ks. prał. Adamski na zakończe- 
nie dziękował wszystkim delegatom za 
wytrwanię w pracy. Czcigodnemu ks. 
pral Adamskiemu zgotowano na koń- 
cu wielką owacię. Wieczoręm odbył się 
w złotej harmonji na sali „Artusa“ wie- 
czór towarzyski, w którym prócz dele- 
gatów brało udział obywatelstwo mia- 
sta Torunia. 

Sejmik Związku Spółdzielni Zarob- 
kowych i Gospodarczych wykazał, że 
mozolna praca działaczy spółdzięlczych 
przyniosła wielki plon. Spółdzielczość 
polska bowiem przez nich stworzona i 
rozwijana, stała się nową wielką potę- 
gą gospodarczą w odrodzonej wolnej 
Polsce. 


Coraz większe trudności 


przy zawieraniu traktatu handlowego 
niemiecko-polskiego. 


(Telefonem od własnego korespondenta), 


Berlin, 28. 11, W dniu wczorajszym 
obradowała komisja do spraw  zagra- 
nicznych Reichstągu przy udziale min. 
Curtiusa, oraz posła Rzeszy w Warsza- 
wie Rańschera nad stosunkami gospo- 
darczo-politycznemi niemiecko-polskie- 
mi, specjalnie zaś nad umową likwida- 
cyjną, i rokowaniami o traktat han- 
dlowy. 

Wszystkie partje niemieckie z wyjąt- 
kiem socjalistów wysunęły swoje za- 
strzeżenia przeciwko umowie jak i trak- 
tatowi. 

Niemiecka partja ludowa upoważniła 
swojego prezesa, frąkcyjnego do przedło- 
żenia kanclerzowi Rzeszy trzech postu- 
latów w sprawie Polski, aa mianowicie: 

1) Natychmiastowego wejścia w kon- 
takt z niemieckiemi organizacjami rol- 
niczemi celem wyznaczenia nowego rze- 
czoznawcy rolnego, ponieważ dotychcza» 
sowy, jak wiadomo, ostatnio zrezygno: 
wał ze swego stanowiska. 

2) Gwarancji, że po zawarciu trakta- 
tu handlowego z Polską zostaną znie- 
słone polskie premje eksportowe, które 
sprzeciwiają się duchowi i wzajemnego 
największego uprzywilejowania. 

8) Przeniesienia administracji i kie- 
rownictwa służby weterynaryjnej, któ- 
ra, jak wiadomo, może łatwo szykano- 
wać wywóz bydła z Polski, z pod wła- 
dzy ministerstwa spraw wewnętrznych 
Rzeszy, na ministerstwo wyżywienia 
Rzeszy. 

Te trzy żądania wykazują jasno, że 
niemiecką partja ludowa, należąca do 
koalicji rządowej i reprezentowana w 
rządzie Rzeszy przez ministra spraw za- 
granicznych i ministra gospodarstwa, 
krytykuje dotychczasową działalność 
traktatową posła Rauschera. Pozatem 
występuje partja niemiecko-narodowa 
jak również centrum z zastrzeżeniami, 
czy Polska wypełni zobowiązania umo- 
wy likwidacyjnej i czy nie będzie ona 
się starała przy pomocy ustaw wewnę- 
trznych obejść te punkty umowy, któ- 
re przewidują pewne ustępstwa na rzecz 
Niemieę. s, 

Poseł Rauscher. oświadczył, że na 
podstawie swoich. doświadczeń ,w War- 
szawie, jest przekonany, iż Polska do- 
trzyma przyjętych zohowiązań i sama 
jest bardzo zainteresowana  wykona- 
niem umowy. . | 

Przedstawiciele innych partyj zapy- 


(tali się rządu, czy roszczenia obywateli 


niemieckich wobec Polski, wynoszące 
obecnie jeszcze około 300 miljonów ma- 
rek, zostaną zapłacone przez Niemcy w 
całości, czy też tyłko częściowo. W 
związku z tem wysunięto zapytanie, czy 
umowa likwidacyjna nie zmieni kon- 
stytucji Rzeszy, ponieważ artykuł 105 
konstytucji postanawia, że nikt nie mo- 
że być wyjęty z pod sądzenia go przez 
wiaściwego sędziego, umowa. likwida- 
cvjna zaś przekazuje umorzenie całego 
szeregu postępowań ssdowych przeciw- 
ko Poiśce przed trybunsłami między- 
narodowemi. Jak widać, usiłują niektó- 


rzy posłowie przy” zwykłą formalisty- 
kę utrudnić i tak już niełatwe rokowa- 


‘nia polsko-niemieckie. 


Ostateczna decyzja. poszczególnych 
stronnictw w sprawie stosunku Niemiec 
do Polski, wyjaśni się na dzisiejszem 
posiedzeniu komisji. 

* 

Komisja spraw zagranicznych Reichs- 
tagu zebrała się pod przewodnictwem 
posła Scheidemanna, Najwięcej zastrze- 
żeń wysunęli poseł Ulitzka (centr.) i 
znany hakatysta prof. Hoetzch. Przemó- 
wienie astatniego miało charakter ostrej 
krytyki, przechodzącej miejscami do 


ataku osobistego przeciw ministrowi | 


'Kurtirsowi. Wediug informacji „Ber- 
liner Tageblattu' zawarcie umowy prze- 
widziaric zostało zasadniczo już na po- 
siedzeniu konferencji hasxiej. 


' Warszawa, 28. 11. (Pat.) W piątek, d. 
29. listopada p. minister poczt i telegr. 
inż. Ignacy Boerner w towarzystwie dy- 
rektora departamentu Walchera oraz 
sekretarza dr. Gaduli wyjeżdża do Ka- 


|towic, W sobotę, dnia 30. listopada o 


godz, 17. wygłosi p. minister w teatrze 
miejskim w Katowicach odczyt pod ty- 
tulem: „Wielka mecarstwowa Polska a 
dzisiejszą konstytucja“, Odczyt będzie 
"nadany przez radjo. 

Warszawa, 27, 11. (Pat.) Oficerowie i 
podoficerowie, którzy położyli najwięcej 
zasług i pracy w dziedzinie lotnictwa sa- 
nitarnego otrzymali honorowe odznaki 
Polskiego Czerwonego Krzyża. Uroczy- 
stość poprzedził podniosły moment wrę- 
czenia pierwszemu wiceministrowi spr. 
wojsk. i szefowi administracji armji ge- 
nerałowi Konarzewskiemu odznaki ho- 
nórowej Czerwonego Krzyża I. klagy. 
Szef departamentu sanitarnego generał 
Ruppert, wskazując na zasługi gen. Ko- 
narzewskiego w dziedzinie rozwoju lot- 
nictwa sanitarnego, zaznaczył, że oprócz 
Szwecji przodujemy w dziędzinie lotnic- 
twa sanitarnego innych narodów świata. 

Warszawa, 27. 11. (tel. wł.) Poseł so- 
wiecki Bogomołow wyjechał onegdaj do 
Moskwy wraz z rodziną i podobno nie 
powróci na to stanowisko. 

Przyczyną tego wyjazdu są zajścia we 
Lwowie oraz wykrycie przez władze pol- 
skie sztabu komunistów i przyłapaniu 
bardzo ważnych dokumentów. 


Tragiczny dzień przetokowego na Koleł. 


Z Poznania donoszą: Na stacji kolejowej 
Tama Garbarska: wydarzył się tragiczny 
wypadek, Wskutek własnej nieuwagi. do- 
stał się podcząs służby między zderzaki pa- 
rowozu i wagonu 29-letni przetokowy Józef 
Twardosz (zam. przy ul, 27 Grudnia) dozna- 
jąc zgniecenia klatki piersiowej. 

Zaalarmowanę Pogotowie Ratunkowe im, 
Marszałka Piłsudskiego przewiozło nie- 
szczęśliwego do lecznicy kolejowej w stanie 
b, ciężkim. 

Pod kołami pociągu. 

Z Tczewa donoszą: Feliks Bulkowski 
przetokowy kolejowy z Zajączkowa dostał 
się pod koła pociągu, które zmiażdżyły mu 
rękę i lewą nogę. Przewieziony do szpitala 
Bulkowgski zmarł. 


Bojówkę z ciemnych chłopów 
małopolskich 


zamierza stworzyć Jasio Dąbski do — walki z rządem... 


Warszawa, 28. 11. (tel. wł.) Wczoraj 
ogłoszono uchwały powzięte na one- 
gdajszym zjeździe Stronnictwa, Chłop- 
skiego. Rezolucje te, utrzymane są w to- 
nis bojowym i stwierdzają, że najważ. 
niejszą sprawą obecnej chwili jest obro- 
na republikańskiego i demokratycznego 
ustroju Polski zagwarantowanego oboc- 
ną konstytucją. 

Zebrani wypowiedzieli się za natych- 
miastowem poięczeniem 3 stronnictw 


ludowych w jedno stronnictwo i w je- 
den klub parlamentarny. Pozatem przy- 
pominają klubowi parlamentarnemu u- 
chwałę kongresu, o zgłoszeniu przy naj- 
biiższej sposobności wniosku o nieufność 
dla rządu, 

Poostanowiono jednomyślnie utwo- 
rzyć na wzór Sirze!tcą straże wiejskie do 
ochrony mienia chłopów. Co się za tem 


kryje, każdy się domyśli. — Uw. red.) 


_ Niemcy wzmacniają 
swoje radjowe stacje nadawcze. 


(Telefonem od własnego korespondenta), 


Berlin, 28 11. Były sekretarz stanu 
dr. Bredow, komisarz radjowy minister- 
stwa poczty, oświadczył w dniu wczo- 
rajszym przedstawicielom prasy nie- 
mieckiej, że przewidywana jest reorga- 
nizacja sieci niemieckich stacyj nadaw- 
czych. Wobec przeszkód w transmisji 
radjowej z powodu zbyt silnych stacyj 
nadawczych ow państwach sąsiadują- 
cych z Niemcami (Bredow ma tu na 
myśli w dużej mierze i Polskę), zostanie 


szereg stacyj niemieckich wzmocnio- 
nych do siły 50,a nawet 100 kilowatów, 
Pozą tem oświadczył dr. Bredow, że 
przesyłanie fotografji, dokumentów itd. 
drogą radjową nie cieszy się popularno- 
ścią wśród ludności i że wyniki tech- 
niczne tej transmisji nię są naogół za- 
dowalające, wobec czego zostanie w 
najbliższym czasie tak zwany „Welt- 
funk“ skasowany. 


Z EYE PSE ZY W OCZ PORZE 


—— 


Zjazd Zjednoczenia Koleiowców w Poznaniu. 


Z Poznania donoszą: W niedzielę dnia 
24 bm. odbył się w Poznaniu w sali własnej 


|przy ul. Spokojnej 24 zjazd prezesów od- 


działów i sekcyj Zjednoczenia Kolejowców 
Polskich okręgu poznańskiego, celem omó- 
wienia naprężonej sytuacji pahującej wśród 
pracowników kolejowych z powodu pryewłe- 
kania przez rząd sprawy podwyższenia nis- 
kich poborów oraz z powodu braku decyzji 


fadno wypłacenia zaległego dodatku mie- 


szkaniowego. 

Na zjazd przybyli wszyscy prezesi od- 
działów i sekcyj, 

Zjazd zagaił prezes okręgu p. Walter. Re- 
feraty wygłosił prezes i wiceprezes okręgu 
pp. Walter i Zimnm 

Po rzeczowej dyskusji uchwalono odpo- 
wiednią rezolucję. 


> x 


„unikniony: Całą Europę ogarnął 
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powstania listopadowego. 


Dnia 29 listopada rb. mija 99 lat od 
napadu na Belweder dokonanego przez 
hohaterskich uczniów szkoły podchorą- 
żych pod dowództwem Ludwika Nabie- 
laka. Zbrojny ten czyn, który zrazu miał 
tylko spowodować zmianę rządów, za- 
początkował powstanie narodowe, któ- 
rego pamięć obchodzimy w dzisiejszych 


czasach nietylko z podziwem dla mę- 


stwa śmiałych wojaków, ale również z 
pewnem rozrzewnieniem. Wszak przy- 
czyną upadku powstania nie był brak 
środków, nie była przemoc wroga, ale 
były nią te same wady, które ongi spro- 
wadziły na nasz naród nietvołę a i dziś 
stoją na przeszkodzie pełnego rozkwitu 
wolnego już państwa: warcholstwo par- 
tyjne oraz nieudolność tych warchołów 


po osiągnięciu wiadzy. 


Wina za niepowodzenie nie ieży po 


-stronie ociągającego się ciągle genera- 


ła i dyktatora Chłopickiego. Winę po- 
noszą ci, którzy mu oddali władzę, ale 
do jego rozkazów się nie stosowali. Lep- 
szy słaby wódz aniżeli bezład i kłótnie 
partyjne! A następnie ludzie pokroju 
gen. Krukowieckiego, kierownika obro- 
ny Warszawy! Pyszałek ten nie wahał 
się zgoła bez racji odmówić pomocy ge- 
nerałowi Sowińskiemu, gdy walka u- 
liczna toczyła się już na przedm. Wo- 
la. Rozumie się, że takie bezmyślne sza. 
fowanie życiem ludzkiem przy braku 
podstawowej orjentacjj w położeniu 
musiało sprowadzić nieszczęście, które- 
go skutki odczuwali potem Polacy w 
Królestwie przez trzy pokolenia.  Żoł- 
nierz okrył się chwałą, ale siły jego 
zmarnowali nieudolni wodzowie oraz 
niezdecydowana, niezręczna polityka 
zmieniających się co chwila rządów. 
Gdyby na czele powstańców był stanął 
jakiś opatrznościowy mąż, jakiś wielki 
wódz — Bóg wie, jakby się były ukształ- 
towały wypadki!... 
xk 


Wybuch rewolucji w r. 1830 był nie- 
bo- 
wiem Wtedy duch wolnościowy i przy- 
gotował umysły do bliskich zajść, Re- 
wolucja lipcowa we Francji wyniosła 
na tron króla „mieszczańskiego Lu- 
dwika Filipa, Grecy zbrojnym czynem 
wyswobodził się z pod panowania tu- 
reckiego, Belgja uzyskałą niepodległość 
— a w Polsce spiskowano już od lat, 
czekając tylko na hasło. Ciągłe areszto- 
wania w Warszawie zmusiły uczniów 
podchorążówki do przedwczesnego roz- 
poczęcia działań, mianowicie w nocy z 
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29 na 30 listopada wpadli do Belwede- 
ru, zabili generała Gendrea — ale 
Wielki Książę Konstanty zbiegł i pod 
Wierzbnem gromadził wojsko. Rozpo- 
częły się układy z carem, w czasie któ- 
rych ten zdołał obsadzić granicę Kró- 
lestwa. silnemi oddziałami, aby je 
wkrótce pod wodzą Dybiczą posłać na 
Warszawę. Dwernicki odniósł zwycię- 
stwo 14 lutego 1831 r. pod Stoczkiem, a 
Skrzynecki pod  Białołęką. Pamiętna 
bitwa pod Grochowem, która tylko z po- 
wodu niesubordynacji Krukowieckiego 
i Łubieńskiego nie była dla powstańców 
zwycięska, spowodowała zmianę do- 
wództwa. Po rozejmie i zwycięstwie 
pod Iganiami spadały na Polaków co- 
raz to dotkliwsez klęski. Nie pomogło 
już szukanie pomocy na Litwie i na 
kresach a braku linji wytycznej i bez- 
ustannych zmian w dowództwach, po- 
dyktowanych ambicyjkami i intrygami, 
nie mogło zrównoważyć bezprzykładne 
wprost bohaterstwo żołnierza. Dnia 7 
września 1831 r. rozpoczął Małachowski 
z woli sejmu układy co do opuszczenia 
Warszawy przez wojska polskie. 


„DZIENNIK BYDGOSKI" piątek, dnia 29. listopada 1929 r. 


W 99 rocznicę 


I rozpoczęły się dni i 
gji, ucisku i gwałtu... 


x 


Mimo próśb i kilkakrotnego wysła- 
nia delegatów zagranica nie ujęła się 
za powstańcami. Już w styczniu 1831 r. 
udano się o pomoc do Francji, Anglji i 
Austrji — ale radaremno. Poza drobne- 
mi okazami syrnpatji ze strony ludno- 
Ści (m. in. organizowali się studenci w 
Berlinie pod wodzą prof. Gansa celem 
niesienia pomocy bohaterskim Pola- 


lata martyroło- 


i ora - Str. 3. 


| kom!) nie było żadnego dowodu zrozu- 


rnieńia zagranicy dla sprawy polskiej. 
Nie orjentowano się, że klęska Rosji o- 
słabi stanowisko tego mocarstwa w Eu- 
ropie. Dlatego powstańcy byli zdani na 
własną rękę — i ofiary ich były darem- 
ne. Czyny tych bezimiennych bohate- 
rów, którzy mienie swoje i życie położy. 
li w ofierze na ołtarzu Ojczyzny, przy- 


„nicsiy wielki plon, bo utrwaliły ufność 


w polski oręż a światu całamu otworzy- 
ły oczy na konieczność wskrzeszenia 
Tej, co nie zginęła!... js.) 


Katolicki Berlin w cyfrach. 


400.009 katolików — 10%, ludności! 


(Od własnego korespondenta 


Berlin — stolica protestanckich Prus 
i twierdza niemieckiej reformacji jest 
jednocześnie — po Kolonji i Mona- 
chjum — trzeciem z kolei miastem w 
Niemczech pod względem liczebności ka- 
tolików. Z okazji wyborów do berliń- 
skiej Rady Miejskiej podali tutejsi cen- 
trowcy do wiadomości publicznej dokła- 
dną statystykę ruchu katolickiego w sto- 
licy Niemiec. 

Same miasto Berlin liczy 433.789 ka- 


+. 


Podchorążowie. 


(1830 — 1929 r.) 


W historji świata uwiecznieni karcie, 
Patrząc na dziadów męczeński listopad, 
Przy Belwederze stoimy na warcie, 


By Orzeł Biały z błękitów nie opadł.... 


Wicher nas chłoszcze i dqszcz rosi twarze, 
Lecz my, młodzieńczym zapałem bogaci, 
Na nic niepomni, zaciągamy straże 

W ofiarnym trudzie dla kraju i braci. 


My, pracownicy S wię mściciele, 
Tradycja nasza idzie w pokolenia, 

I nie od dzisiaj stoimy na czele, 

Bo świętą wartę syn po ojcu zmienia.... 


U nas się Polska w okrzyku nie mieści, 

Potęgi czynu nie trujemy słowem, ' 
Inni niech cudu oczekują wieści, 

My prężym ciało w ordynku bojowym... 


Setek tysięcy jest nas wielki tysiąc 
Może spokojną być Rzeczpospolita, 
Umiemy wierność dochować i przysiąc, 
Bo moc spiżowa z naszych serc wykwita. 


M. Szurło-Gorzelak. 


Pomorze, w listopadzie 1929 r. 


„Dziennika Bydgoskiego.) 


tolików; nowoutworzona djecezja ko- 
ścielna berlińska — okrągłe pół miljona. 
Do publicznych szkół w Berlinie uczę- 
szcza przeszło 34 tysiące dzieci katolic- 
kich i wtem prawie 29 tysięcy do szkoły 
ludowej. Dla wiernych m. Berlina istnie- 
je 61 katolickich kościołów i kaplic. Słu- 
żbę samarytańską pełni 12 szpitali ka- 
tolickich, liczących w sumie ponad 2 ty- 
siące łóżek. Berlin posiada pozatem: 13 
katolickich przytułków dla starców i ka- 
lek, 34 katol. ogródki dziecięce, (1560 
miejsc), 19 katol. przytułków dziecięcych 
(717 miejsc), 5 schronisk dziennych dla 
dzieci matek, pracujących zawodowo 
(238 miejsc), 8 katolickich domów osa- 
dniczych (418 miejsc), 30 katolickich 
domów dla sierot (2460 miejsc), 16 schro- 
nisk dla dziewcząt (193 miejsc) oraz 7 
schronisk dla młodych mężczyzn, 7 do- 
mów poprawczych dla dziewcząt, 35 ja- 
dalni poszczególnych probostw, 119 ko- 
misyj filantropijnych, 13 katolickich sa- 
natorjów dla dorosłych i 6 dla dzieci. 

Zasadnicza rola elementu katolickie- 
go w Berlinie polega na przeciwstawia- 
niu się destrukcyjnym teorjom socjali- 
stycznym, Katolicy niemieccy bronią 
sakramentu małżeństwa i dążą do u- 
mocnienia rodziny, jako jednostki spo- 
łecznej, kulturalnej i religijnej. — Prze- 
ciwstawiają się szkole bezwyznaniowej i 
dbają a odpowiedni dobór sił nauczyciel- 
skich. Dodać należy, że większość Pola- 
ków beriińskich należy do najgorliw- 
szych parafjan. Widomym symbolem 
łączności Narodu Polskiego z Kościołem 
była uroczysta Msza św. w dniu 3, maja, 
kiedy w katolickiej katedrze św. Jadwigi 
reprezentował na czele władze kościelne 
nuncjusz papieski, monsignore Pacelli, 
a Rzczpospolitą Polską — na honoro- 
wym fotelu — minister Roman Knoll, 
poseł polski w Berlinie. 

Dr. A. B. 
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Trzynaste uderzenie 
północy. 


(Przedruk wzbroniony.) 
(Ciąg dalszy). 


— Właśnie, nikt panu tego nie po- 
wiedział, Toteż skoro oświadczam, że 
mam tam nawet dużo do roboty, zechce 
mi pan łaskawie uwierzyć! 

— Ja... 

— Zgadzam się z panem. Mówi pan 
bez namysłu. 

— Proszę nie kpić sobie z władzy! — 
zwrócił mu uwagę policjant. 

— Broń Boże! Nigdy z nikogo nie 
kpię, przyjacielu. Jeśli chcę się śmiać, 
spoglądam w lustro. To mnie wprowa- 
dzą w dobry humor na cały dzień. A 
ponieważ codzień patrzę w lustro pod- 
czas golenia, jestem zawsze wesoły. 

Policjant otworzył szeroko oczy i za- 
pytał: ! 

— Co pan chce zobaczyć w tym do- 
mu? 

— Najzwyczajniej w świecie chce się 
zobaczyć z moją kuzynką. panią Me- 
riadec. Zaprosiła mnie na kilka dni z 
Renardem. Renard. chodź tutaj. przy- 
witaj się z panem policjantem. 

Pies zbliżył się i stanął na łapkach. 

Policjant rozbrojony wybuchnął śmie- 
chem. 

— A to zmienia zupełnie postać rze- 
czy. Jeśli pan jest kuzynem pani Me- 
riadec, może pan wejść. 

— Dziękuję, przyjacielu, dziękuję. 
Chodź, Renard, do naszej kuzynki! 


Człowiek z żółtym psem zadzwonił. 
Franciszek otworzył mu drzwi. 

— Proszę powiedzieć pani Meriadec 
— rzekł nieznajomy — że pan Crochet 
chciałby z nią pomówić na osobności w 
bardzo ważnej sprawie. 

— Ale pani jeszcze nie wstała i nie 
wiem, czyby chciała po wzruszeniach 
| tej nocy... 

— Będzie chciała napewno, gdy odda- 
cie jej ten list. 

Franciszek zupełnie ujarzmiony za- 
wołał Julję. oddał jej list i polecił od- 
nieść pani. Po kilku minutach pani 
Meriadec, narzuciwszy pośpiesznie pe- 
niuar schodziła ze schodów bardzo 
wzburzona. 

Nieznajomy skłonił się. 

— Jestem bardzo szczęśliwy, że mogę 
panią poznać. Bardzo pani źle wygląda. 

— Proszę pana... 

— Pst! 

Człowiek zbliżył się do Elzy i szepnął 
jej coś na ucho. 

Elza zarumieniła się. 

Crochet szepnął jej coś jeszcze, 

Elza zbladła. 

Dziwna osoba powiedziała znów ja- 
kieś zdanie. 

Elza wpadła w jakieś zachwycenie. 
Dała znak Crochet'owi, żeby poszedł 
za nią do buduaru. Tam powiedział gło- 
śno: 

— Na litość boską, niech pani panu- 
je nad sobą i proszę pamiętać, że jęst 
rzeczą niezbędną, abym od tej chwili u- 
chodził wobec wszystkich za jej kuzy- 
na. Ha! Ha! Ten poczciwy kuzyn Eu- 
genjusz Crochet przybył z Chatelineau 
do kuzynki ze swym psem Renardem. 

— Doprawdy nie wiem, proszę pana, 
czy mam się zgodzić... 

— Czytała pani mój list? 


— Tak. 

— No więc? 

— Więc pan doprawdy uważa, że... 

— Ha, ha, skoro tu już jestem.. I 
proszę nie zapominać, że od dziś nazy- 
wa mnie pani „kuzynem Eugenjuszem*. 
A ja, jak będę panią nazywał? 

— Kuzynka Elza, 

— Doskonale... Kuzynka Elza, cudo- 
wanie. 

— A ten.. pies? 

— Jeśli to pani nie przeszkadza, 
chciałbym go tu zatrzymać. Nigdy je- 
szcze nie widziano kuzyna Eugenjusza 
bez Renarda. Prawda, Renard? 

Renard poruszył ogonkiem. 

— Kuzyn Eugenjusz bez swego żół- 
tego pieska, tego jeszcze świat nie wi- 
dział, Renard, ukłoń się kuzynce El- 
zie! 

Renard kiwnął trzy razy łebkiem. 

Elza uśmiechnęłą się blado. 

— Miło mi będzie, jeżeli pan 
się tu czuł, jak u siebie w domu. 

— Brawo, kuzynko. Ha! ha! To lubię. 

— Tylko gdzie ja pana ulokuje? — 
rzekła Elza. — Żaden pokój nie jest go- 
towy! 

— Mamy dosyć czasu, droga pani, — 
zawołał Crochet. — Co nagle. to po dja- 
ble. Takie jest zdanie Renarda. który 
zawsze powoli załatwia swoje sprawy 

Pani Meriadec zawołała Franciszka. 

Pan Crochet —rzekła—mój kuzyn, do- 
wiedziawszy się o nieszczęściu, które 
spadło na nasz dom, postanowił spędzić 
kilka dni tutaj. Czy niebieski pokój 
jest sprzątnięty. 

— Przygotuję wszystko jak trzeba — 
odparł Franciszek. R 

— Dobrze, dobrze — rzekł Crochet, 
— main czas, mam dużo czasu. 

— Czy wnieść walizę pana. 


będzie 


— Tak jest, to dobra myśl. Wnieście 
moją warizę. 

Franciszek wyszedł. Renard pożegnał 
go szczekaniem. £ 

— Spokojnie, Renard! Franciszek ro- 
bi to co trzeba. Niech cię to nic nie ob- 
chodzi. 


Pies uspokoił się i, żeby pokazać, że 


szczekał tylko z przyzwyczajenia, za- 
czął się przyglądać muchom, spaceru- 
jącym po dywanie. 


— Droga pa... hm. Droga kuzynko... 
Trzeba uważać. Bardzo uważać -— mó- 
wił Crochet — aby się nie mylić. Je- 


stem zdania, że powinniśmy w ten spo- 


sóh mówić do siebie nawet jeśli nikt 
nas nie słyszy. 
— Drogi kuzynie, zurełnie się z tobą 


zgadzam 

— Mówiłem więc, kuzynko Elzo, że 
czas już zająć się tą sprawą. Przejdźmy 
do gabinetu Powiedz im wszystko, co 
dotyczy zbrodni. 

Elza i Crochet weszli 
gdzie rozegrał się dramat. 

Pani Meriadec zadrżała lekko. prze- 
chodząc przez próg Ale opanowała się 
prędko i opowiedziała kuzynowi Euge- 
njuszowi to samo, co opowiedziała sę- 
dziemu, to. co wydawało jej się ko- 
nieczne do wykrycia prawdy. Crochet 
zadał jej kilka pytań i wkońcu poprosił, 
żeby zostawiła go samego w gabinecie. 

VTL. 


Wnioski Renarda, 


Crochet przechadzał się dużemi kro- 
kami po pokoju, rzucając na wszystkie 
strony badawcze spojrzenia. Zdawało 
się. że coś go niezmiernie cieszy: zacie- 
rał ręce, podskakiwał, mówił jakieś x 
razy bez związku. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


do pokoju, 
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Z Włocławka. 
Poświęcenie Sokolni Okręgowej. 

W dniu 24 bm. dokonańo tu uroczy- 
stego poświęcenia nowej Sokolni. Przy 
ul. Łaziennej, na dziedzińcu zgromadzi- 
li się sokoli i delegaci na zbiórkę. Po u- 
formowaniu się ruszył wspaniały po- 
chód do Bazyliki Katedralnej na nabo- 
żeństwo. 

Na czele pochodu jechał sokół kon- 
ny, następnie kroczyła Straż Pożarna z 
orkiestrą, oddział harcerzy, delegacje, 
Sokół żeński i męski pieszy. 

Po przybyciu do kościoła, tuż przy oł- 
tarzu zajęły miejsca poczty sztandarowe 
i delegaci, Mszę św. odprawił ks. kan. 
Pruski. 

Z kościoła ruszył pochód przy dźwię- 
kach orkiestr do Sokolni, gdzie p. Ko- 
walewski witał zebranych, następnie ks. 
biskup Radoński dokonał uroczystego 
aktu poświęcenia Sokolni. 

Po poświęceniu przemawiali: ks. bi- 
skup Radoński, ks. Kazubiński z Niesza. 
wy, pp. dr. Piasecki, senator Gritzma- 
cher i p. radna Dowmontowa. 

Po przemówieniach odbył się bieg na- 
przełaj o puhar redakcji „ABC“. Pierw- 
szą nagrodę zdobył Liedtke, uczeń gimn. 


drówny. w tym roku otrzymuje powyższe 
girgnazjum. 

Po biegu w salach hotelu „Victoria“ 
odbył się wspólny obiad, wieczorem zaś 
zabawa ianaczna_ "Z. R. 
ZE S pO. ea lfljsgago "c JR aj 


Ze świata. 


'Bolszewicy przepraszają, 


Moskwa, 27. 11. (Pat.) Pełniący obo- 
wiązki komisarza spraw zagranicznych 
Litwinow przyjął posła polskiego w Mo- 
skwie Stanisława Patka, któremu wyra- 
ził ubolewanie z powodu incydentów, ja- 
kie miały miejsce przed konsułatami 
polskimi w Charkowie i Kijowie. Jedno- 
cześnie Litwinow zapewnił p. ministra 
Patka, że figura, spalona podczas mani- 
festacji w Kijowie nie była podobizną 
Marszałka Piłsudskiego. Za rozbite szy- 
by w konsulacie kijowskim władze so- 
wieckie dały satysfakcję na miejscu na- 
szemu konsulatowi, 


Hindenburg niedomaga na zdrowiu. 


W jednym z dzienników niemieckich 
pojawiła się pogłoska, że prezydent Hin- 
denburg z powodu przepracowania zmu- 
szony jest wyjechać na urlop wypoczyn- 
kowy Półurzędowo :aprzeczają tej p> 
głosce oświadczając, że stan zdrowia 
prezydenta Hindenburga jest zupełnie 
zadowalający. 

W kanale La Manche rozbił się oktęt. 

"Z Londynu donoszą o nieszczęściu, 
którego ofiarą padł parowiec „Molesey“. 
Katastrofa zdarzyła się niedaleko mia- 
steczka. Saint Brienc w Bretanji. Zało- 
go rozbitego parowca zdołała się urato- 


„DZIENNIK BYDGOSKI" piątek, dnia 29, Mstopada 1929 r. 


' Samobójstwo niewiernej żony. 


W Równem rzuciła się pod pociąg 
28-letnia Cendrowska Juljana, żona za- 
możnego kupca z Warszawy. Jak się o- 
kazuje, opuściła ona męża, uwiedziona 
przez niejakiego p. B. fryzjera z zawodu 
i wyjechała z nim do Równego. 


Tutaj wydzierżawił jej kochanek za- 
kład fryzjerski. Do ceny dzierżawnej 
brakowało mu jeszcze nieco pieniędzy, 
wobec czego rozpoczął wyprzedawać gar- 
derohę ś. p. Cendrowskiej. 


Mąż tymczasem rozpaczał strasznie 
iw listach błagał swoją żonę, żeby po- 
wróciła do Warszawy. Czworo dzieci 
oczekiwało matki z tęsknotą Na listy 
swoje otrzymywał Cendrowski zawsze 


Minister Moraczewski dokonał nie- 
dawno w Łowiczu otwarcia nowego, je- 
dynego w świecie mostu stalowego, któ- 
rego części nie są spajane nitami, ale 
wyłącznie tak zwanym elektrycznym 
stopem, wobec czego most tworzy jedną 


odmowną odpowiedź. Wreszcie napisał 
nieszczęśliwy mąż rozpaczliwy list, w 
którym oświadczył, że albo hańbę swą 
zmaże własną krwią, albo zabije kochan- 
ka i wróci da Warszawy, przyczem da- 
wał jej do zrozumienia, że prędzej czy 
później kochanek i tak ją porzuci. Wów- 
czas kobieta, targana niepokojem o swój 
los, kupiła butelkę wódki, wypiła z niej 
połowę, poszła na tor kolejowy i widząc 
nadbiegający pociąg, stanęła tyłem, oczę- 
kując, aż koła poszarpią jej ciało. Tak 
też się stało. Mąż nieszczęśliwej przy- 
jechał do Równego i czyni starania o 
uzyskanie pozwolenia na przewiezienie 
zwłok tragicznie zmarłej żony do War- 
szawy. 


Most — jedyny na świecie. 


jednej bryły stali. Nowy ten proces spa- | 


jania elektrycznego zastosowany został 
dotąd jedynie tylko w Niemczech i w 
Polsce. Niemcy zbudowali beznitowy 
krężownik, Polacy keznitowy most, do- 
wodząc tem, że w niczem Niemcom nie 


całość, jakby był wykuty czy odlany z | ustępują! 
Ziemi Kujawskiej, przez co pubar węk | EE 


Kto w piątek jada flaki... 


(Cenne wynurzenia nacionalistów niemieckich). 


(PAT). Berlińska „Deutsche Tages- 
zeitung“, powołującej się na bydgoską 


„Deutsche Rundschau“, występuje z za- 


rzutem, iż ostatnie demonstracje prze- 
ciwko umowie wyrównawczej i trakta- 
towi handlowemu w poszczególnych 
miastach Polski były przez rząd polski 


zamówione i celem tych wystąpień było 


tworzenie pozorów, jakoby w Polsce ist- 


rieli politycy, wysuwający poważne za- 


strzeżenia przeciwko umowie wyrów- 
nawczej. Jest to metoda — wywodzi 


dziernik niemiecki — stara, zmierzają- 
ca dò udowodnienia postronnym obser- 
watorom, iż po obu stronach tylko nacjo- ; w umowie ustępstwa. 


naliści przeciwni są umowie wyrównaw- 
czej i że wobec tego umowa ta jest dobra 
i nie wymaga żadnych poprawek. 
Według przypuszczeń dziennika, ist- 
nieją również w Berlinie czynniki, za- 
dowolone z demonstracyj polskich. Sta- 
nowisko Związku Obrony Kresów Za- 
chodnich wobec umowy wyrównawczej 
ma być dla dziennika dowodem, iż Pol- 
ska zadowolona jest z umowy, będącej 
dla niej bardzo korzystną i że zapomocą 
dekretu o strefie granicznej oraz przez 
stosowanie przepisów o reformie rolnej 
pragnie udaremnić przyznane Niemcom 


Wiadomeści z kra ju. 


WARSZAWA. Żona rzuciła się na 


męża z siekierą. Straszny dramat ro- 
zegrał się znów w Warszawie przy ulicy 
Słazińskiej. Niejaki Wacław Szyszkow- 
ski wrócił jak zwykle pijany z miasta 
i wszczął awanturę ze swą żoną. Heleną. 
Następnie począł żonę swą maltretować. 
Wówczas, w obronie własnej chwyciła 
Szyszkowska siekierę i zadała brutalne- 
mu mężowi 5 ran. W Stanie ciężkim od- 
wieziono jej męża do szpitala. Helena 
Szyszkowska zabrała okrwawioną sie- 
kierę i udała się do kornisarjatu. Po- 
stępek Szyszkowskiej tłumaczą sąsiedzi 
jako akt desperackiej samoobrony. 


LWÓW. Bezczelny oszust u staro- 


GRODNO, Wykrycie tajnych banków. 
Urząd skarbowy w Grodnie wykrył w 
tem mieście dwa potajemne banki dy- 
skontowe o wielomiljonowych obrotach. 
Pierwszy z tych banków znajdował się 
w mieszkaniu właściciela domu przy ul. 
Hoovera. Operacje tego nielegalnego 
banku sięgały miljcnowych sum. Księ- 
gi rozrachunkowe i weksle zostały przez 
władze skonfiskowane. Drugi potajem- 
ny bank wykryto przy ul. Mieszczańskiej 
u niejakiego Josema Z prowizorycz- 
nych obliczeń wynika, że skarb państwa 
poniósł straty, z powodu niepłacenia na- 
leżytości skarbowych w wysokości prze- 
szło 250 tysięćy złotych. 


Przy 45 
bólu zębów 
zaziębieniu 
reumatyźmie 


SPIRIN- 


pe y. 
Oryginalne opakowania z czerwoną banderol 
Si Znakom "BAYER" w kszłaicie Krzyża lą 
R do nabycia we wszystkich aptekach 
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Z Gdańska. 


Gdańsk ma być twierdzą 
idei monarchistyczr ej. 


Przed kilku dniami ujawniła w Gdań. 
sku swe istnienie, ku zdumieniu prze- 
ważającej części ludności W. Miasta, nie- 
miecką organizacja monarchistyczna. 
Organizacja ta odbyła zebranie, na któ- 
rem przewodniczący jej (pułkownik pru- 
ski Hohendorf) wzywał zebranych, aby 
dochowali wierności cesarzowi i krze- 
wili to uczucie szczególnie wśród mło- 
dzieży, zwiaszcza wobec tego, że w Niem- 
czech zanika ono coraz bardziej. Na- 
stępny mówca, sprowadzony z Berlina, 
domagał się również dochowania wier- 
ności cesarzowi Wilhelmowi, nawołując 
do występowania przeciwko oczernianiu 
Wilhelma, jakoby był odpowiedzialny za 
wybuch wojny i jakoby uciekł do Ho- 
landii. i 


Chcieliby mieć akademję medyczną. 


Od dłuższego czasu propagują pewne 
koła gdańskie myśl utworzenia w Gdań- 
sku akademji praktycznej medycyny, 
twierdząc, że utworzenie takiego insty- 
tutu nie będzie wymagało większych o- 
fiar pieniężnych z funduszów publicz- 
nych, pozatem zaś umożliwi dalsze za- 
cieśnienie węzłów kulturalnych pomię- 
dzy Gdańskiem a Rzeszą niemiecką. 
sprawie tej zabrał głos: na łamach pra- 
sy gdańskiej jeden z wybitniejszych le- 
karzy gdańskich, który nazwał tę akcję 
całkowicie zbyteczną i nieproduktywną 


wóbec dostępnych dla Gdańszczan bez ' 


żadnych trudności licznych uniwersyte- 
tów i akademij medycznych w Niem- 
czech. Instytucja taka, jak podkreśla 
autor, miałaby charakter czysto dekora- 
tywny, na co ubogie W. M. Gdańsk nie 
może sobie pozwolić, zwłaszcza wobec 
licznych nieodzownych, a dotąd nieza- 
spokojonych wymagań w dziedzinie le- 
karsko-higjenicznej. 


Rumunja kasuje swoją państwową flotę 
handlową. 


Rząd rumuński postanowił wystawić 
na sprzedaż wszystkie swoje okręty, na- 
jeżące do handlowej floty państwowej, 
porieważ się nie opłaca. 


stów małopolskich. Aresztowano tutaj 
niejakiego Ryszarda Janikowskiego, sta- 
le zamieszkałego w Warszawie, za cały 
szereg oszustw. W ostatnim czasie jeź- 
dził Janikowski pożyczonym samocho- 
dem w Krakowie po miastach powiato- 
wych, odwiedzał starostów, mieszkał u 
nich i naciągał niejednego na pieniądze, 
obiecując reklamę i umieszczenie ich po- 
dobizn w nieistniejącem piśmie „Obroń- 


wać po kilkugodzinnem zmaganiu się z 
groźnym żywiołem. 


Z Rosji sowieckiej. 
Wybuch wulkanu w okolicy Baku, 


Rozpoczęły się wybuchy jednego z wul- 
kanów, znajdującego się w odległości 90 


Grobowiec jednej z księżniczek z rodu Sudawów, odkryty 
w ziemi staropruskiej koło Etku, zawiera cenne pamiątki. 
(Od własnego sprawozdawcy Dziennika Bydgoskiego), 


Mieszkańców błot niedostępnych nad 
Biebrzą, koło Rajgrodu i Goniądza, na- 


nał się, że jest to miedziana duża pusz- 


klm; od Baku. Wybuchom towarzyszą huki 
podziemne. Z krateru wznoszą się płomie- 
nia, sięgające zgórą 100 metrów wysokości. 


Odmowa powrotu urzędnika sowieckiego 
zagranicą na terytorjum sowietów zakwa- 
lifikowana jest jako zdrada, 

Ogłoszone zostało rozporządzenie Cen- 
tralnego Komitetu Wykonawczego Z. S. R. 
R. według którego odmowa obywatela 80: 
wieckiegó, zatrudnionego w instytucji 80- 
wieckiej zagranicą, powrotu ña teren Z. S. 
R. R. kwalifikowana jest jako zdrada. Oso- 
by, winne tego przestępstwa, postawione bę- 
dą poza prawem, co pociąga za sobą konfi- 
skalę wszelkiej własności i skazanie na 
śmierć w ciągu 24-ch godzin od chwili usta- 
lenia tożsamości. Wszystkie wypadki prze- 
stępstw tego rodzaju rozpatrywane będą 
przez Trybunał Najwyższy. Ustawa ma moc 
obowiązującą wstecz, 


Uchodżcy z Rosji zaznają „dobroci“ 
w Hamersztynie. 


W barakach, znajdujących się w Ha- 
mersztynie pod Piłą czynione są obecnie 
przygotowania w celu przyjęcia reemi- 


grantów niemieckich z Rosji. 5 


ca“. Przedstawiał się za redaktora wspo- 
mnianego pisma oraz za dyrektora ob- 


zywali nasi przodkowie „jaćwierzami” 
(jaźwierzami czyli borsukami). Jaćwie- 


jazdowego Pat-filmu. Po 4 tygodniach |] rzowie albo Jadźwingowie byli wojowni- 


objazdu przybył J. do Lwowa, gdzie ze- 
psuł mu się samochód. Na podstawie 
listów gończych, wysłanych przez poli- 
cję krakowską, został on aresztowany. 

GRODNO, Morderstwo młynarza i je- 
go żony. Dzierżawca młynu na folwar- 
ku Wężowszczyzna (pow. szczuczyński) 
zamieszkiwał wraz z żoną sąsiadujący 
z młynem domek. Pracowitym mal- 
żonkom powodziło się dość dobrze; u- 
chodziłi oni za zamożnych ludzi i to 
było zdaje się powodem ich śmierci. 

Do mieszkania wpadli w nocy ban- 
dyci i podczas gdy młynarz i jego żona 
spali, zaczęli  plądrować. Obudzony 
szmerem bandytów, młynarz Bojarski 
rzucił się na włamywaczy, lecz wskutek 
przeważającej ich siły uległ w walce. 
Złoczyńcy zadali mu kilka ciężkieh cio- 
sów siekierą w głowę. Potem zamordo- 
wano w podobny sposób żonę młynarza. 

Policja wszczęła natychmiast decho- 
nia, ale narazie wszelkie poszukiwania 
morderców nie dały wyników. 


czem plemieniem  staroprusko-litew- 
skiem. Jadźwingów rozgromił Leszek 
Czarny w roku 1288. Ucierpieli oni też 
niemało od oręża krzyżaków. Opowia- 
dania o pogańskich wodzach Prutenów i 
Jadźwingów zaliczabiśmy do bajek, nie 
znajdując dowodów należytych. Na za- 
chód od Ełku a na północ od Rajgrodu 
leży po stronie pruskiej miejscowość 
Skomętno, w której wodług opowiadań 
o zamierzchłych dziejach miało się znaj. 
dować grodziszcze warowne ostatniego 
pogańskiego księcia Jadźwingów Sko- 
meta, pochodzącego z rodu Sudawów. 
Kviążę ten zmuszony był w r. 1281 przy- 
jąć chrześcijaństwo. Szczep jego został 
mimo to przez zakon krzyżacki wytę- 
piony... 

W Skomętnie odnaleziono przed kilku 
dniami cenny skarb Jadźwingów. Rol- 
nik mazurski Jezierski, wydobywając z 
kopca buraki. natrafił na swojem polu 
60 centymetrów w ziemi na jakiś twar- 
dy przedmiot. Wydobywszy go, przeko- 


ka sporządzona z kilku krążków, szczel- 
nie zamknięta. Puszka (urna) przytłoczo- 
na była kamieniem. Rozbiwszy wieko 
puszki poczciwy Mazur zdziwił się nie- 
mało, sposirzegłszy w niej różne klejno- 


ty i kości spalone na proch. Sprowadzo- . 


na komisja z Królewca orzekła, że są to 
śmiertelne szczątki jednej z księżniczek 
Sudawów z jedenastego albo dwuna- 
stego wieku po Chrystusie, Ozdoby są z 
ciężkiego srebra. Jast jeden naszyjnik 
złożony z 18 wydrążonych gałeczek na- 
nizanych na srebrny łańcuszek. Bran- 
zólety srebrne ozdobione są artystycz- 
nie. Dwie sprzączki do spinania sukni 
mają jako ozdobę łby zwierzęce. Klejno- 
ty te. jak widać, zdobiły niebyle kogo. 


Skarb Jadźwingów umieszczono w . 


„Prussia-Museum* w Królewcu. 


REL „no 


j Nieszczęście podczas doświadczenia 
w uniwersytecie, 

W uniwersytecie w Jassach (Rumunja) 
w cząsie doświadczeń, dokonywanych przez 
8-u studentów w laboratorjum medycznem, 
nastąpił wybuch, 
niosło rany, w czem dwóch ciężkie. 


Czterech studentów od-. 


Ta 


Przemysiowcy rumuńscy 
w Poznaniu. 


Do Poznania przybyła wycieczka 
przemysłowców rumuńskich pod prze- 
wo dinictwem prezesa Izby Handlowej w 
Bukareszcie Orghidana. Wycieczka jest 
gościem poznańskiej Izby Przemysłowo- 
„Handlowej i związku towarzystw ku- 
pieckich. 


inowsochienww. 


Zwłoki ś. p. St. Przybyszewskiego spoczną 
w grobowcu w Górze. Niektóre pisma poznań- 
skie donoszą, że najbliższa rodzina ś. p. Stani- 
sława Przybyszewskiego, głośnego pisarza, po- 
stanowiła w drugą rocznicę jego zgonu, zaku- 
pić własnym kosztem piędź ziemi na cmenta- 
rzu w Gurze, pod Inowrocławiem, wystawić 
tam grób i włożyć doń trumnę pisarza w dniu 
8 maja 1930 r. jako w dniu jego patrona, 

Czytelnictwo w powiecie, Tow. Czyt. Lud. 
posiada w naszym powiecie 15 bibljotek, z któ- 
rych centralna jest w mieście Inowrocławiu 
przy parafji. Książek ogółem liczą one 3820, 
z tego w mieście 2050. Bibljoteki są rozsiane 
w następ. wsiach i miasteczkach powiatu: Chle- 
wiska, Glinno Wielkie, Gniewkowo, Góra, Gra- 
bie, Kościelec, Łojewo, Murzynno, Ostrowo 
pod Gniewkowem, Parchanie, Sławęcin, Sła- 
węcinek, Szadłowice i Złotniki Kujawskie, 

Bezrobocie rośnie, W miarę zbliżania się zi- 
my liczba bezrobotnych u nas zwiększa się 
i wynosi obecnie 370 osób. Z tej liczby zasiłek 
z funduszu bezrobocia pobierało 41 bezrobo- 
tnych, 

Obława. W nocy na niedzielę 24 bm. policja 
nasza urządziła obławę w zwykłym „hotelu“ 
rabusiów i włóczęgów, jaki stanowi szopa za- 
miejska pod ŚSłabęcinkiem. Mimo starannego 
zamknięcia niedawno tej szopy, włamało się 
tam i nocowało 9 włóczęgów, których areszto- 
wano i odstawiono pod opiekę sądu śledczego. 

Włamanie i kradzieże. W nocy na 23 bm. 
włamano się do kancelarji parafjalnej przy ul. 
Toruńskiej 17, Złoczyńcy zostali w czas spło- 
szeni, więc mie zdążyli ukraść nic ważneśo 
i włamać:się. do kasy, a zabrali tylko parę 
przedmiotów mniejszej wartości, stanowiącej 
własność pracowniczki biurowej. Robotnikowi 
z pobliskiego Parchania, Anastazemu Banasz- 
kowi, skradziono rower wartości 150 zł. 

Narodowy Uniwersytet Robotniczy, W po- 
niedziałek 25 bm. w gmachu szkoły wydziało- 
wej męskiej odbyty się następ. wykłady Nar. 
Uniwersytetu Robotniczego: prof. M. Kadlec 
mówił: „O narodowościach w Polsce", oraz 
prof. R. Molski: „O twórczości literackiej 
J. Weyssenhoffa*. W środę, 27. bm. w sali fa- 
brycznej Mątew wygłoszone zostały wykłady: 
„O najnowszych zdobyczach techniki komuni- 
kacyjnej” prof. M. Pawłowskiego oraz prof. 
R. Molskiego: „O znaczeniu prasy". W piątek, 
29 bm. w śródmieściu mają być wyśloszone 
wykłady z dziedziny techniki oraz z higjeny. 

Z kin, „Apollo” wyświetla dramat p. t. „Nie 
zdradzajł', „Pałac” daje dramat p. t. „Biały 
szeik*”. „Stylowy“ ma na estradzie występy tan- 
cerzy oraz humorystów, a na ekranie dramat 
p. t. „Ostrożnie z kobietą”, „Żak“ pokazuje 
wesołe filmy: „Pies z Baskerwillu* i „Więcej 
patyl”. 

Ile osób przewiozły tramwaje? W miesiącu 
październiku tramwaje inowrocławskie przeje- 
chały 9.114 wozokilometrów, zużyły na to 
prądu 6.640 kilowatgodzin. Jechało tramwaja- 
mi naszemi 52.621 osób, z czego 6.489 dzieci. 

Elektrownia miejska w Inowrocławiu wy- 
tworzyła w październiku 195,444 kilowatgodzin 
pradu, spalając pod kotłami 7.932 ctr, węgla. 

W rzeźni miejskiej inowrocławskiej ubito 
w miesiącu październiku. 1.944 sztuk bydła. 
Mianowicie ubito: koni 6, wołów 13, stadników 
34, krów 171, świń 1.283, cieląt 227, owiec 193 
i koni 197. 

Fałszował dokumenty. Michalski Marjan 
z Inowrocławia sfałszował swe dokumenty oso- 
biste. Za podobne przestępstwo. był on już 
raz karany, więc nie dziw, że tym razem kara 
musiała się siłą rzeczy powiększyć. Kara obe- 
cna zatem podniosła się do trzech miesięcy 
więzienia. 

, lle zużyto wody? W miesiącu październiku 
zużyto wody w Inowrocławiu i Mątwach 86.545 
metrów sześciennych. Ludność miasta i Mątwy 
zużyła z tego 22.461 mir. sześc. Na samo ekra- 
pianie i płukanie ulic poszło 10 tys, mtr. sześc, 
wody. Fabryki wraz z Państw. Żupą Solną spo- 
trzebowały 30.716 mtr. sześc. wody. 

SETE S T SA T ES POZZO CERĄ 


ZMARLI: 
Ś. p. Kazimierz Łebiński, b. kasjer ma- 
jetności W. Łąckiej. 
Ś.p. Jan Karolak w Poznaniu. 
Ś. p.Teofiła z Kriigerów Jakubowska, lat 
23, w Nowym Tomyślu. 


Ponowna rozprawa o zabójstwo ś.p. Freitaga. 
Oskarżony Krysiak i Matuszakówna uwolnieni 
od winy i kary. 
(Od specjalnego sprawozdawcy „Dziennika Bydgoskiego). 


Gniezno, dnia 27, 11. 

Przed wydziałem karnym sądu okręgowe- 
go w Gnieźnie odbyła się w ub. poniedziałek 
i wtorek ponowna rozprawa o zabójstwo, do- 
konane w nocy z 14 na 15 lipca 1928 r. na 
osobie gospodarza Hermanna Freitaga w Ma- 
łachowie Kępem. 

Rozprawie przewodniczył p. sędzia Filisie- 
wicz, oskarżonych bronił adw. Trofalski i Jó- 
zewicz. 

Akt oskarżenia zarzucał Krysiakowi, że w 
nocy z 14 na 15 lipca ub. r, dopuścił się w mie- 
szkaniu ś, p. Freitaga kradzieży i że wystrzałem 
z dubeltówki zabił Freitaga, zaś Matuszakównej 
zarzuca akt oskarżenia, że wręczyła Krysiakowi 
klucze od szafy, w której znajdowała się 
większa ilość gotówki. 

Na rozprawę powołano 14 świadków oraz 
4 biegłych w osobach dyr. zakładu psychja- 
trycznego „Dziekanka”* p. dr. Piotrowskiego, 
p. dr. Bielawskiego, p. dr. Musiała i p, dr. 
Bednarka z Witkowa. 

Oskarżona Matuszakówna zeznaje ze spu- 
szczoną głową, unikając wzroku pytających. 
Na pytanie odpowiada po namyśle lub milczy. 
Wzięta w ogień pytań zaczyna się wikłać, 
popada w sprzeczność, nie wnosząc zasadniczo 
do rozprawy nic nowego. Zeznaniami swemi 
stara się obciążyć Krysiaka, 

Krysiak zeznaje spokojnie, zeznaniami nie 
obciąża Matuszakówny í do winy się nie 
poczuwa, 

O godz. 13,30 zarządził przewodniczący 
przerwę obiadową, po której przystąpiono do 
przesłuchania matki ś. p. Freitaga, 75-letniej 


Emilji. I ten świadek nie wnosi nic nowego 
do rozprawy, a pytania tybunału tak dalece 
ją zniecierpliwiły, że w pewnym momencie po- 
zwoliła sobie w uniesieniu pod adresem sądu 
na nietaktowne powiedzenie, za co skazano ją 
na 50 zł grzywny, czem się świądek jednak 
nie przejmuje, } 

Po przesłuchaniu Wilhelma Steinbarta, Spy- 
chały i Ottona Freitaga zeznaje biegły dr. Bie- 
lawski, który stwierdza, że badał oskarżoną 
Matuszakównę, wprowadzając ją nawet w stan 
hypnozy. Wynik tych badań jednak nie po- 
twierdził udziału jej w zbrodni, badania Kry- 
siaka potwierdziły jego udział. 


Przesłuchano jeszcze szereg innych świad- 
ków oraz biegłych dr. Bednarka i dr. Musiała, 
poczem rozprawę odroczono do dnia następne- 
go. 

We wtorek rano odbyła się w Małachowie 
wizja lokalna, po której o godz. 12,30 wzno- 
wiono rozprawę przesłuchaniem świadka Ka- 
sprzyka, poczem po odrzuceniu kilku wnio- 
sków obrony o powołanie nowych świadków, 
udzielono głosu oskarżonemu Krysiakowi, który 
ze łzami w oczach zeznaje, że nie dopuścił się 
zbrodni zabójstwa na osobie Freitaga i prosi 
o uwolnienie. 

Następuje przemówienie prokuratora, który 
wnosi o 15 lat więzienia dla Krysiaka i 4 lata 
dla Matuszakówny, obrona zaś prosi o: uwolnie- 
nie obu oskarżonych, 

Sąd po naradzie o godz. 19 ogłosił wyrok, 
na mocy którego zwalnia się od winy i kary 
Krysiaka i Matuszakównę dla braku dowodów 
winy. 

Prokurator wniósł apelację od wyroku. 


50-letni jubileusz istnienia Tow. Przemysłowców 
w Rogoźnie. 


(Od własnego sprawozdawcy „Dzienn, Bydg. ). 


Po 50 latach żmudnej i pełnej poświęcenia 
pracy Tow, Przemysłowców w Rogoźnie, dzię- 
ki wydatnemu poparciu ze strony miejsc. oby- 
watelstwa, uroczystość jubileuszowa zamieniła 
się w wielką i serdeczną manifestację na cześć 
Tow. Przemysłowców. 

Program uroczystości rozpoczęto powita- 
niem przybyłych gości na dworcu, oraz pobud- 
ką i pochodem do kościoła parafjalnego na na- 
bożeństwo. W pochodzie z orkiestrą szkoły 
muzycznej z Rogoźna na czele wzięły udział 
wszystkie miejsc. organizacje z 21 sztandarami, 
przedstawiciele Rady Miejskiej i Magistratu 
z p. burmistrzem Smukalskim na czele i liczne 
przybyłe delegacje z Poznania, Inowrocławia, 
Śremu, Czarnkowa, Wągrowca, Murowanej Go- 
śliny, Gołańczy, Połajewa, Szamotuł, Gniezna 
i Obornik. Mszę św. odprawił ks. prefekt Szym- 
kowiak, okolicznościowe kazanie wygłosił ks. 
dziekan Pomorski. Pienia kościelne wykonał 
chór „Cecylji”, 

Po nabożeństwie udano się do sali hotelu 
Centralnego, gdzie odbyło się zebranie uroczy- 
stościowe. Na wstępie chór Koła Śpiewaczego 
pod batutą prof, Osmańskiego odśpiewał „Ułaj- 
cie" i „Niech nas jedność łączy w koło", Ze- 
branie zagaił prezes p. Wł. Kośmicki, powita- 
niem przedstawicieli władz, społeczeństwa, de- 
legacyj miejscowych organizacyj i gości. 

Następnie przystąpiono do składania ży- 
czeń i wbijania gwoździ pamiątkowych. 
W imieniu miasta przemówił p. burmistrz Smu- 
kalski i ofiarował gwóźdź. Dalsze gwoździe 
ofiarowali z Rogoźna: Bractwo Strzeleckie, 
Tow. gimn. „Sokół”, Koło Śpiewackie, Tow. 
Kupców, Straż Pożarna, Kółko Rolnicze, Pocz- 
towcy, Tow. Powstańców i Wojaków, Cechy; 
rzeźnicki, ślusarski, obuwniczy i mieszany, Stow. 
Młodzieży Polskiej. Zw. Cechów Mistrzów Ko- 
walskich Woj. Pozn., oraz Tow. Przemysłowe: 
Poznań Wilda, Inowrocław, Pułajew, Wąśro- 
wiec, Oborniki, Buk, Poznań „Jedność”, „So- 
bieski' i „Dźwignia”, Gołańcz, Mur. Goślina, 
Poznań Św. Łazarz, Gniezno, Kat. Tow. Rze- 
mieślników Poznań oraz Tow. Młodych Prze- 
mysłowców i Stary Przemysł z Poznania. Do 
prezydjum zebrania powołano pp; Górczaka 
z Poznania, Thilla z Obornik, ks. dziekana 
Pomorskiego, burmistrza Smukalskiego, radcę 


zdrowia dr. Wysockiego, p. Pacholskiego z Po- 


znania i p. Plutę z Inowrocławia. 

Sprawozdanie z 50-letniej działalności od- 
czytał sekretarz p. Jan Bartkowiak. Najwięk- 
szą zasługą Tow. było urządzenie wystawy 
rolniczo-przemysłowej w Rogoźnie, która mimo 
trudnych warunków wypadła nadzwyczaj do- 
brze. Obecnie Tow. liczy 87 członków, w tem 
14 honorowych, a zarząd stanowią: Wł. Kośmi- 
cki prezes, W, Noga wiceprezes, Jan Bartko- 
wiak sekretarz i Unorowski skarbnik. 


Następnie odczytano nadesłane telegramy 
gratulacyjne od p. starosty Witkowskiego, 
p. H. Szlagowskiego z Wełny, ks, Jana Gudera, 
dyr. Meissnera, posłów Lewandowskiego i Mi- 
klanowskiego, Stow. Młodych Polek z Rogoźna 
oraz Tow. Przemysłowych z Gniewkowa, Kwie- 
ciszewa, Barcina, Osieczna, Żerkowa, Leszna, 
Piasków, Kościana, Skoków, Mosiny i Czem- 
pina. 


Za zasługi nad rozwojem Towarzystwa mía- 
nowano członkami honorowymi burmistrza Smu- 
kalskiego, radcę dr. Wysockiego, prezesa Tow. 
Wł, Kośmickiego, W. Nogę, Szcz, Bocha, A. 
Pepkę, J. Kozłowskiego i Ignacego Pohla. 


Interesujący referat p. t. „Drogi rozwoju 
przemysłu polskiego“ wygłosił rektor Urbań- 
ski, którego przemówienie nagrodzono nie- 
milknącemi oklaskami. Przewodniczący p. Gór- 
czak wręczył dyplom zasługi w imieniu Źwią- 
zku Tow. Przem. i Rzemieślniczych z Poznania 
Tow. Jubiłatce, 


O godz. 14 odbył się wspó!łnv obiad w lo- 


kalu p. Wieczorka, podczas kiórego wyśłoszono 
szereg przemówień i wzniesiono szereg toastów. 


Wieczorem zespół amatorski Tow. Prze- . 


mysłowców odegrał w sali hotelu Centralnego 
krotochwilę w 3 aktach przez Brandora p. t. 
„Ciotka Karola’. 
zabawa taneczna, 


ŻOŁĘDOWO, pow. bydgoski. Stowarzysze- 


nie Młodzieży Polskiej urządza zabawę tane- . 


czną w sobotę, 30 bm, o godz. 16, w sali p. Mi- 
kulskiego w Jastrzębiu. 


BĄKOWO. Napad. W ub. sobotę, dwaj bra- 


cia Noculakowie i Sandach pobili boleśnie 
chłopca, który miał aż... 10 lat, Ojciec chłopca 
oddał sprawę w ręce policji. ; 

WIELKI KOMORSK, Napad 
W ub. tygodniu niej. Piotr Pawłowski z Wiel- 
kiego Komorska dokonał zbrojnego napadu na 
przechodzącego obywatela z sąsiedniej wioski 
i zabrał nieprzytomnemu 35 dolarów í 125 gul- 
denów. Km 

NOWE GLINKI Osobiste. W ub. tygodniu 
odbył się ślub p. Marji Lempkównej, córki wła- 
ściciela składu kolonjalnego, z p. Władysławem 
Płotnickim z Linówca pow. bydgoskiego. Ślubu 
udzielił nowożeńcom ks. prob. Sarnowski. 

WUDZYN. Osobiste. W ub. tygodniu zo- 
stał pobłogosławiony związek małżeński p. 
Marjanny Arczyńskiej, córki tut. posiedziciela 
ziemskiego, z p. Franciszkiem Kempińskim, 
rolnikiem z Nowaczkowa. 


Z POMORZA. 


PRUSZCZ BAGIENICA. Echa obchodu 
rocznicy niepodległości. Staraniem zawiadowcy 
stacji p. Kalinowskiego urządziło Kolej, Przy- 
sposobienie Wojskowe łącznie z Tow. Powst, 
i Wojaków, uroczysty obchód 11-rocznicy nie- 
podległości, 

MINIKOWO. Kurs oświaty pozaszkolnej. 


W ub, wtorek otwarto kurs oświatowy dla do- 


rosłych, Obecnych powitał kierownik tut. 
szkoły p. Behrendt, zaś nauczyciel p. Glaza 
w swem dłuższem przemówieniu wskazał na 
cele i zadanią kursu. 


an 

Świelłsatowe. 

Rozwój Koła Chrześc, Stow. Nauczycieli. 
Koło Chrz. Stow, Naucz. szkół powszechnych 
dzięki sprężystej działalńości zarządu, a szcze- 
gólnie prezesa p. Cichowskiego jest bardzo po- 
myślny, W ostatnim czasie utworzono przy 
Kole chór mieszany i męski; na dyrygenta po- 
wołano p. Sienicia, nauczyciela ze Suchej. 

Lustracja Wojaków i Powstańców, Ub, nie- 
dzieli odbyła się lustracja miejsc, Tow. Powst. 
i Wojaków. Lustrację przeprowadzili pp.: pre- 
zes dyr. Donarski ze Świecia, sekretarz p. Wa- 
sielewski i skarbnik okręgowy p. Karpowski. 

Z niwy oświatowej. W ostatnich dniach 
rozpoczął się tut, kurs oświaty pozaszkolnej, 


z którego korzysta przeszło 30 osób. Wykłada- . 


ją: p. kier. szkoły Cichowski i nauczycielka 
p. Klunderówna. 

Kradzieże. Rolnikowi p. Winklerowi w są- 
siednich Tuszynach skradziono z chlewa 11 
tuczonych gęsi. Również popełniono kradzież 
drobiu wśród ludności dominjalnej w Szewnie 
i Szewienku. 


Lepsza słomiana zgoda niż złoty proces. 


Ale i tę słomianą zgodę starają się podpalić różni patrjoci! 


Po przedstawieniu odbyła się 


rabunkowy. 


z a a a a a a a 


Nocny dyżur ma do dnia 29 bm, włącznie y 


apteka „Radziecka”, ui, Szeroka, 
Z TEATRU POMORSKIEGO. 

Dnia 28 bm. czwarty raz po cenach znacznie 
zniżonych „W czepka urodzony”, 

Dnia 29 bm, uroczyste przedstawienie ku 
uczczeniu rocznicy powstania listopadowego. 
Odegrana będzie komedja w 4 aktach Wiśniow- 
skięgo p. t. „Pieśń nad pieśniami”, 


Przeniesienie. Inspektor pracy p. inż. Gra- 
bow.ki, wybitny publicysta i literat, w.cepre- 
zes Rady Miejskiej, mianowany został dyrek- 
torem Okręgowego Urzędu Ubezpieczeń, 

Pożegnanie dr. Gilewicza. Dnia 23 bm. od- 
było się w salach kasyna garnizonowego, po- 
żegnanie pułk. dr, Gilewicza, który opuszcza 
nasze miasto, udając się do Warszawy. 

Nominacje. Biskup diecezji chełmińskiej, 
ks. dr. Okoniewski zamianował dyrektora kan- 
celarji ' biskupiej w Pelplinie ks. Waltera 
Schütza i prokuratora seminarjum duchownego 
w Pelplinie ks. Konrada-Wojewodę — radcami 
honorowymi, zaś ke. kanonika Lewandowskiego 
z Pelplina delegatem biskupim w miejsce 
ś. p. ks. Drapiewskiego, 

Wystawa obrazów. Związek Artystów Pla- 
styków z Pomorza urządza w pierwszych 
dniach grudnia br. wystawę obrazów w Toru- 
niu. Wystawa zapowiada się bardzo okazale. 
Publiczność toruńska znów spotka znane na 
Pomorzu nazwiska artystów i będzie miała 
okazję do nabycia dzieł, w trzech czwartych 
tematami związanych z Pomorzem. Bliższe 
szczegóły, dotyczące otwarcia, pojawią się pó- 
żniej. 

Nowe pismo, Dnia 26 bm. ukazał się pierw- 
szy numer nowego Pisma p. t. „Wiadomości ko- 
ścielne”, wydawane staraniem połączonych pa- 
rafij toruńskich. Egzemplarz tego pisma kosz- 
tuje 10 groszy. 

Wenta przedświąteczna, Dnia 15 grudnia 
br. odbędzie się w parku „Wiktorji” wielka 
wenta gospodarcza, z której dochód przezna- 
czony jest na cele Połskiego Bia.ego Krzyża. 

Popis uczniów Konserwatorjum Muzyczne» 
go. Dnia 4 grudnia br. odbędzie się w auli gim- 
nazjum państwowego w Toruniu, pierwszy 
w bieżącym ' roku szkolnym publiczny popis 
uczniów Konserwatorjum Muzycznego. Począ- 
tek o godz, 7 wieczorem. W prośramie są »- 


pisy z gry na fortepjanie, skrzypcach, śpiewu 
solowego i gimnastyki rytmicznej. 

Z Urzędu Stanu Cywilnego. W czasie od 
17 do 23 bm. urodziło się 13 chłopców, 18 
dziewcząt, w tem 2 nieślubne (s), 4 nieślubne 
(c), 1 nieżywy (s), 1 nieżywa (c), razem 31 dzie- 
ci. Zmarło: 4 mężczyzn, 5 kobiet, 5 dzieci, ra- 
zem 14 osób. Ślubów zawarto 8, 

Otwarcie kursu L. O. P, P. Dnia 25 bm. od- 
było się w koszarach pułku manewrowego na 
Podgórzu, uroczyste otwarcie kursu instrukto- 
rów obrony przeciwgazowej i przeciwlotniczej, 
urządzoneśo staraniem komitetu L. Q. P. P. Na 
kurs ten zapisała się 17 osób cywilnych, a z ra- 
mi.nia władz wojskowych przydzielono 20 pod- 
oficerów. Otwarcia kursu dokonał p. gen, Pa- 
sławski, w obecności delegata urzędu woje- 
wódzkiego p. naczelnika Grzanki, oraz radcy 
kuratorjum p. Bożęwskiego, którzy w imieniu 
tychże instytucyj przemawiali, Uczestnicy kur- 
su zakwaterowani są i zaprowiantowani w ko- 


szarach pułku manewrowego artylerji. Kurs 
trwać będzie przez trzy tygodnie. 
Zebranie Polskiego Białego Krzyża, Dnia 


3 grudnia o godz. 18 odbędzie się w „Domu 
Żołnierza Polskiego" przy ulicy Prowiantowej 
walne zebranie koła miejscowego Polskiego 
Białego Krzyża. W walnem zebraniu ma prawo 
uczestniczyć każdy członek, który opłacił 
wszystkie składki przed rozpoczęciem posie- 
dzenia. Zaległe składki można uiścić na miej- 
scu przed rozpoczęciem walnego zgromadzenia. 

Zebrania kontrolne szeregowych rezerwy. 
Na zasadzie rozkazu M. $. Wojsk, powołano 
w roku bieżącym do zebrań kontrolnych: sze- 
reżowych rezerwy i pospolitego ruszenia (kat. 
A, C i D) roczn. 1904 i 1889; tych szeregowych 
rezerwy (kat. A) roczn. 1902, którzy nie odbyli 
ćwiczeń w ręzerwie w roku 1927 względnie 
1928 lub 1929; szeregowych pospolitego rusze- 
nia (kat, C i D) urodzonych w roku 1902. Pią- 
tek, dnia 29 bm. literę K. Sobeta, 30 bm. li- 
tery L do N. Poniedziałek, 2 grudnia litery 
O do R. Wtorek, 3 grudnia litery S do T, Śro- 
da, 4 grudnia litery U do Z, 

Wojażera przytrzymano za kradzież pienię- 
dzy. Dnia 25 bm. przytrzymany został w Toru- 
niu wojażer Lubranicki Moryc, zam, w Lubiczu, 
pow. Lipno, za kradzież 1000 zł gotówki na 
szkodę Franciszka Czolbego, zam. w Toruniu 
przy ul. Piekary 31. 


POZZO WOTA AYO TZT ER BE OO POTOK EOT ZOT TEDE EEE FEET YCD T W, 


Wariubie. 


Nagły zgon, W nocy z 18 na 19 bm. zmarł 
nagle na udar serca śnżynier Berckhausen, 
Śmięrć zaskoczyła go nagle, przy biurku, sie- 
dzącego w fotelu. W dn. 23 bm. odbyła się 
eksportacja zwłok, które złożono na cmentarzu 
katolickim. Eksportował ks. proboszcz Bącz- 
kowski, p 

Obchód listopadowy. W niedzielę, dn. 24 
bm. urządziło Tow. gimn. „Sokól” obchód li- 
stopadowy. Wieczorem o godz, 7 odbyło się 
w sali p. Popławskiego Alberta, piękne przed- 
stawienie p. t „Na zawsze”, w wykonaniu 
amatorów, z współudziałem artysty p. Drecz- 
kowskiego. Gości witał prezes „Sokoła” p. Zer- 
kowski, nast, kierownik szkoły p. Pozorski wy- 
głosił treściwy referat o powstaniu listopado- 
wem. Na zakończenie odbyły się tańce kra- 
kowskię, zaś po przedstawieniu zabawa tane- 
czna, 


Chełmża. 


Osobiste, Z okazji jubileuszu 40-letniej pra- 
cy w zawodzie akuszerskim, jaki obchodziła 
p. Anastazją Bergowa, starosta dr, Bogocz 
przyznał jej jednorazową gratyfikację w wyso- 
kości 100 zł. 

Odznaczenie papieskie. Pani Teodora Mel- 


lingowa otrzymała od Ojca św. order „Pro 


Ecclesia et Pontiłice' za swą działalność cha- 
rytatywną w Tow. Pań Św. Wincent, a Paulo, 

Z żałobnej karty. W ub, dniach przeszło 
nad naszem miastem strasznę tchnienie śmier- 
ci W sobotę wieczorem odszedł w zaświaty 
ceniony obywatel, długoletni prezes i cech- 
mistrz, długoletni członek zarządu okręgowego 
oraz współzałożyciel i akcjonarjusz „Gazety 
Rzeźnickiej”, śp. Stanisław Kozłowski, W Zmar- 


/ łym traci Kościół wiernego syna, miasto gorli- 


wego obywatela, rodzina troskliwego i czułego 
męża i ojca, Eksportacja zwłok. do kościoła 
pokatedralnego odbyła się we wtorek, dnia 26 
bm., nazajutrz msza św. z wigiljami i przenie- 
sienie zwłok na cmentarz. 

Śmierć nieubłagana zabrała z tego padołu 
płaczu, wzorowego obywatela, właściciela naj- 
starszego u nas składu bławatów, ś. p. St. Wa- 
siakowskiego w 56 roku życia. ; 

W ub. dniach pożegnała się z światem do- 
czesnym długoletnia tut, obywatelka, ś. p. Sta- 
churska, teściowa poważanego na naszym grun- 
cie gospodarza „Willi Nowej” p. Grubeckiego, 


Lubiewo. 


Osobiste. W ub. tygodniu obchodziła rodzi- 
na Iwickich rzadką uroczystość familijną: za- 
ślubin dwóch córek: p. Frąnciszki Iwickiej z p. 
Konradem Sentkowskim, gastronomem z Byd- 


goszczy i p. Agnieszki Iwickiej z p. Janem 

Ginterem, stolarzem z Bydgoszczy. Ślubu 
udzielił pierwszej parze ks. prałat dr. Wło- 
szczyński, drugiej ks. wikary Januszewski. No- 
wożeńcom „Szczęść Boże”. 

Kurs oświaty pozaszkolnejj W ostatnim 
tygodniu nastąpiło tu otwarcie kursu oświaty 
pozaszkolnej, na który zapisało się około 40 
słuchaczy i słuchaczek. Wykłady odbywają 
się trzy razy w tygodniu. 


Kóowwycaiewwep. 


Z życia chóru kościelnego im. Św. Cecyłji, 
W ub. dniach chór Św. Cecylji wystąpił na 
„Wencie”, urządzonej przez Tow. Św. Wincen- 
tego à Paulo, oraz na akademji w dzień obcho- 
du ii-ej rocznicy odzyskania niepodległości 
Polski, zyskując na tych występach ogólny po- 
klask. Obecnie przygotowuje się chór na świę- 
ta Bożego Narodzenia i ćwiczy więcej piosenek 
świeckich. Dyrygenłtowi tegoż chóru, ks. wik. 
Ptachowi należy się pełne uznanie za trudy 
i pracę, położoną około podniesienią tutejszego 
chóru. 

Wystawa robótek ręcznych i kukurydzy. 
W ub. niedzielę, dnia 24 bm. urządziło Stow. 
Młodzieży Żeńskiej wystawę robótęk ręcznych 
i kukurydzy. Wystawę tę zaliczyć należy do 
rzędu udałych imprez. 


Cheilmmnm. 


Osobiste. Odbył się tu ślub p. Bernarda 
Rzeźnikowskiego z p. Elżbietą Heniżanką. Pie- 
nia weselne wykonał chór „Moniuszko“. 
Szczęść Boże młodej parzel 

Zamknięcie Wystawy Huculsko-Zakopiań- 
skiej, Wystawa Huculsko-Zakopiańska, która 
cieszyła się dużą frekwencją publiczności, zo- 
stała zamkuięta ub. niedzieli. 

Kto zgubił gotówkę? Dnia 5 bm. znaleziona 
została kwota ponad 30 zł, którą to sumę pra- 
wy właściciel odebrać może w biurze Miejsk. 
Urzędu Bezpieczeństwa i Porządku Publiczn. 
w ratuszu, pokój nr. 5, 

- Kino „Stylowy wyświetla piękny film 
„Cyrkówka Ryta”. Następny obraz „Dziew- 
czynka do wszystkiego”. 


Fad za y 
e 
BMiopoŚCiICERZEJENAH 
Wiec. W dniu 23 bm. odbył się w sali „Ba- 
zaru” wiec protestacyjny przeciwko ratyfikacji 
podpisanego przez rząd traktatu handlowego 
z Niemcami. |. 
Poświęcenie sztandaru Monarch. O. W. 
w Kościerzynie w dniu 24 bm. nie odbyło się 
z powodu cheroby J. E, arcyb. ks. Roppa, któ- 
ry miał na tę uroczystość przybyć i poświęce- 
nia sztandaru dokonać, Uroczystość wobec tugo 
została odroczona. 


HuncEacplicn. 


Srebrne gody. W. ub. środę obchodził p. 
Tomasz Szulc, kancelista przy tut. sądzie 
grodzkim wraz z żoną swą Ksawerą z domu 
Knitterów, swe srebrne gody pożycia małżeń- 
skiego. Jubilatom, jako długoletnim wiernym 
abonentom „Dziennika Bydgoskiego”, życzymy 
wiele szczęścia i pomyślności, 

Ważne dla powstańców i Wojaków, W nie- 
dzielę, dnia 1 grudnia odbędzie się w lokalu 
p. Ziółkowskiego, o godz. 2 po południu, bar- 
dzo ważne zebranie miejsc. Tow. Powstańców 
i Wojaków, na którem przemawiać będą poza- 
miejscowi mówcy. 


Baciożme. 


Odpust kościelny. W niedzielę, dnia 17 bm. 
nasza paraija obchodziła uroczyście doroczny 
odpust patrona kościoła, św. Marcina, na który 
zjechało się kilku księży z okolicy. Kazanie 
uroczystościowe wygłosił ks. dziekan Wiśnicki, 
sumę celebrował ks. prof. dr. Glemma z Pel- 
plina. Udział wiernych był bardzo liczny, któ- 
rzy wyznawają wielkie nabożeństwo do tego 
Świętego, W dniu tym przystąpiło Stowarzysz, 
Młodzieży Katol. do Komunji św. Chwali się, 
że nie było żadnych karuzeli, ani kina na od- 
puście, 


Kalendarzyk teatralny. 
Czwartek: teatr nieczynny, 
Piątek: po poł, o godz. 4, przedstawienie 
popularne „Balladyna“ 
Piątek: wiecz. o godz. 8, uroczyste przedsta- 
wienie w rocznicę powstania listopadowego, 
„Balladyna“, tragedja J. Słowackiego. 


Uroczyste przedstawienia w rocznicę po- 
wstania listopadowego, W piątek, 29 listopada 
jako w dniu rocznicy wybuchu powstania listo- 
padowego, odbędą się w teatrze dwa uroczy- 
ste przedstawienia „Balladyny“, tragedji w 5-iu 
aktach Juljusza Słowackiego, po poł. o godz. 
4-tej po cenach zniżonych i wieczorem o godz. 
8-ej galowe. Bilety na obydwa przedstawienia 
sprzedaje już dzienna kasa teatru. 

List Św. Mikolaja do dziatwy Grudziądza! 
Kochane dziateczki! Niezmiernie mnie cieszy, 
że termin przyjazdu do Was, kochane dziatecz- 


(ki, coraz bardziej się zbliża, Zwłaszcza, że 


aniołkowie donoszą mi, że z dnia na dzień 
w Waszem zachowaniu jest widoczna poprawa, 
że coraz nabożniej się modlicie i grzeczne je- 
steście dla swych rodziców. Liściki z prośbą 
do mnie, czem chcielibyście być obdarzeni, 
wyłóżcie za okno, a czuwający przy każdem 
grzecznem dziecku Anioł Stróż, przyniesie mi 
Wasze prośby do mego tronu, bym mógł 
wszystkich wedle życzeń Waszych obdarzyć 
w przyszłym tygodniu w teatrze miejskim. 

Dalsze ołiary na okręt „Pomorze, 1. Inspe- 
ktor szkolny, Nowe, zł 39,60, 2. Kpt. Piasecki 
Adam, zebranie w rest. „Polonja”, zł 100. 3, Sąd 
grodzki, Gdynia (urzędnicy) zł 36,50. 4. Sąd 
grodzki, Toruń (sędziowie i urzędnicy) zł 19. 

Ważne dla zbożowców, Dnia 28 bm. o godz. 
17, w lokalu „Piwiarnia Okocimska” w Grudzią- 
dzu, ul. Wybickiego 29, odbędzie się walne ro- 
czne zebranie sekcji zbożowców, 

Narodowa Organizacja Kobiet dziękuje 
wszystkim za wrzucanie do naszych skrzynek 
gazet, czasopism i książekk dla chorych. Przy- 
pominamy równocześnie, że w tych dniach zo- 
stała zawieszona skrzynka z napisem „O gaze. 
ty dla chorych prosi N. O, K.”, przy placu 23 
Stycznia, dom ur. 25-26, Podobne skrzynki wi- 
szą stale na hotelu Kellasa, ul. Wybickiego, 
oraz na dworcu i w magazynach p, Wiktora 
Szulca przy ul, Toruńskiej, 

Pożar w Dolnej Grupie. Dnia 26 bm. spło- 
nęły zabudowania należące do p. Głowackiego 
w Dolnej Grupie. Na miejsce pożaru, oprócz 
ochotniczej straży pożarnej z Dolnej Grupy, 
przybyła również straż grudziądzka, oraz ze 
Starych Marzy. Pod kierownictwem inspektora 
Kaszewskiego przystąpiono do umiejscowienia 
rozszalałego żywiołu, który z niesłychaną 
szybkością przeniósł się na sąsiędnie drewnia- 
ne zabudowania, Po półgodzinnej akcji, ogień 
zdołano zlokalizować, Całkowitemu zniszczeniu 
uległy dwie stodoły, napełnione zbożem, po- 
nadto spłonęła prawie cała stajnia., Dzięki tyl- 
ko nadzwyczaj ofiarnej pracy strażaków oraz 


p. wójta Kowalskiego, zdołano zapobiec nie- 
bezpieczeństwu przeniesienia się ognia na są- 
siednie zabudowania. Przyczyny pożaru nara- 
zie nie ustalono. Straty wynoszą około 30.000 
złotych, 


„Słowo Pomorskie" kłamie. 


W numerze 143 „Słowa Pomorskiego” w ar- 
tykule, wymierzonym przeciw p. Jasińskiemu, 
poruszono między innemi jego działalność 
w Polskim Białym Krzyżu, jako instruktora 
oświatowego. Ze strony grudziądzkiego Koła 
P. B. K. otrzymujemy informacje, że fakty po- 


dane we wspomnianym artykule nie są zgodne” 


z rzeczywistością, 

Mianowicie zarzucono tam, że na kursach 
dokształcających miał rzekomo p. Jasiński do- 
datkowo ściągać od słuchaczy po 3 złote, oraz 
że nauczyciele nie otrzymali swych należności 
za nauczanie, 

Otóż kursa dokształcające dla podoficerów 
były zorganizowane ze strony P. B. K. przez 
p. Jasińskiego i oparte były na zasadzie sam? 
wystarczalności, 

Opłata za naukę wynosiła miesięcznie td 
osoby 8 złotych, co było ustalone od początku 
kursu i ogłoszone słuchaczom, Wystadowcum 
zaś płacono po 5 złotych za godzinę, co czy- 
niło 15 gr. od poszczególnej osoby za godzinę 
nauki, których było razem 46. Nauczyciele 
otrzymali zapłatę zaliczkowo do czasu ostate- 
cznego rozrachunku. Istotnie p. Jasiński pozo- 
stał winien z tego rozrachunku nauczycielom 
pewną kwotę, którą następnie uregulował. 


Również niesłuszne są zarzuty o rzekomych. 
przy zbieraniu ` 


Y 


nadużyciach p, Jasińskiego 
fantów na P. B. K. 

Fanty na loterję P, B. K. zbierał p. Jasiński 
zawsze w towarzystwie osób drugich. Były 
one zbierane na listy składkowe, kontrolywane 
następnie. Listy te znajdują się w aktach P. B. 
K. Fanty wpłynęły według swego przeznacze- 
nia na loterię fantową. Wogóle zaś cała akcia 
zbiórki na loterję fantową odbywała się komi- 
syjnie, Zresztą z tytułu tej zbiórki na łoterję 
ani P. B. K. ani nikt z ofiarującego epołeczeń- 
stwa nie poniósł żadnych strat, 

Skoro rozeszły się ujemne wieści o p. Ja- 
stńskim, została zwołana komisja rewizyjna 
miejscowego Koła P. B. K., która po zbadaniu 
książkowości stwierdziła, iż rachunkowość Ko- 
ła zmajduje się w porządku, Jednocześnie wła- 


dze wojskowe zwróciły się do prokuratora, ce- 


lem wyświetlenia rozpowszechnianych zarzutów 
i pogłosek. Sprawy zatem nie „likwidowano”, 
lecz powierzono jej zbadanie najbardziej mia- 
rodajnym czynnikom, 

Dalsze tedy rozpowszechnianie niezgodnych 
z prawdą zarzutów o działalności p. Jasiisxie- 
go w P. B, K, byłoby rozmyślnem szkodzeniem 
tej doniosłej instytucji, mającej tak ważne za- 
danie niesienia naszemu żołnierzowi oświ:fy 
i opieki kuituralnej, 


Roczne walne zebranie Hallerczyków. 


W niedzielę, 24 bm. w lokalu p. Marchlew- 
skiego zebrała się brać błękitna bardzo licznie 
wraz z drużyną Z chorągwi przybył delegat 
p. Malinowski z Torunia, 

Zebranie zagaił prezes p. Jaszczerski, któ- 
ry w 6erdecznych słowach powitał senjora so- 
kolstwa p. Kazimierza Goncerzewicza, radcę 
Nowakowskiego i licznie zebranych członków, 
Protokół z zeszłego rocznego walnego zebrania 
odczytał sekretarz p. Rychter. Z okazji od- 


znaczenia p. Goncerzewiczą krzyżem zasługi, 


złożono mu serdeczne życzenia, a brać błęki. 
tna zgotowała zasłużonemu działaczowi owa- 
cję, wybierając p. Goncerzewicza marszałkiem 
obrad. Na zast. powołano p. Malinowskiego, 
ławnikami p. radcę Nowakowskiego i Krako- 
wiąka, Komendant chorągwi stosownem prze- 
mówieniem udekorował odznaką mieczy halle- 
rowskich pp. radcę Nowakowskiego, Stan. Ro- 
żeńskiego, prezesa Jaszczerskieśo, sekretarza 
Rychtera, wiceprezesa Krakauera, Skorzyńskie- 
go, Szmyta, Szczygłowskiego, Barańskiego Pio- 
tra i Stawińskiego; p. Skorzyński otrzymał tak- 
że adznakę, Ameryka-Kanada, 

Sprawozdanie zarządu wygłosili pp. prezes 
Jaszczerski, sekr. Rychter, z czego wynika, 
że przy przejęciu agend przez obecny zarząd 
było 25 członków, a teraz jęst 84, Zebrań ple- 
narnych odbyło się 8, zarządu 14; obchodzona 
uroczyście gwiazdkę i wkroczenie wojsk do 


Grudziądza, bitwę pod Rarańczą i t, p. uroczy- 
stości związane z ideą hallerowską, 

Skarbnik p. Einszporn zdał sprawozdanie 
kasowe; dochodu było ogółem około 2.000 zł 
i taki sam był rozchód, 

W zastępstwie komendanta zdał sprawozda» 
nie p. Rychter. Na wniosek przewodniczącego 
komisji rewizyjnej p. Szmyta udzielono jedno- 
ślośnię absolutorjum zarządowi. W dyskusji 
zabierają głos pp.: St. Rożeński, Ożga, Ein- 
szporn, Kasprowicz, Barański, Maks, Grabow- 
ski, Nadolski i Krakowiak, 

Do nowego zarządu wybrano pp.: prezesem 
Jaszczerskiego, wiceprezesem © Krakauera, 
sekretarzem Rychtera Augustyna, zast, sekre- 
tarza Fingera, skarbnikiem Finszporna, ławni- 
kami pp. St. Rożeńskiego, Lamtowskiego; de 
komisji rew.: przewodn. p. Szmyta, czł. pp. Ko- 
walskięgo i Langowskiego; chorążym p. Skó- 
rzyńskiego, jako sztandarowych p. Kowalskie» 
go i Sulczyńskiego, Sąd koleżeński: przewod. 
p. Szczygłowski, czł, pp. Rott i Dolata. 

Następnie komendant chorągwi p, Malinow. 
ski mianował kapralami pp.: Stan. Łuczaka, 
F. Piotrowskiego i Czesława Grajkowskiego, 
oraz kilku z młodzieży błękitnej na starszych 
żołnierzy, Uchwalono urządzić gwiazdkę w lo- 


kalu p. Marchlewskiego, w niedzielę dnia 3 sty» U 


cznia 1930 r. ; 


p 


[A 


W pierwszych 
10-ciu letach 
każda matka dziecko swe 


winna 


myć i kąpać tylko za użyciem czy- 
stego i łagodnega 


MYDŁA 
DLA DZIECI 


NIVEA 


Dziecko będzie jej za tę wdzięczne, 


gdyż zaoszczę: 


zi sohie w przy- 


szłości wiele kłopotów o zachowanie 


dobrej cery. Mydło Nivea jest wyra» 
niane według przepisów i 
specjalnię dla wrażliwej skóry dzieci. 


Bydgoszcz, dnia 28 listopada 1329 roku, 


KALENDARZYK. 


Dziś: Natalji Rufina, Krescentego, 
Jutro: t Saturnina bisk., Iluminaty, 
Wschód słońca: godz. 7,45, 

Zachód słońca: godz, 15,50, 


DYŻUR APTEK; 
Od poniedziałku dnia 25 bm. do ponie- 


działku 2 grudnia dyżurują: 


1) Apteka Pod Aniołem, ul. Gdańską. 
2) Apteka Władysława Kużaja, ul. Długa. 
3) Apteka Pod Łabędziem, ul. Gdańska. 


= Nruzenm miejskie przy Starym Rynku 
otwarte codziennie od godz. 10—4% w nie 
dziela od godz. 11 2, 

Obecnie w Muzeum wystawa jesienna 
artystów z Pomorza i Nadnotecia. 


TEATR MIEJSKI. 


Dziś w obecności autora, który przybył 
z Krakowa i ostatniemi próbami osobiście 
kierował, premjera 3 aktowej sztuki „Wiatr 
od pôl“, Autor „Wiatru od pól“ Józef Wiś- 
niówski, entuzjasta ojczyzny, poezji i tea- 
tru, wzbogacił patrjotyczną literaturę sce- 
niczną utworami, które do dziś dnia należą 
do żelaznego repertuaru sceny polskiej. 
Przedstawienie z powodu capstrzyku pod- 
chorążych będzie cokolwiek opóźnione i roz- 
pocźnie się o godz. 8,15. 

Najbliższemi nowościami naszej sceny 
będą: jednorazowy występ Dani Darling, 
słynnego fenomenu tanscznego i zarazem 
gwiazdy filmowej z Hollywood, dalej bajka 


„ dla dzieci p. t. „Cudowny pierścień", oraz 


operetka Falla „Królowa miljardów”, 


fe nn 


„Monitor* donosi, że rząd czysty dochód 
z XIV, loterji klasowej w kwocie 114.292 zł 
rozdzielił między różne instytucje dobro- 
czynne, 

Tu musi zachodzić jakieś nieporozumie- 
nie. Albo „Monitor“ przez omyłkę podał za 
niską kwotę tego czystego zysku, albo cała 
ta loterja klasowa jest fatalnie zorganizo- 
waną i nie ma racji bytu. Bo puszczać w 
ruch tak olbrzymi aparat, utrzymywać i tu- 
czyć setki kolektur, wzbudzać w szerokich 
masach namiętność do hazardu, aby potem 
wyciągnąć z tego wszystkiego marny zysk 
stukilkunastu tysięcy złotych, to chyba nie 
leżało w intencji twórców loterji klasowej, 
którą faktycznie powołano do życia, aby jej 
dochodami zasilać zakłady charytatywne. 
Że to jednak sprzeciwia się tabliczce mno- 
żenia i zdrowemu: rozumowi, aby loterją 
klasowa dawała tak marny profit, więc zo- 
staje jeszcze trzecia możliwość: że instytu- 
cjom dobroczynnym oddaje się tylko małą 
cząstkę tych dochodów, a reszta wbrew po- 
stanawieniom statutu loteryjnego obracaną 
zostaje na inne cele, 

Czwartą alternatywą byłoby, że admini- 
stracja į koszta regjonalne loterji pochła- 
niają wiełomiljonowe sumy. Co prawda, u 
nas takie rzeczy są na porządku dziennym. 
Ale w tym wypadku zachodziłaby tak ra- 
żąca dysproporcja w budżecie łoteryjnym, 
że możliwość czegoś podobnego należy wy- 
kluczyć. . 

W 

Do sprawy emerytów zaborczych dono- 
szą nam z Warszawy: 

Dnia 21 listopada Najwyższy Trybunał 
Administracyjny zajmował sią podaniem 
pułkownika rezerwy K. Sz. który domagał 
się nadania mu stopnia generalskiego, po- 
wołując się na 6-krotne odznaczenie krzy- 


ekarskich 


Cena: Zł. 1.50 


żem walecznych i zajmowanie przez ostat- 
nie dwa lata służhy stanowiska dowódcy 
brygady piechoty, a więc etatu generalskie- 
go. Min: spraw, wojsk. żądania oficera nie 
uwzględniło, stojąc na stanowisku, ża roz- 
porządzenie rady obrony państwa, gwaran- 
tujące specjalne przywiłeje zasłużonym o- 
brońcom ojczyzny, obecnie nie obowiązuje. 
Najwyższy Trybunał Administracyjny nie 
zgodził się z pogłądami Min. Spraw Wojsk. 
Ustawa o pragmatyce oficerskiej nietylko 
nie uchyliła będącego specjalną ustawą roz- 
porządzenia rady obrony państwa, lecz prze- 
ciwnie, zastrzegła, ża uprawnienia oficerów 
z tytułu odznaczeń regulują specjalne usta- 
wy. Na mocy rozporządzenia tady obrony 
państwa odznaczonemu krzyżem walecz- 
nych przysługuje jako przywilej prawo nie- 
zwłocznego awansu o jeden stopień wyżej, 
w miarę wszakże posiadania wymienionych 
kwalifikacyj i w granicach etatu. 

Jeżeli oficerowi przysługuje prawo bro- 
nienia swego bytu i swych praw w sądzie, 
to czemuż ten sąm krok, uczyniony przez 
emerytów, uznawać za tragedję? 


R DEL WANE 
Tubki czysto cysawe po Zł. 1.35 i 2.25 
Puszki pa Zł 0.40, 0.75, 1,40 i 2.60 


Wystawa robót ręcznych 


CANRAN A 
HEN 


Mimo pracy domowej | 
wypielęgnowane ręce 


KREMEM NIVEA! 


Każda gospodyni domu wie jak bardzo codzienna praca do* 


mowa niszczy ręce. 


w pożyciu towarzyskiem. 
NIV 


Spracowsne ręce stanowią ROME 


Przez lekkie natarcie rąk KREME 


EA należy zapobiedz stwardnieniu sl.óry i osadzeniu się 
brudu w drobnych zmerszczkach, by ręce nię czyniły wrażenia 


spracowanych. KREM i 
wnika szybko w skórę nie pozostawiajac połysku. W ten sposób 
skóra mimo pracy domowej zachowuje swą miękkość i wygląd 
wypielęgnowany. Należy więc codziennie używać Kremu Nivea. 


Wyrób krajowy firmy PEBECO, sp. z o. odp. w Katowicach 


„> LEA 


* Rodziny Wojskowej. 

Dnia 1 grudnia rb, w pięknie urządzonej 
świetlicy policyjnej w gmachu wojewódz- 
kim, nastąpi otwarcie wystawy rohót ręcz- 
nych Rodziny Policyjnej. ) 

Wystawa ta, jak nam wiadomo, z&po- 
wiada się świetnie pod względem jakości.i 


ilości eksponatów. Będą tam bowiem prac 


a wysokiej wartości artystycznej, budząc 
podziw dla wykonawców. 


Praca w świetlicy wre całemi dniami | 
więczarami nad urządzeniem wystawy 
Eksponatów jest tyle, że nie można ich po- 
mieścić, to tęż wybrano tylko najpiękniejsze 
i najoryginalniejsze. Panie z Rodziny Poli- 
cyjnej ze swą prezeską na czele nie szczędzą 
sił i starań, ażeby wystawa wypadła jak 
najlepiej, 


Publiczność zwiedzająca wystawę będzie 


mogła nabyć na niej nie jedną piękną rzecz, 
po względnie niskich cenach, i 


Niema wątpliwości, ża publiczność hbyd-, 


podarek gwiazdkowy 


kupisz na 


Wystawie Robót Kobiecych 


„fokola 


OSPR 


Mianowanie starosty 
grodzkiego w Bydgoszczy. 


(Pat.) Pan minister spraw wewnętrz- 

nych dekretem z dnia 23. bm. mianował 
naczelnika wydziału administracji wi- 
leńskiego urzędu wojewódzkiego Wło- 
dzimierza Dworakowskiego starostą 
grodzkim w Bydgoszczy. 
PRETER ECE PRACA Z ZET OOEREBE CEC CENNEJ 
h — Nowe rozporządzenia. „Monitor Pol- 
ski“ nr. 272 zawiera: 1) uchwałę Rady Mi- 
nistrów .w sprawie zmiany statutu organi- 
zacyjnego Głównego Urzędu Statystycznego 
i 2) o rozwiązaniu rady gminnej w Lisno- 
wie, pow, grudziądzki, woj. pomorskiego. 

— Obchód listopadowy w Internacie Kre- 
sowym, W sohotę, dnia 30 bm. w Interna- 
cie Kresowym odbędzie się obchód rocznicy 
Powstania Listopadowego. Na program wie- 
czoru złożą się: Słowo wstępne; „X. Pawi- 
lon“, obraz scen.; muzyka; śpiew; deklama- 
cja i żywy obraz. Początek o godz. 7,30 
wiecz, Wstęp wolny za zaproszeniami, 

— Dopłaty do biletów kolejowych. Przy 
sprzedaży biletów kolejowych pobiera się 
specjąlne dopłaty na bezrobotnych. Dopłata 
ta doliczana jest w wysokości 10 gr od każ- 
dych zaczętych 5 zł ceny biletu. Ponieważ 
omawianą dopłatę pobierana poza ceną bi- 
letu, podróżni często narzękali, że ceny bi- 
letów nie odpowiadają cenom uwidocznio- 
nym w tablicach opłat. Obecnie omawiana 
dopłata ma być wliczona do cen biletów. 
Z powyższego źródła wpływa rocznie około 
8 miljohów złotych, przelewanych do Min. 
Robót Publicznych, i 

Najpiękniejszą zabawą będzie pod. ko- 
niec sezonu jesiennego niewątpliwie sobot- 
nia zabawa. Chóru Kolejarzy w „Strzelnicy 
przy ul. Toruńskiej, przeplatana występami 
pelnego chóru z najnowszemi utworami, do- 
tąd w Bydgoszczy niesłyszanemi. 


Žeńskiego“, 
S ENDA NUANEAN ONZ 


— Jednorazowa zapomoga dla pobierają- 
cych rentę inwalidzką, Związek Inwalidów 
Cywilnych w Bydgoszczy podaje do ogólnej 
wiadomości, że zabiegi zarządu głównego 
oraz delegacji wysłanej w sierpniu do Mi- 
nisterstwa Opieki Społecznej w Warszawie 
odniosły pewien skutek. Dnia 2 grudnia 
wypłacać będą urzędy pocztowe 100% jed- 
norazową zapomogę dla pobierających ren- 
tę inwalidzką na starość, niemoc, rentę 
wdów i sierot, Związek czyni dalsze stara- 
nia o wypłatę dodatku także pohierającym 
rentę od wypadku nieszczęśliwego, Jak nas 
prezes miejscowego oddziału p. Nowak za- 
pewnia, jest nadzieja, że j ta próba będzie 
uwzględniona. 


— Stowarzyszenie Techników, Zebranie 
zwyczajne 29 bm. o godz. 20,30 w lokalu 
klubu Nowy Rynek 11, Na porządku dzien- 
nym: odczyt inż. Lisieckiego na temat 
„Związki zawodowe robotników fizycznych 
i umysłowych į ich współdziałanie, oraz 
sprawozdanie z X. Zjazdu Delegatów Związ- 


| ku Polskich Zrzeszeń Technicznych w War- 


Szawie (sprawy Harrimana, Okręgowych 
Rad Gospodarczych, współpraca ze sferami 
rządowemi, oraz udział Związku w radach 
i komisjach ministęrjalnych oraz sprawa 
mieszkaniowa, 


+ 


NIVEA zawierający jedynie euceryt, 


goska zainteresuje się tą ciekawą wystawą, 
tembardziej, że dochód z niej przeznaczony 
jest na tak ważny eel, jak leczenie chorych 
dzieci Rodziny Policyjnej. s 
— Zamiast wieńca na trumnę ś, p. Leona 
Czarlińskiego, członka Kuratorjum Liceum 
Handlowego, złożyli dyrektor i grona pro- 
fesorskie 30 zi na rzecz „Schroniska dia 
Ociemniałych*. 
OON 


hansae] 


W 99-:ą rocznicę powstania 
listopadowego. 
Uroczysty obchód w Teatrze Miejskim, 


W dniu 29 listopada 0 godz. 5 popoł. w 
sali Teatru Miejskiego odbędzie się uroczy» 
sty obchód 99-letniej rocznicy wybuchu po- 
wstania listopadowego, organizowany przez 
Szkołę Podchorążych, pod egidą Tow. Przy* 
jaciół Szkoły Oficerskiej. vy 

W części pierwszej programu orkiestra 
62 p. p. Wlkp. pod batutą por. Grabowskie- 
go odegra hymn narodowy i Polonez As-dur 
Chopina, nast. przemówienie kapitana Kul- 
wiecia oraz akt I-szy „Nocy listopadowej" 
Wyspiańskiego, żywy obraz „apoteoza, po» 
wstania listopadowego". Na zakończenia 
pierwszej części orkiestra 62, p. p. Wlkp. 
odegra „Warszawiankę”, ; 

W drugiej części śpiewać będzie p. Przó» 
strzelską į p. Ola Obarsta, przy akompanja» 
mencie p. Sokołowskiego, na skrzypcach 
grać będzie p, W, Winterfeld, stosowny 
wiersz zadeklamuje podchor. Kukiełką. Na 
zakończenie programu popisywać się bę: 
dzie chór podchorążych. 


OPRAC E R A R EA TTE BE NEON ZOO POZO ZAOŃCOD E SS 


Apel do mieszczaństwa bydgoskiego. 


, 


W obliczu wielkiego kongresu w Warszawie. 


Zakończeniem obchodu  Dekertow- 
skiego będzie II zjazd w Warszawie i 
kongres mieszczaństwa polskiego z ta- 
lej Rzeczypospolitej oraz złożenia adre- 
su hołdowniczego Prezydentowi Rzpl. 


Bydgoski Zw. Stanu Średniego wysyła | lem zarezerwowania kwatery w 


dnia 30 bm. delegację na ten zjazd 
Wszystkie zrzeszgnia zawodowa mie- 


szczańskie proszone są o wysłanie 
swoich delegatów za sztandarami i zyło. 
szenie delegatów najpóźniej do godz. 18 
czwartek 28 km. u prezesą okręgowego 
p. Fiszera przy ul. Jagiellońskiej 55 ce- 
War- 


ar 


szawieę. 


emre 


Ri 


e i A ZETA ymegen 


Ą 
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jystawa robót k kobiecych 


w restauracji 


Sokoła Żeńskiego 


„Pod Lwem‘ ulica Jagiellońska 71 


przedłużona do dmia 3-50 śrudmia 1929 rolu 


Otwarta codziennle od godziny 9-tej rana do 8-mej wieczorem. 


Oc czem mówią na mieście? 


Uśmiech losu. 


Bydgoszcz, w listopadzie. 

SARAROJERRA potrzebna do samotnego ka- 
walera.. 

— Uśmiech losu! — powiedziała sobie 
Stefka Ch. po przeczytaniu tego ogłoszenia, 
i nakarminowawszy usta i zrobiwszy jak 
tylko umiała najzalotniejszą paziówkę, u- 
dała się pod wskazanym adresem przy ul. 
Sienkiewicza. 


ną — to ja trzy razy wycyganiła od niego po 
pięćset złotych na położną... 

W tej chwili na biurku odezwał się t3- 
lefon. 

Kamerdyner zdjął słuchawkę, kilka razy 
odpowiedział: dobrze! dobrzel, a potem 
rzekł: Es 

— Mój pan telefonuje mi właśnie, że już 
przyjął pokojówkę, i że gdyby jeszcze jaka 


kaj 


Otworzył jej drzwi starszy człowiek w | pinda się zgłosiła, to mam ją za drzwi wy- 


białym fartuchu i ze ścierką w ręku, bo był 
właśnie zajęty odkurzaniem obrazów, 

—: Oj, kamerdyner! To niedobrze! — 
pomyślała Stefka, bo sądziła, że ona i ten 
kawaler będą jedynymi panami domu. 

"Ale raz wszadłe-—— 


tak jeszcze miesięcznie naciągnąć? 

— To zależy. 

-— No tak, racja. Zależy, jak się która u- 
mie zabrać do niego. Ja, dziękować Bogu, 
mam w takich rzeczach praktykę. Mam 
moje sposoby na takich podstarzałych fa- 
cetów. Jak będę widziała, że nie ma intere- 
su, to mu z miejsca dam kopniaka i zabie- 
ram się. U mnie nie ma darmochy. Będę 
marnować moje młode lata dla jakiegoś 
tam... A z wyglądu jest on jakotako moż- 
liwy? 

1 —— To jest rzecz gustu. Taki sobie stary 
kawaler. Na ogół niezłe panisko, 

” — Wie pan co? Niech mi pan pomoże do 
tej posady u swego starego, a-zato podamy 
sobie ręce i będziemy go razem skubać. Ja 
jestem majster do takich podtatusiałych a- 
mantów, i wystarczy już, jeśli mi pan nie 
będzie w tem przeszkadzał, Obu nam może 
być przy tem bardzo dobrze. Kto wie, może 
się nam uda staremu kieszeń dobrze wypit- 
wasić, to potem się pobierzymy, otworzymy 
sobie kolonjalkę... 

— A czy ja dla panienki nie będę za 
stary? 


= -— Na kochanka byłby mi pan za stary, |: 


ale nie na męża. Przecież jak byśmy się po- 
brali, to nie z miłości, tylko „dla interesu, 
aby zapewnić sobie spokojną starość. Nie- 
prawda? 
| — Prawda. | 

— A widzi pan. Podaj pan tylko swego 
starego w moje ręce, a ja go już sprawię. Ja 
takiego starego durnia, co mu się jeszcze 
pokojówki zachciewa, potrafię koło palca 
sobie obwinąć, Wie pan, ja służyła u jedne- 
go, fabrykanta — jest r rox /jedziony z żo- 


rzucić. 


Po tych słowach złapał zdumioną Stefke 
za kark, uderzył ją kolanem pod grzbiet i 
wypchnął na schody. 

Dokonawszy tego zabiegu, zdjął fartuch, 

dł w klubowym fotelu į zamyślił się głe- 


boko. Ale w jego twarzy widać było, że nie 
były to przyjemne myśli, jakie go ogarnęły. 
W tej zadumie przesiedział może z go- 
dzinę. _ 
A> wziął słuchawkę telefoniczną do rę- 
ki i kazał się połączyć z administracją 


| Dziennika, 


— Hallo! Tu mówi dyrektor Jerzy B... 
Ja nadałem wczoraj u was drobne ogłosze- 
nie, że potrzebną jest pokojówka do samot- 
nego kawalera. Proszę to ogłoszenie powtó- 
rzyć, ale dodać, że musi ona mieć naj- 
inniej piędziesiąt lat... 

Potem, rad z tej heroicznej decyzji, opa- 
sał się ponownie fartuchem, i ostrożnie po- 
czaął znowu ścierać kurz ze swoich starych, 
ukochanych obrazów. 

A gdy wieczorem przyszedł, jak zwykłe, 
na bridża do Klubu Polskiego, opowiadał 
znajomym z szubienicznym humorem © 
tym porannym epizodzie. 


Bezdomni staruszkowie. 


Ciężko los dotknął dwoje staruszków, mał- 
nków Mering, rzucając ich nagle w otchłań 
rasznej nędzy, bez opieki, bez dachu nad gło- 
ą, nie mających gdzie złożyć w ewej starości 
sudzonych rzetelną pracą kości, 

Pan Józef Mering, liczący obecnie 67 lat, 
st starym bydgoszczaninem, wysłużonym ko- 
jjarzem, pobierającym od roku 1923 skromną 
meryturę, w kwocie 96 zł miesięcznie. 


Ot lat dziesięciu bezdzietne małżeństwo zaj- 
powało małe mieszkanko w jednym z domów 
ta Wilczaku, wiodąc jakoś swe ubogie życie. 
Nagle, jak grom z jasnego nieba spadła na nich 
zksmisja, wyrzucono ich bezlitośnie z mieszka- 
nia na ulicę... 


Nie wiedząc co z sobą począć, zabrali ubogą 
hudobę i pojechali do baraków przy ulicy 
Dwernickiego. Ale miejsca tam dla nich nie 
było; zmuszeni więc byli rozstasować się na 


dziedzińcu przy barakach, pod gołem niebem, 
drżąc z zimna i utrudzenia. 

Mieszkańcy baraków ulitowali się nad sta- 
ruszkami i sklecili im z desek, jakie były pod 
ręką, mały szałasik, któryby ich uchronił od 
deszczu i wichrów. W tym szałasie, na garstce 
barłogu, rozrzuconego na wilgotnej ziemi śpią 
ci biedacy, ekazani na ciężką poniewierkę i do- 
legliwości niepogudy. 

Ludzie młodzi, silni, mogą przetrwać te 
okropności nędzy, ale tych dwoje starców, me- 
że to życiem przepłacić, jeżeli nie znajdzie eię 
ręka, któraby ich wyratowała z tego. Jest 
podobno jakieś małe mieszkanko w barakach 
po zmarłej w tych dniach samotnej kobiecie, 
możeby więc magistrat umieścił w niem bie- 
dnego starego emeryta kolejowego i jego żonę, 
gdyż długoletnią pracą swoją, zasłużył sobie 
na to, żeby chociaż jaki taki dach mieć nad 
śłową. 
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— Na zakład Arcybractwa Ducha św. 
złożył z rozprawy polubownej 15 zł sędzia 
rozjemczy p. L. Romański. 


— Drugi wykład prof, W. Lutosławskie- 
go odbędzie się dziś w czwartek 28 bm. o 
godz, 8-ej wieczorem w sali Resursy Ku- 
pieckiej. 

— Kurs księgowości metodą przebitkową 
(szwajcarską) rozpocznie się w Liceum Han- 
, dłowem (ul. Królowej Jadwigi 17) dnia 2-go 
grudnia. Nauka odbywać się będzie wieczo- 
rami od godz. 6,30. Wyjaśnień udziela co- 
dziennie dyrekcja Liceum. 


— Okręgowy Komitet Floty Narodowej 
z siedzibą w Bydgoszczy spieszy serdecznie 
podziękować tym, którzy na apel Komitetu 
do składania ofiar jednorazowych na listy 
imienne rozesłane przez Komitet, złożyli 
datki na budowę okrętu handlowego, celem 
powiększenia Floty Narodowej. Stokrotne 
„Bóg zapłać“ zasyła Komitet za wpłacone 
sumy Szkole im. Mickiewicza 19,— zł, Tow. 
Kobiet „Jedność“ 5— zł, Szkole Podchorą- 
żych 220,28 zł, Urzędowi Pocztowemu nr. 4 
9,— zł, Prokuraturze przy Sądzie Okręgo- 
wym 2450 zł, Miejsk. Urzędowi Przemysło- 
wemu 12,— zł, Dr. Ziętakowi 10,— zł, Kasie 
Rzeźni Miejskiej 16,53 zł, Urzędowi Opieki 
Społecznej 6,50 zł, Miejskiej Kasie Oszczęd- 
ności 19,— zł, Zakładowi św. Ludwiki 12,— 
zł, Sokołowi I Bydgoszcz 50— zł, Państw. 
Inspekcji Budowl. 6,60 zł, Taborowi Miejsk. 
72,34 zł, dotychczas wpłacono 482,80 zł. Wie- 
rzymy, że nie będzie żadnej instytucji, szko- 
ły, urzędu czy towarzystwa, któreby nie po- 
spieszyło z daikami na tak wzniosły cel. 


PIANINA 


w pierwszorzędnem wykonaniu od zł 2.200.— 
począwszy poleca także przy dogodnych 
warunkach spłaty (31253 


B. SOMMERFELD 


BYDGOSZCZ, ULICA ŚNIADECKICH 56. 


Największa Fabryka Pianin w Polsce. 


E — 


Brak światła przy ulicy Hermanna Fran- 
kego, Publiczność oraz szoierzy autobusów, 
mających postój przy ulicy Hermanna Frankego, 
uskarżają się na brak światła przy tejże 'icy, 
Nietylko bowiem, że publiczność nie może od- 
czytać napisów na autobusach i popełnia z te- 
go powodu omyłki, siadają do autobusów nie- 
właściwych, ale bliskość rzewi zpowodu nie- 
dostatecznego oświetlenia, grozi wypadkiem. 


List gończy. 


Władze policyjne i prokuratorskie w Byd- 
goszczy, poszukują za oszustwa na wysokie su- 
my, 39-letniego Adama Snowackiego, ostatnio 
zamieszkałego w Bydgoszczy przy ulicy Cho- 
cimskiej 3, który po dokonaniu wielu oszustw 
i sprzeniewierzeń, zbiegł w niewiadomym kie- 
runku. 

Władze prokuratorskie w Bydgoszczy i Po- 
znaniu poszukują 30-letniego Lamberta Bukow- 
skiego, za dokonanie różnych oszustw wekslo- 
wych. Bukowski ostatnio zamieszkiwał w 
Bydgoszczy, przy ulicy Śniadeckich 2. 


Stabilizacja w zawodzie graficznym 


Czy już widzieliście 
„Wystawę robót ręcznych 
Sokoła żeńskiego"? 


Pytanie to rzucamy pod adresem wszyst- 
kich bydgoszczanek. Jak się dowiadujemy, 
wystawa ta trwać jeszcze będzie zaledwie 
kiłka dni. 3 grudnia br. nastąpi uroczyste 
jej zamknięcie i przyjrzenie się dokładnie 
tym „robotom ręcznym“ pisaliśmy już 
kilkakrotnie, i dla tego uważamy za stosow- 
ne zaapelować serdecznie do wszystkich 0- 
bywatelek naszego miasta, aby z okazji tej 
skorzystały zawczasu. 

Na „Wystawie robót ręcznych* można 
również zaopatrzyć śię w piękne i pożytecz- 
ne oraz tanie podarunki gwiazdkowe. Soko- 
lice nasze zapraszają za naszem pośredni- 
ctwem panie wszystkich sfer, aby jak naj- 
liczniej zwiedziły tę wystawę i z niej sko- 
rzystały jak naobficiej. Kto nie skorzysta z 
tak serdecznego zaproszenia — ten zapewne 
nie rozumie szczytnych haseł i zadań „So- 
koła Żeńskiego”, 


Wyrafinowana oszustka. 


Jakaś kobieta, podszywająca się pod na- 
zwisko p. Leokadji Landowskiej, zamieszkałej 
przy ulicy Ugory 30, chodziła po składach 
i pobierała na konto p. L. różne towary na 
kredyt. Kupcy, sprawdziwszy, że p. Landowska 
za którą się oszustka podawała, jest istotnie 
zameldowana pod adresem wymienionym przez 
oszustkę, nie odmawiali kredytu, 

Gdy jednak przez dłuższy czas rzekoma p. 
Landowska, nie regulowała swych rachunków, 
wierzyciele udawali się do jej mieszkania i ze 
ździwieniem przekonali się, że p. L. nie jest 
identyczną z tą kobietą, która pobierała na 
kredyt towary. 

Wierzycieli było tylu, że p. L. była narażona 
na ciągłe niepożądane odwiedziny i nieprzy- 
jemności ze strony kupców. 

Wreszcie wierzyciele rozpoczęli na własną 
rękę poszukiwania za oszustką i zdołali stwier- 
dzić, że jest nią niejaka Piekarska; "rzekomo 
zamieszkała w jednem z miast na Pomorzu. 

Mając już w ręku nitkę, kupcy zwrócili się 
do policji, która napewno dojdzie do kłębka 
i wyrafinowaną oszustkę odnajdzie. 


— Kwesta uliczna Czerwonego Krzyża. 
Polski Czerwony Krzyż, jako instytucja hu- 
manitarno-społeczna, zwraca się do patrjo- 
tycznie myślącego społeczeństwa, aby ze- 
chciało łaskawie poprzeć kwestę uliczną i w 
lokalach w niedzielę dnia 1-go grudnia br. 
Dochód przeznacza, się na sprzęt dla drużyn 
ratowniczych, które już w tym roku nieje- 
den dały dowód swej pożyteczności i racji 
bytu. 

— Kradzież wędlin, Złodziej, któremu ode» 
brano kiełbasy, o czem w wczorajszym numerze 
naszego pisma donosiliśmy, jak stwierdzono, 
włamał się w nocy z 26 na 27 bm. do składu 


wędlin koszernych przy ulicy Podwale, gdzie 


dokonał kradzieży kiełbas, Miał on jeszcze 
wspólnika, który jednak zbiegł, 


Ustalenie stosunku liczebnego terminatorów w drukarstwie 
w województwie poznańskiem. 


Izba Przemysłowo-Handlowa w Byd- 
goszczy zwraca uwagę, że Wojewoda Po- 
znański wydał następujące rozporzą- 
dzenie z dnia 9 października 1929 r. w 
sprawie stosunku liązebnego terminato- 
rów do pomocników w przemyśle gra- 
ficznym (Poznański Dziennik Woje- 
wódzki nr. 45 z dnia 9 listopada br. poz. 
511). 

Na podstawie art. 125 i 132 Rozporzą- 
dzenia Prezydenta Rzeczypospolitej z 
dnia 7 czerwca 1927 r. o prawie przemy- 
słowem (Dz. U. R. P. nr. 53, poz. 468) po 


porozumieniu się z Okręgowym Inspek-. 


toratem Pracy oraz po wysłuchaniu Izb 
Przemysłowo-Handlowych zarządzam: 

Drukarnie uprawnione są do przyjmo- 
wania terminatorów w liczbie, zależnej 
od ilości zatrudnionych w odnośnych 
zakładach wykwalifikowanych pracow- 
ników i to w stosunku u składaczy ręcz. 
nych, maszynistów drukarskich 1 ste- 
reotyperów: 


- Kino Paw 


wystawia naj- 
weselszą farsę 
sezonu 1930 r. 


„Cohn i Kelly w Haremie 


3 Niesamowite dzieje dwóch żydków Cohna i Kelly, fabrykantów Eostjamów 
kąpielowych. Konkurs piękności w Ameryce. W roli głównej największy 
komik świata George Siedney znany z filmu „Nasi zagranicą”, 


Do 3 wyuczonych pracowników — 1 terminator 


s 6 re n — 2 1 
„ 3 « ” —3 kid 
„i2 Š 0 — 4 " 
„15 " ” — 5 ” 


Na każdych dalszych 4 pomocników 


jeden terminator w każdym dziale pra- _ 


cy. 

U litografów, kamieniodrukarzy, che- 
migrafów i fotomechaników na jednego 
pomocnika 1 terminator. 

Obejście tej skali terminatorów przez 
przyjmowanie młodocianych pracowni- 
ków łest niedopuszczalne. Do termina- 
torów zaliczyć należy przy obliczaniu 
dozwolonej ich ilości także praktykan- 
tów, 

Właściciel drukarni, który nie jest na- 
leżycie wyuczonym drukarzem i nie za- 
trudnia żadnego wykwalifikowanego 
pracownika, nie ma prawa trzymania 
terminatorów. 
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Nr. 216. 


Kino Kristal 

Pocz. o 6,50 i 8 50. 

w niedzielę od 3,30. 

Passse-partout i bilety bez- 

płatne w poniedziałek ważne 

Zniżki ważne do rozpoczęcia 
I-go seansu. 


europejskiej. 


— Rada okręgowa Stow. Młodzieży Pol- 
skiej, W niedziele dnia 8 grudnia odbędzie 
się zebranie rady okręgowej S. M. P, na 
które zarząd okręgowy jak najuprzejmiej 
zaprasza. 

Na zebranie to należy wysłać prezesa o- 
raz jednego delegata. Członkowie patrona- 
tu, o ile zarząd będzie mógł ich zaprosić są 
mile widziani, Prezes przygotowuje krótkie 
ustne sprawozdanie z działalności stowarzy- 
szenia. 

Program zebrania będzie następujący: 
1) zagajenie i stwierdzenie obecnych, 2) spra- 
wozdanie stowarzyszeń, 3) sprawozdanie za- 
rządu okręgowego z zlotu w Nakle i ze 
święta młodzieży, 4) sprawa składki okręgo- 
wej, 5) wybór naczelnika okręgowego, 6) re- 
ferat p, t „S. M. P. i inne organizacje”, 7) 
projekt programu pracy na rok 1830, 8) 
wnioski, 9) wolne głosy, 10) zakończenie. 

Początek zebrania o godz, 14-tej (2-giej 
po poł.) w Domu Katolickim przy Farze. 

Niech nie zabraknie żadnego stowarzy- 
szenia. 


Do Zw. Tow. Robotników 
polsko - katolickich. 


Z powodu wyjazdu generalnego sekreta- 
rza ks. Michałowicza na kongres zagrani- 
cę zamówiony na 1 grudnia kurs jednodnio- 
wy dla Towarzystw Katolicko-Polskich się 
nie odbędzie, 

Prezes okręg. 
(—) J. Cywiński, 
GE E r B a POZY OAZĄ 


PROGRAM W KINACH. 


CORSO wyświetla sensacyjno- awanturniczy 
dramat p. t. „Klub czarnej ręki“, Nadprogram 
komedja p. t. „Muś ma nową nianię”, 

KRISTAL, Dzis premjera wspaniałego 
filmu „Ostatni romans" porucznika jej cesar- 
skiej mości z Petrowiczem, Agnes Esternazy 
i Mary Kied, -Nadprogram. 

MARYSIENKA dziś po raz ostatni wyświetla 
dramat p. t, „Czarna dama“, 

NOWOŚCI demonstruje arcywesołą komedję 
p. t. „Najparadniejsza parada" i nadprogram 
aktualności „Tygodnik” i farsa „Radjobandyta”, 

ODRODZENIE ul. Miedza 2 wyświetla tyl- 
ko przez 3 dni potężny dramat p. t. „Dziewczęce 
łzy”, 

OKO wyświetla ód dziś wstrząsający dramat 
dwojga dusz p. t, „Port marzeń”, a na scenie 
występy artystów w nowym repertuarze, À 

PAW. Dziś premjera najweselszej farsy pl. 
„Cobn i Zelly w haremie", 


ZE SPORTU. 


Z życia sekcji bokserskiej przy T. G, „Sokół“ 
Bydgoszcz 1. 


Sekcja bokserska przy wspomnianem towa- 
rzystwie mimo swego krótkiego czasu istnienia, 
okazuje wiele inicjatywy. Ażeby wykazać 
i stwierdzić osiągnięte wyniki na treningach, 
urządza w dniu 1 grudnia br. na sali Resursy 
Kupieckiej przy ulicy Jagiellońskiej 25 wielki 
międzymiastowy mecz bokserski. Początek 
o godzinie 20. Mecz ten zapowiada się bardzo 
dobrze, a że walki będą interesujące — o tem 
wątpić nie można, gdyż udział w meczu zgłosili 
tacy pięściarze jak pp.: Pietryga, Opiński, Zie- 
liński z Inowrocławia, Niespodziński z Inowro- 
cławia, Dojas — mistrz wagi lekkiej na Pomorzu 
iinni niemniej dobrzy bokserzy. Głównym sę- 
dzią w ringu jest p. Żółkiewicz, który niedawno 
powrócił z Ameryki, Zysk przeznacza się na 
budowę sokolni. 

AFC GERE ZOT TREO O E A E TER. 


PROGRAM RADJOFONICZNY. 
PIĄTEK, 29 LIS OPADA, 


Warszawa. 12,05: Muzyka śramofonowa, 15,20: 
Przegląd wydawnictw perjodycznych, 16,15: 
Muzyka gramołonowa. 17,45: Koncert chó- 
ru cerkwi św. Magdaleny w Warszawie. 
19,10: Giełda rolnicza. 19,25: Muzyka gra- 
mofonowa, 20,15: Koncert symfoniczny. 

16,30: Wiedeń. Akademja w 100-tną rocznicę 
urodzin Rubinsteina, 

19,05; Poznań. Odczyt „Francja współczesna”, 

19,30: Berlin. „Samson i Dalila", op. St. Saensa. 

19,30: Zurych. „Walkirje”, opera Wagnera. 

19,55: Hamburg. „Uprowadzenie z Seraju* ope- 
ra komiczna w 3 aktach Mozarta, 

20,00: Daventry, „Sałome”, opera Ryszarda | 
Straussa (transm. z Kolonji). 

Tee  Tunr-ndot", Puccini'ego. 
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» ZY UW PIESEK SEKE FAR CH AOS Rz 


- DZIŚ W CZWARTEK PREMJERA! 
Sztandarowe dzieło filmowe produkcji 
Najpiękniejszy, najno- 
wszy film sezonu 1929. Dramat ilustr. 
gehennę kochanka o wspaniałej wy- 
stawie, pełen kapitalnych scen o fas- 
cynującej treści i akcji dramatycznej 

według powieści „Tyran* p. t. 


PANIA“ | Od dziś 27. XI. 


Wstrząsająca tragedja 
dwojga dusz pod tyt.: 


„DZIENNIK BYDGOSKI" piątek, dnia 20, listopada 1929 r. 


OSTATNI ROMAN 


Porucznika Jej Cesarskiej Mości. 


w rolach głównych: z 


Iwan Polrowicz, Hr. Agnes Esterhazy 


Ly Christy, Aleks. Murski, 
Georg Aleksander, Mary Kid. 


Prócz tego: 
Nadprogram. 


Orkiestra salonowa 
pod osobistem kia* 
rownictwem p. 
P. Wybrańskiego. 


* 


Wystawa robót ręcznych 
Rodziny Policyjnej. 


Rodzina Policyjna w Bydgoszczy urządza w świetlicy policyjnej 
w gmachu wojewódzkim przy ul. Jagiellońskiej nr. 21 


wystawe robót recznych 


wszystkich członkiń Stow. Rodzin Policyjnych i dzieci. 


Otwarcie wystawy nastąpi dnia fT+go grudnia o godz. 13-tej a w dni 
następne dostępną będzie od godziny 15-tej do „19-tej, 


Nowowybrani członkowie 
dozoru keścielnego i reprezentacji 
parafjalnej Fary. 

W miejsce tych członków, którzy z po- 
wodu ubiegłego czasu swego urzędowania, 
występują z dniem 1 października br. z Do- 
zoru Kościelnego i z Reprezentacji Parafjal- 
nej, wybrani zostali w dniu 27. b. m. dla 
gminy katolickiej kościoła parafjalnego Fa- 
ra: na członków Dozoru Kościelnego Jan 
Cywiński do r. 1932, Jakób Hechliński do r. 
1935, Tadeusz Janicki do r. 19382, Henryk 
Kaszubowski do r. 1935; na członków Repre- 
zentacji Parafjalnej: do.r. 1932: Leon Bydłow- 
ski, Stanisław Ganasiński, Franciszek Ja- 
szewski, Adam Grudowski, Hieronim Ewald, 
Stanisław Graj; do r. 1035: Florjan Figur- 
ski, Teodor Iwicki, Franciszek Jarocki, Sta- 
nisław Nagel, Wacław Jarmuż i Antoni Ka- 
łamaja. 


KRONIKA POLICJYNA. 


— Z nocnych awantur. W nocy z 27 na 28 
bm., wywołaną została przy ulicy Sienkiewicza 
głośna awantura, którą spowodował niejaki 
Piotr H., bijąc się z dwoma prostytutkami, Ca- 
łą trójkę policja osadziła pod kluczem. 

— Ujęto podejrzanego osobnika. W nocy 
z 27 na 28 bm. policja ujęła jakiegoś osobnika, 
bez stałego miejsca zamieszk., podającego się za 
Telestora Hoffmanna, który zdaje się być iden- 
tyczny z więźniem zbieślym z pociągu na 
przestrzeni Toruń— Aleksandrów. 

E EOE AKT SZOSA S 


NADESŁANE. 


Kto nadużył firmy 


Stowarzyszenia Urzędników Państwowych 
w Bydgoszczy? 


W związku z odbytym wiecem urzędni- 
ków państwowych i samorządowych w dniu 
24 bm. i sprawozdaniem z tego wiecu, jakie 
się ukazało w „Dzienniku Bydgoskim“ z dn. 
26. XI 29 r. Nr. 278, str. 7, proszę uprzejmie 
Szanowną Redakcję o umieszczenie na ła- 
mach swego poczytnego pisma następują- 
cego oświadczenia: 

Kilka dni przed zwołaniem powyższego 
wiecu, powierzono mi, jako wiceprezesowi, 
z powodu ustąpienia dotychczasowego pre- 
zesa p. Ożany, kierownictwo Stowarzysze- 
nia Urzędników Państwowych, Samorządo- 
wych i Komunalnych koło Bydgoszez. Wo- 
hec tego, że pod odezwami zwołującemi 
wiec, umieszczono również Stowarzyszenie 
Urzędników Państwowych, oświadczam, że 
do umieszczenia pod temi odezwami stowa- 
rzyszenia, którego jestem przedstawicielem, 
nikogo nie upoważniałem ani też nie akcep- 
towałem przystąpienia do komitetu wieco- 
wego, 

Dalej oświadczam, że nie solidaryzuję się 
z inicjatorami wiecu i ich poczynaniami; 
uważam bowiem, że wiec zwołany został z 
pobudek mających bardzo mało wspólnego 
z niedolą urzędniczą, a zainspirowały go 
partje polityczne wrogie rządowi, głoszące 
hasła demagogiczne w celu przyciągnięcia 
mniej krytycznych do walki z rzą lem, 

Te same partje, które przed majem 1926 
roku dla ratowania budżetu poszły po linji 
najmniejszego oporu, obcinając znacznie już 
wówczas nędzne pensje urzędnicze i zajmu- 
jąc niejednokrotnie stanowisko wręcz nie- 
przychylne, są dziś najmniej powołane do 
EZ stanu urzędniczego. 


Pa 


p OE W dniu 24 bm, odbyła się 
dekoracja czterystu „robotników Krzyżem 
Zasługi na Zamku Krbięwskim w Warsza- 
wie w obecności Pana Prezydenta Rzeczy- 
pospolitej, Podczas tej uroczystości zosta- 
li udekorowani w imieniu Pana Frazydentą 
Rzeczypospolitej przez I. Wicemtnistrą | M 
Spraw Wojskowych i szefa administrścii 
armji gen. dyw. D. Konarzewskiego pracow, 
nicy cywilni warsztatów samochodowychł 
8. Dywizjonu Samochodowego w Bydgosz- 
czy: Zawadzki Jan, Balcerowicz Paweł, 
Skrzeszewski Franciszek i Andruszkiewicz 
"Tomasz, wszyscy za zasługi na polu prze-; 
mysłu wojennego. 
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ZSEE Ki na DORA 


Kalendarzyk zebrań Ch. D. 


Zebranie Koła Ch. D. Fordon odbędzie się 
w niedzielę dnia 1 grudnia 1929 r. na sali p. 
Krygiera w rynku, zaraz po nabożeństwie o 
godz. 12. Z referatem przybędzie jeden z pp. 
red. „Dziennika Bydgoskiego". 

Z powodu ważności referatu, wzywa się 
wszystkich członków i sympatyków do licz- 
nego udziału. 

Zarząd. 


Koło Chrześc, Demokracji — Szwederowo. 

W niedzielę i-go grudnia br. o godz. 16- 
tej odbędzie się plenarne zebranie Koła 
Chrześcijańskiej Demokracji na Szwedero- 
wie, w lokalu p. Kołodzieja przy ul. Ugory 
róg Konopnej. Referat „O obecnej sytuacji 
politycznej i gospodarczej w Polsce* — wy- 
głosi jeden z redaktorów „Dziennika Byd- 
goskiego”. O liczny udział człohków, jak i 
gości uprzejmie prosi 

Zarząd. 


Z życia towarzystw. 


Zw. Pracowników Kupieckich. Dnia 28, 
bm. o godz. 20 w hotelu Lenśninga ostatnia w 
roku bież, schadzka koleżeńska, 

Związek Inwalidów Cywilnych. Zebranie 
dnia 2 grudnia w sali p. Mellera, pl, Piastowski 
o godz. 5 po poł. 

„HALKA", W czwartek o g. 8 wieczorem 
lekcja śpiewu. Z powodu bliskiego koncertu 
komplet konieczny. Po lekcji zebranie zarządu. 

Klub mandolinistów „Lutnia“. Lekcje w 
czwartek i w piątek. Z powodu występu, kom- 
plet pożądany. 

Koło Absolwentów szkół handl, Dziś 28, bm. 
schadzka koleżeńska o godz. 20 w Strzelnicy. 
Zebranie plenarne 3 grudnia. 

Sokół III. - sekcja teatralna. Ostatnia pró- 
ba nr. L i II. dn. 28. bm, o g. 19,30 w Strzelnicy, 

Stow. Młodzieży Polskiej, Ćwiczenia P., W, 
odbywają się w każdą środę o g. 19,30. Druho- 
wie, którzy nie ćwiczą jeszcze w hufcach 
szkolnych P, W. powinni się bezwzględnie sta- 
wić. . 
Polskie Zjednoczenie Drobnych Kupców. 
Dnia 1. grudnia o g. 16,30 w sali p. Mellera, 
plac Piastowski, zebranie plenarne. 

Tow. Obywateli na Szwederowie. Mie- 
Sięczne zebranie dnia 1 grudnia o godz. 4 po 
południu w Domu Katolickim z referatem p. 
red. Nowakowskiego. 

K. S. Astorja, Zebranie W. G. i D. oraz 
I. dr. 28. bm. o godz, 20 w restauracji Wielko- 
polskiej przy ulicy Dworcowej. Drugi bieg zi- 
mowy odbędzie się w dniu 1 grudnia na boisku 
stadjonu miejskiego o godz. 10 rano, 

Tow. Terminatorów. Zebranie miesięczne 
dnia 1 grudnia o godz. 3 „po poł, w Domu Cze- 


«| ladzi, 


Zygmunt Bojankowski, 
wiceprezes Stow. Urzędników 
Państwowych, Samorządowych 
i Komunaln., Koło Bydgoszcz. 


PORT MARZEŃ 


„Dzwon* urzązda w sobotę zabawę jesien- 
ną w Resursie Kupieckiej. Przygrywać będzie 
mistrzowska orkiestra 62 p. p. Początek o 
godz. 8. 


_ Giełda warszawska 


dnia 27 listopada 
: Papiery Państwowe 1 obligacje 
4-proc. poż. inwest, : * 116,00 117,00 116,60 
5-proe. poż. premj. dol. - 063.50 000,00 063,28 
6-5roc. poż. dał. + « « + L00,00 080,00 ' 0 .00* 
6-proc. poź. kon. * * « » 049, '80 000,00 000,00 
Akcje w PPWOW: 


Bank Dyskontowy » * + 000,00—127,00 
Bank Poski ......« - 168,00—168,50 
Bank Zw.-Sp. Zarob., » e ee « 00,00— 73,50 
W. T. F. Cukru « * e * e » + 028,50—000,0U 
W. T. Węgla - « » e e o e e « 00,00— 71,00 
Lilpop ah e ee 0 » (8375— 0000 
Starachowice » s « >» © 5 4 8 00,00— 22,25 
Haberbusch e.. e s » e © + 000,00-—101,00 


Bank Polski płacił dnia 28 listopada za: 


dolary amerykańskie 8,85—8,84 
funty szterlingów 43,31 
franki szwajcarskie 172,31 
iranki francuskie 34,97 - 


guldeny gdańskie 


szylingi austrjackie 124,93 
liry włoskie 46,48 
korony czeskie 26,34 


Urzędowe sprawozdanie targowe 
Komisji Notowania Cen. 
Poznań, dnia 26 11 1929 roku, 


Bydło: 
A. Woły: 

1 Pełnomięsiste, wytuczene nę: nej, 
oprzęgane * ZA s: a 148—156 
r) Miesiste tuczone bitaka dą 
ER Tana AR RED A, 134-140 

| B. Stadniki: ; iw: sale 

Mięsiste tuczone starsze. « » 4 

«Miernie odżywione - « = « * * + 000—009 
7 Buhaje: : i ka KWP 
Wytuczone pełnomięsiste - » * * — 
| Tuczone AA . R +... 134—140 
Nie tuczone, dobrze odżywio- 

Y ne starsze » » © «84 "4 120—126 
Miernie odzywione •» « » * « * +  10=-t16 
patie i ist 146—156 
Wytuczone pełnomięsiste : » » » » 

Tuczone mięsiste « « = -e « * * 184140 
Nietuczone, dobrze odżywione: + 112—116 
Miernie odzywione es os s e e 080—096 

t Jałowice: 
|Wytuczone pełnomięsiste « e e * + 148—152 
"Tuczone mięsiste RZA 4... 136—146 
Nietuczone, dobrze odżywione: * 120—120 
Miernie odżywione : + e. è- e 100—110 
IMłodzież: 

Dobrze odżywione + « + «+ « « e 116—160 
poea odżywione « » « + «= e — 098—110 


Cieleta: 
By najprzedniej. cielęta tuezne. » « 190—200 
c) sredpio tuczone cielęta i najprz. 


EIN NRB NE 174—180 
d) mni ee tuczoñńe cielęta i dobre 
ssaki w O rzósąie ost M LB] A) KG OZY. 1 
e) liche ssaki: « « « « + « + ase 140—150 
Owce: 
Opasy chlewne: 
a) jagnięta tuczne i mąodęza r 
skopy tuczne > - ©- ee o + 000—140. 


b) starsze skopy tuczne, liche ja- i 

gnięta tuczne i dobrze odżyw. . 126—130 

Świnie: 

a) tuczone ponad 150 kg żywej wagi 000—000 
b) pełnomięsiste od 120 do 150 kg. żywej 
wagi 268—262 
c) F pełnomięsiste od 100 *do 0 ke aoa 
wagi 
3: „pełnojięgiąte od 80 do 109 > pay | 
wagi o + 0 e E 4a» . 238—246 
e mięsiste świnie ponad 80 kg. = 224—232: 
i) maciory i późne kastraty * + » -220--210 


CAWETNE— EOE WE" REESE E ERDOEREARAZÓA, 


OODESDECZZ + e . 


Ceny targowe w Bydgoszczy. 
w dniu 27, listopada 1929 r. 
Mięso; wołowina 1,20—2,00, wieprzowina 
1,60—2,20, słonina 1,90—2,00, baranina 1,20- 
1,60, cielęcina -,.40—1,60, smalec 2,50. 


Nabiał; jajka 3,80——-4,00, masło 3,00—3,40, 
ser 50—60 gr. 
Jarzyny: marchew 10 gr, buraki 10 gr, 


brukiew 10 gr, cebula 15—20 gr, kapusta 10 gr, 
włoska 25 gr, czerwona 25 gr, brukselska 
70—80 gr, pomidory 40—60 gr, kalarepa 25 gr, 
włoszczyzna pączek 10 gr, funt 50 gr, kalafjory 
0,50—2,00 zł. 

Owoce: jabłka 25—80 gr, gruszki 70—80 gr, 
śliwki suszone 1,20—1,80, cytryny 25—30 gr. 

Drób; kurczęta (para) 4,00—6,00, kury 
4,00—7,00, gęsi funt 1,20—1,80, kaczki 5,00—7,00, 
indyki 10,00—14,00. 

Ryby: liny 1,50—3,00, szęzupaki 1,50—2,50, 
okonie 0,70--1,50, karpie 2,50—3,00, karasie 
1,00—4,50, piski 0,50—1,00, leszcze 1,20—2,00. . 


„tie ) 


ć RU YAUE A YCH LWA 
z MARY PHILBIN Na sceri nowy,ztępy artystów 
i FRED MACKAYE. początek 


w, Przedstawieje spertuarze. (32650 


` godz, 6.45 i 8,45, 


ł 


"marki niemieckie 7 12,52 
173,21 


—N siemójewski ego, 


i Str. 10. 


Z ostatniej chwili. 


Prasa endecka uwzięła się na głównego 
komendanta policji państwowej. 


Warszawa, 27 11. Przed sądem grodz- 
kim w Warszawie toczyło się kilka pro- 
cesów prasowych. Cztery opierały się 
na skargach głównej komendy policji 
państwowej w sprawie . przemówienia 
pułk. Maleszewskiego na otwarciu szko- 
'ły w Mostach Wielkich. Oskarżeni by- 
li: „Gazeta Warszawska”, „ABC“, „Wie- 
czór Warszawski” i „Myśl Niepodległa. 
Pisma te podały, że płk. Maleszewski 
miał wypowiedzieć pod adresem prasy 
szereg ostrych: obelg i pogróżek. 


Sąd, opierając się na zeznaniach 
dwóch świadków, którzy utrzymywali, 
że będąc na bankiecie, nie słyszeli z 
ust płk. Maleszewskiego słów dla prasy 
obelżywych, wydał wyrok skazujący 
redaktorów odpowiedzialnych „Gazety 
Warszawskiej”, „ABC“ i „Wieczoru 
Warszawskiego“ na 3 miesiące więzie- 
nia, 

Proces „redaktora yon miepodiegiej 
został odroczony do 
przyszłej środy z powodu zgłoszenia 
przez oskarżonego wniosku o powoła- 
nie w charakterze świadków 4 dzienni- 
karzy. którzy byli obecni na bankiecie 
i zdadzą relację. 


Z sejmu pruskiego. 


Berlin, 28. 11. (Pat.) Sejm pruski pro- 
wadził wczoraj dygkusję i głosowanie 
nad wnioskami komisji regulaminowej 
o wydanie sądom szeregu posłów ko- 
munistycznych i hittlerowskich. Wnio- 
ski o wydanie posłów komunistycznych 


z powodu ięh wykroczeń przeciw zaka- | 


zowi demonstracji w dniu 1. maja odrzu- 
cono, natomiast przyjęto wnioski o wy- 
danie posłów hittlerowskich. 

Frakcja gospodarcza „sejmu pruskie- | 
go postawiła: wniosek o natychmiasto- | 
we rozwiążanie sejmu, motywując swe. 
żądanie wynikiem wyborów - komunal- | 
nych, które wykazały, że obecny skład 
sejmu pruskiego .nie odpowiada woli 
wyborców, 


4 u 


Napisowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde HAGI E 
słowo 15, groszy, 5 liczb — jedno słow:9 
edno słowo), 

| Jedno ogłoszenie nie może EA 50 słów. 


i, w, %4 a — każde. stanowi 


gi Bosh, 28. 11. 


„DZIENNIK BYDGOSKI" piątek, dnia 29. listopada 1929 r. 


- Filar krakowskich socjalistów konkurentem 


„towarzyszy“. 


Bobrowski organizatorem frakcii rewolucyjnej w Krakowie. 
Jego żona i dr. Kunicki wystąpili z P. P. S. 


Były poseł socjalistyczny dr. Emil Bo- | wódcą i głową krakowskiej P. P. S., w któ- 


browski przesłał na ręce władz partyjnych 
w Krakowie pismo, w którem zgłasza swe 
wystąpienie z partji. Równocześnie wystą- 
piła z P. P, S. jego żona, oraz wiceprezes 
O. K. R. P. P. S. dr. Ryszard Kunicki, We- 
dług krążących pógłosek, pismo, w którem 
b. poseł Bobrowski zgłosił swe wystąpienie 
z partji, obfitowało w szereg drastycznych, 
obraźliwych wyrażeń i zwrotów pod adre- 
sem P. P. S. P. Bobrowski zamierza podob- 
no organizować w Krakowie B. B, S. przy 


współudziale posłanki Praussowej, z którą 


w ostatnich dniach-odbywał konferencóz, 
P. Bobrowski był od szeregu lat 


przy- | 


rej bezpośrednio po Daszyńskia zajmował 
stanowisko prezesa O. K. R. i to do 
chwili, gdy w roku ub. złożył mandat posel- 
ski powodowany dawnejhj sympatjami, łą- 
czącymi go z obozeną Piłsudczyków. Miejsce 
jego w klubie ząjął wówczas — jak wiado- 
mo — pos, Mastek, Pozostał jednak w par- 
tji, gdzie pełr”j pewne funkcje gospodarcze, 
jak prezesurę Domu robotniczego i t. p. Je- 
żeli prawdą jest, że zamierza podjąć w Kra- 
Kkowie organizację frakcji rewolucyjnej, ja- 


“ko konkurencji P. P. S-u — znalazłby się w 


ostrej walce z swymi dawnymi towarzy- 


szami. 


Ogólny kryzys gospodarczy. 


W Niemczech 1.260.000 bezrobotnych. 


w Niqmczech zaostrza się. Przedewszy- 
stkiem daje się odczuwać w życiu go- 
ispodarczem brak pieniędzy, a mnóstwo 
bezrobotnych obciąża kasy społeczne. 
Obecnie wynosi liczba bezrobotnych w 
Niemczech horendalną cyfrę 1 260 000, 
co stanowi w porównaniu z tym samym 


Sytuacja gospodarcza ! okresem w roku przeszłym zwiększenie 


bezrobocia o przeszło 200 000. Najgorzej 
wygląda rynek płacy w Niemczech środ- 
kowych i na Śląsku. Wiele poważnych 
firm, przeważnie włókienniczych, ban- 
krutuje. Kupiectwo niemieckie jest 
bardzo zaniepokojone temi stosunkami 
ekonomicznemi. » å B. 


' Tajemnicze zaginięcie 


hr. Ignatiewa vel Sandeckiego. 
„Odchodzę jako włóczęga bez rodziców i ojczyzny“ 


„, Wąbrzeźno, dnia 27. 11. 

Niedawno temu przybył do Wąbrzeźna do 
oddziału tutejszej Hurtowni Monopolowej p. 
Kazimierz Sandecki, pracując jako biurowy. 

W ub. poniedziałek wyszedł on z domu, 
zostawiając na stole dwa listy: jeden adresowa- 
ny do matki Władysławy Sandeckiej mieszkają- 
cej w Warszawie, ul, Senatorska 8, oraz drugi 
do redakcji „Głosu Wąbrzeskieśo' na ręce p. 
Szczuki, 

Jak się okazało, były to listy pożegnalne. 
List pisany do redakcji zawierał notatkę, za- 
Wierającą prośbę do obywatelstwa, by czyn, 
który popełnia (samobójstwo) mu przebaczyć 
oraz przeproszenie za niezapłacone a zabrane 
towary. W liście do matki również ją prze- 


Drobne ogłoszenia 


Większe ogłoszenia wśród drobnych og drożej jak w zwykłym dziale ogłoszen. 
CEET RT A EEA EA EE REEE 


prasza i donosi, że przeżyty życiem, kończy 
samobójstwem. Podpis na tych listach brzmi; 
Włodzimierz hr, Norwid Ignatjew vel Kazimierz 
Sandecki, 

Przypuszczać można, że Sandecki był niele- 
galnym synem tego właśnie hrabiego Ignatjewa, 
będącego prawdopodobnie wyższym  urzędni- 
kiem carskim w Rosji, gdyż zaginiony pisze; 
„że został włóczęgą z powodu upadku cesar- 
stwa rosyjskiego, a jest bez rodziny i ojczyzny”. 

-Po znalezieniu tych listów, wszczęto natych- 
miast dochodzenia, lecz nie wyktyto Sandeckie* 
go ani jego zwłok, gdyby miał ewtl. popełnić 
samobójstwo. 

Sprawa ta, wywołała w całem mieście zro- 
zumiałą sensację. 


Oar A 


"Nr. 276. 


Zamiast do klasztoru 
skoczyła do studni. 


Z Poznania donoszą: Mniejwięcej co dru- 
ga panienka twierdzi, że wstąpi do klaszto- 
ru. Nikt oczywiście nie bierze tego poważ- 
nie, ani sama mówiąca, Przychodzi czas i 
niedosza” zakonnica *ztępuje w szranki... 
małżeństwa. 

Tem więcej ady był obłąd religij- 
ny studentki Zofji D. zamieszkałej na Gór- 
czynie. Często powtarzała, że wstąpi do kla- 
sztoru, co wszyscy przyjmowali z dużą dozą 
humoru. Byla zrozpaczona, 

W ub. środę panna D. wyszła za Górczyn 
na przechadzkę. Widocznie umysł jej po- 
padł w jakiś chorobliwy stan i ostateczną 
determinację, gdyż w zamiarze samobójstwa. 
rzuciła się do studni. 

Studnia była na szczęście nie głęboka. 

Przechodnie usłyszawszy plusk i krzyk, 
wydobyłi* przemokłą i zziębniętą  adeptkę 
klasztoru i oddano pod opiekę Zakładu Psy- 
chjatrycznego na Grobli. 


Tragiczna śmierć robotnika. 
Gniezno, dnia 27. 11. 


Z Gniezna donosi korespondent: Robotnik 
Wieczorek Kazimierz, zamieszkały w Ułanowie, 
jechał przed kilkoma dniami furmanką swego 
chlebodawcy. W pewnym momencie, z niewia- 
domych przyczyn, konie się spłoszyły i Wie- 
czorek spadł tak nieszczęśliwie, że jedno koło 
wozu przeszło mu przez brzuch, Ofiarę nie- 
szczęśliwego wypadku odwieziono do szpitala 
w Gnieźnie, gdzie zmarł wskutek kwotoku, 
Zmarły liczył 29 lat i osierocił żonę i troje 
dzieci, 


|Samobójstwo żony piekarza. 


Gniezno, dnia 27, 11. 


Z Gniezna donoszą: Żona mistrza piekar- 
skiego Leokadja Kantowa popełniła samobój- 
stwo przez powieszenie, Powodem samobój- 
stwa były ciężkie stosunki materjalne. 


Zatratowany na śmierć 
przez rozjuszonego stadnika 


Niechanowo, dnia 27. 11. 
Robotnik Ignacy Kaźmierczak, zatrudniony 
w majętności hr, Żółtowskiego w Niechanowie, 
powiatu gnieźnieńskiego, wyprowadził w ub. 
poniedziałek stadnika, który po drodze rozjuż 


Fszył się i “w pewnym momencie rzucił się ne 


Kaźmierczaka, którego powalił na ziemię, tra- 
tując go racicami. Zanim przybiegła pomoc, 
strasznie zmasakrowany Kaźmierczak wyzionął 
ducha. 


Dla poszukujących posady 20%, zniżki. 


Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 9. 


ED) 


| Klubowe 
garnitury korzystnie. Ja- 
giellońska 4. 32668 


do tego 3 pokojowe mie- 
szkanie z kuchnią w więk- 
szem miasteczku sprze- 
dam z powodu objęcia 
większego kina. Cena 15 
tys. zł. Oferty do Dz. 
Bydg.pod „Dobra okazja”, 
32590 e 


Materace: 
tanio. Jagiellońska 4, Ta- 
picernia. 32669 


Leżanki 


Parkowiec 
tanio. Jagiellońska 4, Ta- 


i inne powózki na sprzedaż. 


picernia. (32670 | Pomorska 49/50 w podw. 
(17515 
i Kanapy * 
tanio. Jagiellońska 4.(32671 Sypialka 


nowa dębowa pierwszo- 
rzędna tanio na sprzedaż. 
Nowodworska 42. 32450 


Otemany 32672 
okazyjnie. Jagiellońska 4. 


Landara 
mały polowiee i jedno- 
konka, używane, w dobrym 
stanie, jak nowe, tanio na 
sprzedaż, Kulecki, Gru- 
GRIAGZ, 105 D STOP JĆ: ul. Ogrodowa 4/6. 


EK kupna KUPNA kupna Jg] 


Agrestu 
porzeczek. - krzewy kupię. 
„Rower“, Gdańska 41, tel. 
728. Taa 0. e (7818 


Teren budowlany 
4 morgi sprzedam w ca- 
łości lub parcelami. Mtr. 
kw. 1 zł. Gdańska 41, „Ro- 
wer”.. 17514 


Kamienicę 
przy Gdańskiej, skład, 5 
pokoi. wolnych, sprzedam. 
płat. seek lub zamie- 
nię gosdodarstwo, 
młyn lubi Taies, Ko- 


łecki, Gdańska 41. (17512 z 
= - POSADY 
Suład WOLNE 
rzeżnicki na sprzedaż z s 
ełektrycznem  urządze- Biurowa 


do ekspedycji i maszyny 
„Adler” potrzebna. Po- 
morska 70. ` 


czeladnik 
piekarsko-cukięrniczy, sa- 
modzielny, potrzebny: za- 
raz, Ul. Podwale 19. (32643 


niem. Zgłoszenia do Dz. 
Bydg. Grudziądz pod 
kazja”. (32648 


Sklad 
kolonjalny zaraz tanio na 
sprzedaż z mieszkaniem 
lub bez. Grunwaldzka 77. 


17525 R, 
„azycć Duet 
Bufet (raz Baa poszukuje za- 
kredens, ' wspaniała igo |n/W- te morzanka, Świecie 
pialnia, kuchnia norii o7|Lewand|, 84, właść. Wł. 
zł, Sowińskiego 7 owski. 17475 


naj 


17524 


Młodszy 
pomocnik fryzjerski mo- 
e się zgłosić nagychmiast 
ewentl. od 1. 12. Majka, 
fryzjer, Brusy. 32587 


Poszukuję 
samodzielnej sprzedawacz- 
ki i marszantki, która we 
wielu interesach pracowała. 
Salon Mód Lubomska, Gru- 
dziądz Rynek 21. 32646 


Dzielny 
pomocnik fryzjerski oraz 
manikurzystka,. Salon a- 
merykański, Długa 3. 

32450 


Uczeń 
kelnerski który się już 
kilka miesięcy uczył mo- 
że się zgłosić. Hotel Len- 
gning, Długa 56. 32674 


Dzielna 
manikurzystka potrzebna. 
Salon amerykański, Dłu- 
ga 3. 32664 


Lepsza 
uczciwa osoba, lat 32 do 
38, która chce się zająć 
————————— | gospodarstwem u samot- 
nego pana i wzorowem 
wychowaniem 3 dzieci, 
może się zgłosić zaraz do 
tilji Dz. Bydg. Grudziądz 
pod „Wzorowa”. 32647 


Poszukuje 
się zaraz początkującą go- 
spodynię we wieku od 23 
do 3V lat, solidną i z do- 
brej rodziny, do samot- 
nego pana, urzędnika pań- 
stwowego w małem mia- 
steczku na Pomorzu. Zgło- 
szenia z załączeniem fo- 
fografji do Dzien. Bydg. 
pod „Od 23 do 30 -lat". 
32635 


Telefonistka 
poszukuje posady. Miej- 
scowość obojętna. Of. do 
filji Dz. Bydg* pod r; 
lefonistka”, 498 


„Kawaler 
lat 23 poszukuje jakiejkol- 
wiekbądź posady za jedze- 
nie i spanie. Of. do Dzien. 
Bydg. pod „155%. 32630 


Kuchmistrz 
dzielny w swym zawodzie, 
pierwszorzędna siła, po- 
szukuje posady w Byd- 
goszczy lub w innem mie- 
ście. Zgłosz. do filji Dz. 
Bydg. pod „Kuchmistrz”. 

17526 


Pomocnik 
fryzjerski dobra siła po- 
|szukuje posady. Zgłosz. 
do Dz. Bydg. Grudziądz 
„Dobra siła”. 32649 


Kop 


Zakładu 
fryzjerskiego poszukuję 
w dzierżawę miejscowość 
obojętna. Of. do Dz. B. 
pod „Fryzjer. `. 32666 


Key 


Mieszkanie 
jednopokojowe z: kuchnią 
słoneczne do wynajęcia. 
Langer Śniadeckich 6, part. 

17509 


ECH 


dla panienki. Dąbrowskie- 
go 14, I ptr, lewo. (32642 


| Pokój 


do f-my Zjednoczone Tow. 

Przem. Drzewne. Wschód, 

Krakowska 4. 32663 
Pokoju 

z kuchnią poszukuj,ę 

dzierżawę i remont zapła- 


cę zgóry. Dworcowa 5, 
Wawel. 17517 
Pokój (32626 


dla dwóch panów do wy- 
najęcia. Grudziądzka 3, 
I ptr. prawo, w podwórzu. 


Pokój 
elegancko umeblowany od 
1 grudnia do wynajęcia 
3 Maja 19, parter prawo. 

32667 


-Pokój 
dla dwóch panów do wyna- 
jęcia. Sienkiewicza 9, lp. 
prawo. 17505 


Pokój 
umebl. z utrzymaniem za- 
raz, ul. Gdańska 137, III. 
17522 


. Pokój 
dla pani wynajmę. Wileń- 
ska 12, parter lewo. (17518 


Pokój 
umebl. od pierwszego dla 
pań. Wechterowicz, Jas- 
na 22. 32604 


Pokój 
skromny dla 2 osób wy- 
najme. Chrobrego 18, pt. 
lewo. 1501 


Pokój 
umebl, na 2 osoby do vy- 
najęcia. Plac Piastowski 7 
I ptr. lewo. 17516 


Pokój 
dla solidnego’ pana do 
wynajęcia. Pomorska 17, 
I ptr. prawo, 17528 


najęcia. Nakielska 8, II 
prawo. 32634 


okśj 
umebl. dla. pana do wy- 
najęcia. Szczecińska 3. 
17504 


Pokśj 
wolny dła 2 osób z utrzy- 
maniem . lub uczni szkol- 
nych. Kordeckiego nr. 1, 
restauracja. 

Pokój 
przy rodzinie dla skrom- 
nej panienki lub pana. 
Dworcowa 19, III ptr. 
wprost. 17503 


Pokoje 
próżne, umeblowane poleca 
„Norma“ Sniedeckich 6. 


17510 

Pokój 
umeblowany z używaniem 
kuchni wynajme. Naru- 
szewicza 1a, parter lewo. 

32665 


Houra Kupiecka 


Jagiellońska 25, 

smaczne obiady z 3 dan 

1.20, obiad: i piwo -1.40, 

codziennie grochówka z 

z wkładką, flaki 1 nogi. 
382631 


Obiady 
z trzech dań 1,10 zł, ko- 
łacje a ła carte poleca 
Pomorzanka, Pomorska 
nr. 47. 17506 


wydaje 


Samochód 
na wyjazdy poszukuję. 
Oferty do Dzien. Bydg. 
pod „Samochód”. (32644 


/ 


(32629 | 


r Kino Szewc Poszukuje Pokój Przybłąkał 
ROLECEMIA. dobrze prosperujące z | potrzebny. Gdańska 139 POSADY się 1 — 2 dobrze umebl. umeblowsay dla dwóch się szaro-bronzowy pies 
imnletnen nrzadzeniem w podwórzu. (17500 POSZUKUJĄ pokoi w śródmieściu. Zgł. | Panów z obiadami do wy- | pojowezyk, znajduje się 


u Jana Kelm, Św. Trój- 


cy 14. 17508 


Poszukuję 
spólnika z kapitałem 30 
tys. zł do dobrze prospe- 
rującego interesu. Westfa- 
lewski, Bydgoszcz, Dwor- 


cowa 17, tel. 698. 32652 
Ninmiejszem 
upraszam osoby, które 


były świadkami napaści 
słownej na mnie, w dniu 
15 marca 29 r. pom. godz. 
6 — 7-mej wieczorem o 
łask. zgł. się do mnie. 
M. Lewandowska, w/m. 
ul.. Śląsi Śląska. 12. o 32662 jeb 32662 


A , 


Panienka 
lat 25, ewang , córka mistrza 
rzeźnickiego, pragnie wyjść 
zamąż. Posiada mieszkanie 
i majatek. Oferty pod „U. 
F. 1000* do Dz.Bydg. (32636 


Przyjaciele 
kupiec samodzielny i u- 
rzędnik państwowy lat 29 
rzym. kat. pragną tą dro- 
ga poznać panie z odpo- 
wiednim majątkiem celem 
ożenku. Oferty z fotografją 
nadesłać do filji Dzien. 
Bydg. Grudziądz pod „Po- 
morzanie”. 32645 


Banna 
lat 22, przyjezdna polsko- 
ewangelicka, posiadająca 
własne mieszkanie ume- 
blowane w centrum, oraz 
10,000 gotówki pozna u- 
rzędnika na wyźszem sta- 
nowisku lub kupca celem 
zamązpojścia. Poważne o- 
ferty do (ilji Dz. Bydg. 
Dworcowa 2 pod „Prze- 
znaczenie”, (17521 


- 


p 


Akuszerka 
przyjmuje zamówienia, 
panie przyjezdne na po» 
łóg, udziela porad. M. Bo- 
siacka, Gniezno, Rynek 
nv. 2. 32588 


Futra 
wszelkie, przerabiam, od- 
nawiam. reperuję mcdnie 
i tanio, Kuśnierz, Pomor- 
ska 32a, II ptr. 23518 


Gbrazy 
lustra w wielkim. wybo- 
rze, obrazy religijne, naro- 
dowe, akwarele, pastele. 
Płótna malarskie, oprawa, 
szklenie, szlifowanie szkła. 
podlew luster, szyby do sa- 
mochodów i t.p., na miej- 
seu własna szlifiernia. Fir- 
ma „Wawel“, Dworcowa 5, 
w- podwórzu. 32553 


Richelieu 
maszynowy na konfekcję 
damską, mereżki i wszel- 
kie hafty maszynowe wy- 
konuje Hafciarnia, ulica 
Poznańska 29, I ptr. 

28231 


Panowie! 
Najbardziej zniszczoną 
garderobę czyści, repe- 
ruje starannie, najtaniej 
„Kkonomja” Dra Emila 
Warmińskiego 15. (17476 


5 Leżanki 
kanapy, klubowe garni- 
tury i materace najtaniej 
i z gwarancją tylko u 
Andrzeja Nowaka, Weł- 
niany Rynek 5-6, 4019 


Strzelby- Szable 
bębny, trąby najlepsze u 
Pędrackiego Śniądeckich 
nr. 21, 17470 


. Malowanie 
i tapetowanie pokoi usku- 
tecznią szybko i solidnie 
W. Fiołka, Toruńska 187. 
32560 


Reklamy 
do dekoracyj gwiazdko- 
wych wykonuje gusto- 
wnie i tanio W, Fiolka, 
Toruńska 187, 32561 


Ei oaea ZZ 


Szyldy 
godła, napisy, malowanie 
mebli wykonuje gusto- 
wnie po cenach przystę- 
pnych W. Fiołka, Toruń- 
ska' 187, 32562 


m 


Przyjmuję 
wszelkie prace tapicer- 
skie i dekoracyjne. Mar- 
jan Ziółkowski, ul. Ku- 
jawska nr. 17. 32565 


; Zabawek 
wielki wybór poleca Pe- 
dracki, Sniadeckich 21, 
A 17473 


Laiki -Korpusy 
główki, peruki, ręce, nogi 
pantofelki  najpraktycz- 
niejsze u Pędrackiego ul. 
Śniadeckich 21, 17472 


Rowerki. Drezynki 
wózki lalkowe, huśtawki 
najtańsze u Pęqrackiego 
Śniadeckich 21. ~ 17471 


Zamówienia 
przyjmuję na wszelkiego 
rodzaju szali, apaszek i 
innych robót batikowa- 
nych, udzielam lekcji 
batiku i reliefu, Ceny bar- 
dzo przystępne. królowej 
Jadwigi 4, I ptr. prawo. 


Przyjmują 
do szycia dziecięcą gar- 
derobę i roboty ręczne, 
Garbary 7, I lewo. (32578 


ESY p zuzka z ne 
K sPazebnze 3 
à paee a e araw 1 


s: zamienię 

480 mórg pszennej ziemi 
na kamienicę z dopłatą 
lub sprzedam, Cena 20) 
tys. wpłaty 740000 zł, 
Resztówka 160 mórg, ce- 
na 80 000 wpłaty 30.000 zł 
sprzeda biuro Pogoń, 
Dworcowa 8u. 


Okazja! 
Gospodarstwo 95 mórg za 
gotówkę 25.000 zł sprzeda 
Popielski, Chełmno, Ry- 
nek 7, 32581 

Kamienica 
8 ptr. nowoczesna, oka- 
-zjjnie do nabycia. Cena 
75,000 zł, wpłaty 40.000 zł, 
Kamienica 4 ptr. centr u: 


LU 
miasta, cena 270.000 wpła- 
-ty. 150.000 zł, sprzeda biu- 
ro Pogoń, Dworcowa 80. 


Nieruchomość 

z wolnem 1 i 3 pokojowem 
mieszkaniem, z ogrodem za- 
raz sprzedam. Kujawska 
nr. 122, 32626 


Dem 
parterowy bliszo rynku 
w Strzelnie bez żadnych 
hipotek w dobrym stanie 
za 8.000 zł sprzedam. Zgł 
ido filji Dziennika Bydg. 
pod „25666*. 17466 


willa 
8-cio pokojowa z dużym 
ogrodem, blisko tramwaju 
na sprzedaż. Miedzyń, 
Osada 7 lub 14. 17469 


Dom 17520 
z podwórzem w centrum 
sprzedam, Doliński, Szcze- 
cińska 7, restauracja. ' 


Skład 
z mieszkaniem, towary 
krótkie i art. męskie w 
ruchliwem miasteczku Po- 
morza korzystnie nasprze- 
daż. Gotówki potrzeba 
lv tys, reszta, dogodne 
warunki. Of. do Dz. Bydg. 
Toruń, pod „Nr. 654“, 

32630 


Piekarnia 
dobrze prosperująca z po- 
wodu starości na sprzedaż. 
Of, pod „B. Sw. 194" do 
filji Dz. Bydg. 17492 


Kiosk 
w centrum miasta na sprze- 


daż Wiad. skład mebli 
Górnoślązaków, niadec- 
kich 56. * 1749 


Domek 
w Bydgoszczy sprzedam 
tanio, Wiad. w Dz. Bydg. 
32575 


Sprzedam 
w dobrym punkcie skład 
z pokojem, Of. da Dzien. 
Bydg. pod „A. K.*, (32468 


Z powodu 
objęcia interesu po rodzi- 
cach, sprzedam swój skład 
bławatow całkowicie, w naj- 
lepszem położenie miasta 
o 10.000 mieszuańcach. cena 
15.000 zł, Of. pod „15 000% 
do filji Dz. Bydg. 17485 


Sprzedam 
tanio kolonjalkę dobrze za- 
prowadzoną. Zgł. do Dzien 
bydg. 32614 


Dobrze 
prosperującą fabrykę sprze- 
dam korzystnie lub przyj- 
mę spółnika, Wiad, w: Dz. 
bydg. , 32620 


kład 
kolonjalny sprzedam z 
powodu zmiany interesu 
tanio. Hetmańska nr. 25 
17460 


Staro zaprowadzona 

nieruchomość  rzeźnicka 

zaraz na sprzedaż. Of. do 

Dz. Bydg. pod „B. W, 18”, 
32394 


Maszyny 
do obróbki drzewa oraz 
4 ślusarskie, narzędzia, 
aparaty do klejenia, ław 
ki stolarskie, wózki dra- 
binkowe i skrzynkowe, 
meble biało lakierowane, 
frezery, świderki i wiele 
innych rzeczy na sprze- 
daż. E. Pitak, Bydgoszcz, 
Zduny 18. "(32471 


100 metrów 
szczap topolowych i wierz- 
bowych, 20 metrów wał- 
ków olszowych tanio na 
sprzedaż z dostawą, Wa- 
szak, Lisiogon pow. Byd- 
goszcz. » 32567 


Na drewniaki 
partja drzewa tanio do 
oddania z dostawą. Wa- 
szak, Lisiogon, pow. Byd- 
goszcz. 32568 


Maszyna 
do szycia, Bra tanio 
sprzedam. arbary 17, 
IIL ptr. prawo, 32564 


Gramofon 
walizkowy i 34 płyty tanio 
sprzeda Wójt, Śniadeckich 
nr. 8a. 17455 


Brylantowy 
pierścionek, podłużny, 3 
brylanty, sprzedam tanio, 
byle zaraz. Kto? wskaże 
ilja Dz. Bydg. (17495 


Urządzenie 
składowe, civz szale do 
rzeczy sprzedam korzyst- 
nie, Wiad. skład, Jagiel- 
lońska 29, f 17 


4 


2 konie mi świadectw. 82458 
|kasztany sprzedam. Ko- 
śoiuszki 54. 82510 Prasowaczka 
zdolna potrzebna. Pral- 
Gramofon nia „Walerja* Gdańską 


„DZIENNIK BYDGOSR'* piątek, dnia 29. listopada 1929 4 


R rzi 

pomocnik fryzjera e. 
bny zaraz lub od 1. 2 29 r. 
Zgł. Jan Budzisz Puck, 
Gdańska 27. ` 32511 


Samochód 
Ford limużyna z zegarem 
(taksometrem) na dorożkę 
korzystnie do nabycia, 
Oglądać 3-go Maja 14a 
Szkoła Szoferów. (32586 


Szewską 
maszynę Singera sprzedam. 
Klaja Koronowska 56, 32573 


|. Garnczrza 
dzielnego w swym zawo» 
dzie zaraz na stałą po- 
sadę poszukuje O, $chóp= 
per, Bydgoszcz, Zduny 
ur. 5. 32450 


Bydgoszcz, Gdańską 68. 
17490 


Syplalnię 
sprzedam na raty. Sto- 
larnia, Nakielska 3. (32604 


Sypialki 
męskie pokoje i jadalki 
tanio sprzedam. Lipowa 2. 

32889 


Dziewczyna 
biegła w rachunkach i z 
gotowaniem potrzebna, Pro 
menada 40. 82633 


Bo 
zarządu gospodarstwem 
domowem u samotnego 
pana, potrzebna młoda, 
przystojna, inteligentna 
pani do lat 27, zamiłowa- 
na w hodowli inwonta- 
rza. Zgłoszenia osobiste 
dnia 1 grudnia 2—5 Ho- 
tel Victorja Bydgoszcz, 
później oferty z fotogra- 
fja do filji Dzien. Bydg. 
ui. Dworcowa 2, pod „S0- 
lidny”. 32517 


Nowa 
wspaniała jadałnia (bufet 
2,40 mtr, szeroki) z po- 
wodu zamiany posady za- 
raz na sprzedaż. Łaskawe 
zgłoszenia przyjmuje eks- 
pedycja Dzien. Bydg. pod 
„Jadalnia”, 32386 


Bryczkę I sanie 
sprzedam tanio. Zam zy- 
sko 1 klm. od Myślęcin- 
ka, 14367 


Szukam 
dzielnej ekspedientki dla 
mego sklepu rzeźnickiego 
zaraz lub od 1. Xu 29 r. 
Ot. proszę do Dzien. Bydy 
pod „Ekspedjentka” z dołą- 
czeniem fotografji i odpisa- 


Meble 
sypialka į kuchnia mało 
używane sprzedani zaraz 
tanio, Adres w Dz. Bydg. 

32622 


tanio na sprzedaż. Adres | NF. 134. 17523 


w Dzien. Bydg. 32456 


Ucznia 


Młodego fryzjerskiego poszukuję 
konia z pia sprzeda Hetmańska 19. 17456 
Wojciechowski, Chocim- 
ska 17. 17478 „Uczeń 

fryzjerski moze się zgło- 
Piła sić. Grunwaldzka 123, 

taśmowa, piła. tarczowa, 32609 
tokarnia do drzewa, stroż- 
nice z narzędziami, dźwi- Usługa 


potrzebna, Gamma 2, pię- 


Sackauizug), 
gar (Sackaufzug), maszyna bo wo. Zele Popo 
17459 


do windownia (Flaschen- 
zug) i żelazne windy są 
tanio na sprzedaż u Aug. E TAT 
Semrau'a, Chojnice, Strze- Kucharka 
lecka 7. 32580 | samodzielna potrzebna od 
1. 12. Hotei Dąbrowski, 
Koronowo, tel. 111. (17465 


Fortepian 
sprzedam tanio. Koerdt 
Król. Jadwigi 4b, (17494 


Key 


Domek 
z ogródkiem owocowym, 
z mieszkaniem 3—4 poko- 
jowem „elk za gotówkę. 
Zgłoszenia Solec Kujaw- 
gki, ul. Kościuszki 12— 
Bińkowski. 17145 


służąca 
do wszystkiego, dobrze 
gotująca uczciwa  potrzę- 
bna od 1, Hermana Fran- 
kego i, I p. 32640 


S$łużąca 
młodsza do wszelkich prac 
domowych potrzebna od 
1. 12. Raczkowska, Podol- 
ska 20. 17480 


Dziewczyna 
do wsze!k'ch prac może się- 
zgł. Hotel Metropol Dwor- 
cowa 38, 17479 


Kasę 
ogniotrwałą nowszej kon- 
strukcji kupię. Of. do fil- 
ji Dz. Bydg. pod „Kasa“. 

82433 


Do posługi 
domowej przed południem 
większe dziewcze potrze- 
bne. Dworcewa 51, H ptr. 
prawo, 17483 


Poszukuje 
korzystnego kupna dwóch 
brylantowych pierścio: ków, 
Of. do filji Dz. Bydg. pod 
„Pierścionki*, 17482 


CEJ 


Lekcji 
języka angielskiego udzie- 
la nauczyciel zawodowy 
czysto londyńskim akcen- 
tem. Szybka metoda. Ken- 
ley, Hotel „Viktorja”, ul. 
Dworcowa 37, pokój 22. 

3244 : 


Służąca 
pilna umiejąca prać i goto» 
wać potrzevną, Menclowa 
Reja 5, 32628 


ry FORCE E 
K POSADY 3 
POSZUKUJĄ 


Zbożowies 
rutynowany książkowy, z 
7 letnią praktyką lat 23, 
zna język pols«i, niemiec- 
ki i francuski w słowie i 


9 piśmie, biegły korespon- 
dent, obecnie na niewypo- 
wiedzianem samodziel- 

POSADY nem Stanowisku, zmieni 
WOLNE posadę zaraz lub później. 
Zgłoszenia do „Par” 
Potrzebny: Poznań, Aleje Marcinkow- 
czeladnik kowalski- oraz | skiego 1!, pod „57,22%, 
uczeń. Sobociński, Ber: aia iei 
nardyńska 5. (32153 


Pierwszorzędny 
jazzbandzista (saksofoni- 
sta) wolny. Of. Schiinke, 
3 Maja 21, 17486 


Technik dentystyczny 
biegły w pracach kauczu- 
kowych i metalowych, któ- 
ry może zarazem całkowi- 
cie zastąpić operatywnie 
zaraz poszukiwany. Of. z 
dołączeniem świadectw i 
zapodaniem pretensji pod 
„T. G.” do filji Dz. (17418 


i Młynarz 

żonaty, rzetelny i praco- 
wity, jest obeznany ze 
wszelkiemi nowoczesnemi 
maszynami i tak samo 
z tartakiem, i wykonuje 
wszelkie reperacje poszu-' 
kuje posady od 1. 12 25. 
lub później. Oferty * pro- 


Ekspedjentka 
dzielna z branży kolon- 
jatnej, z kaucją, może się 


zaraz zgłosić. Język pol-jszę do Dz. Bydg. pod 

ski i slómiecki, AE NA „Nr, 20% 32585 

Urban-ki, skład kolonjal- 

lny, restauracja, Jnowroc- Polecam . 

ław, Sws Ducha nr. 101.j dobrą praczkę, Adres w 
17468. - fuji Dz. Bydg. 


5021 


IN 


17458 l pod „Ji F” 


€zeladnik 


dg. pod „Stolarski”. 
TEE POT 17406 


BĘ POWA DE TEE 


Młodszy. 


czeladnik rzeźbiarski zna- 

2| jacy stylizację poszukuje 

posady. Oferty do tlji Dz. 

Byag. Toruń pod „583%. 
32443 


Kowai (32582 


maszynista nieżonaty z 
praktyką cegielniana, po- 
szukuje zaraz posady. 
Zgłosz. do Dz. Bydg. pod 
„Kowai-maszynista”., 


służąca 


poszukuje posługi na cały 

dzień. RE 

Bydg. pod „Uczciwa”. 
Ac 11437 


f. do filji Dzien. 


Przyjmę 


szycie z interesu. Of. pod 
„Szycia” do Dz. Bydg. 
2584 


8 


X DZIERCAWY i 


Fortepian ©" 


do wydzierzawienia. Pes 


tersona 11, I. 11468 


Skład 


5X18, oraz przyległy pokój 


5X5 najlepszy punkt Toru- 
nia odstąp ę. Wiad. Dziar- 
nowski Toruń, Szeroka 25. 


32038 

Młyn 
motorowy zaraz do wy- 
dzierżawienia, 4 pary 


walcy, 2 pary kamieni, 
handel zboża, przy dwor- 
cu, okolicą wyśmienita. 
Silno, pow. Chojuice.(32509 


Ubikacje 
handlowe przy ui. Dworco- 
wej 50 w podwórzu, skła- 
dające się z 1 piwnicy ja- 
snej ł suchej, 1 pokoju na 
parterze, na biuro 2 pokoie 
na pierwszem piętrze w prosi 
od gospodarza za miesięcz= 
ną dzierżawą do v ydzierża- 


wienia. 32472 
Skład y 
--tewarem lub bez z-mIe= 


szkaniem 2 pokoje i kuch- 
nią, zrraz do wynajęcia. 
Wiad. w Dz. Bydg. (32467 


Skład 
wraz 2 pokoje i kuchnia 
zaraz do oddania w Cho- 
dzieży przy bardzo ruch- 
liwej ulicy. Zgłosz. Witt, 
Chodzież; Zamkowa 6, 
32605 


Skład 
przy Gdańskiej, z miesz- 
kaniem lub bez. wydzier- 
żawię Gdańska 41, Kolec- 
ki. 17011 


Skład 
w dobrym punkcie z 4-ma 
okojami nadający się na 
ażdą branżę. odstąpię. 
Of. do Dz, Bydg. pod „L. 
(oj 32615 


Skład 
2 pokoje z kuchnią od wła- 
śeiciela w Barcinie. Zgł. 
Żurek, Murowaniec powiat 


o 
bydgoszcz, 32576 


Hala 
odpowiednia na garażlub 
składnicę, kran do mycia 
wozów, zaraz lub od 1 
stycznia do wynajęcia, — 
Cena bardzo przystępna. 
Zgłoszenia kierować do 
filjj Dz. Bydg. Dworco: 
wą 2, pod „Hala nowo- 
czesna“, 182329 


C) 


, 5 pokojowe 
mieszkanie na | piętrze 
wprost od gospodarza za- 
raz do wynajęcia. Warun- 
ki według bk Zgł 

u 


pod „W. H.* do 


Dz 
Bydg. 7861 


Mieszkanie 
okój i kuchnia do wyna- 
ęcia. Adres wskaże Dz. 
Bydg. 32572 


Mieszkanie 
3 pokoj., kuchnia, przed- 
pokój, balkon, wynajmę 
za wypożyczenie 6—10.0UU 
zł. Adres wskaże Dzien. 
Bydg. | 32571 


3 pokojowego 
mieszkania nowoczesnego, 
wprost od gospodarza po- 
szukuję. Zgł.-do Dz. Bydg. 

3362 


stolarski poszukuje stałej pokoje i kuchnia zaraz do 


pracy. Zgł. do filji Dzien. wygajęcia. | 


ji grudnia lub I stycznia. 


z'podw. I ptr, 


Dwa 
Kujawska 94. 
7483 


Pokoju 
elegancko umeblowanego 
lub dwa poszukuję od 


Warunek śródmieście, 
zdrowe i wygodne miesz- 
kanie. Łask.: zgłoszenia 
pod „B. P, 100%. (32435 


.. Porządny 
młody człowiek z własną 
pościelą i ręcznikiem, 
znajdzie ładny umebl. po- 
kój. Król. Iadwigi 16. II 
lewo. 32579 


Młodego 
pana jako  sublokatora 
przyjmie Pomorska nr. 3, 
parter prawo. 17464 


Pokój 
umebł. do wynajęcia, ul. 
Cieszkowskiego 17, I ptr, 
prawo. 17461 


Pokój 
ume5l. do wynajęcia. Ko- 
ści.szki 26. 32569 
21 
A Pokój 
dła lepszego pana. Kor- 
deckiego 19, IL ptr. lewo. 
32562 


Pokój 
do wynajęcia. Poznań- 
ska 22, oficyna, 2 wejście 
prawo 1 piętro, 32563 


Pokój 
vanny do wynajęcia. 
Nakielska 127, wysoki 
parter prawo. 32568 


Pokój 
do wynajęcia dla 2 inte- 
ligeninych pań lub pa 
nów. Śniadeckich 27, I p. 
prawo. 17474 


reks 
umebi, z uzywaniem ku- 
chni do wynajęcia. Bło- 
nia 19, parter prawo, 
DE) 


Pokój 


.qo-wynajęcia. Lubelska 8, 
1 ptr| prawo. 32590 
Pokój 


z utrzymaniem, pianinem 

do wynajęcia, Błonia 2, 

II ptr. lewo. 32574 
Pokój 


dla pań. Stroma 58. (32591 


,Elegancko 
umebł; "pokój ciepły do 
wynajęcia. Ciesz!:0wskie- 
go 21, parter lewó.. (17481 

Pokój * 
dla nauczycietki lub dw: 


z uirzymaniem.,  Wiatra- 
kowa 9, 1 ptr. Wojcie- 
chowska, (32391 


Pokó, 
dobrze umeblowany . dla 
inteligentnego, solidnego 
pana do wynajęcia, Szcze- 
cińska 1, 1 p. 17527 


Pokój 
umebl. osobne wejście, 
światło elektryczne od 1 12 
do wynajęcia. Sowińskie- 
go 3, Il p. . 17491 


Pokó 
dla małżeństwa. Sw. Trój- 


cy 6a, ptr. prawo. 326,7 
Pokój 
skromnie umeblowany, 


Pokó 
dia lepszego pana do wy- 
'najęcia u gospodarza, 
Malborska 4. 32638 


Eleganci:o 
umel, pokoje z telefo- 


,|nem, centr. ogrzewaniem 


ect do wynajęcia Dwor 
cowa 30, II lewo. (17579 


Pokój 
umebl. dla lepszej pani 
do wynajęcia. Podgórna 
nr. 18. 82639 


Pokój 
dla rzemieślniku. Jezuic 
ka 13, HI, Miiller. 32681 


eS Pokoik 
umebl, do wynajęcia, ut. 
Przyrzecze 2, piętro.(32018 


Pokój 
da pana. Chy gtowo 6, 
82623 


wynajęcia. 
1. lewo. 


umebl. A 
młodego pana wynajmę. 
Jezuicka 7-8. II p. (32616 


TE EE ATENA. 


ręczne, 
zlecenia lekarzy wykonu- 
je Żukowska, Institut de 
Beauté, 
nr. 20. 


jrzędników, 


Pokó 


umebl. dla 2- panów bez 
pościeli 
Hetmańska 7, parter le- 


Wo. 
TĄ 


do wynajęcia, 
17378 


Pokój 


ładny, dobrze umebl. do © 
Śniadeckich 8a, 


32632 


Pokój 
dla ucznia lub 


Pokój 


duży frontowy, ładny, u- 
meblowany z 
niem. Gdańska 141, I ptr. 
prawo, 7 


utrzyma 


17507 


okój 
dla panów. Kujawska 26, 


l p. wprost. 17497 


Masaże 


elektryczne na 


Cieszkowskiego 
17349 


- Samochody __ 


ciężarowe 3!/+—4 ton i 2 ton. 
do przewożenia wszelkich 


towarów na wszelkie odle- 
głośei do wynajęcia. Tele" 
ton 734. 17488 


Pożyczki 
500 zł poszukuje inwalida. 
Kiosk gwarancją. Of. do 
fuji Dz. Bydg. pod „Wielki 
zysk“, 17484 


4.000 zł 
na I. hipotekę poszukuję, 
Płacę wysoki procent. 


Zgłosz. do filji Dz. Bydg. 
pod „4”. 17467 


Pies 
(jamnik) młody przybłą- 


kał się. Zakrzewski, Je- 
znuicką 5. 32570 


Pies 
duży, czarny wilozur za- 
ginął 6 Zawiadomić lub 
odprowadzić za nagrodą. 
Borowska, Ujejskiego 3. 
3236) 


: Oddam 
3-letniego chłopca na wy- 
chowanie. Oferty do filji 


Dziennika Bydg. pod 
„F. G. 3”. 17462 
We wtorek 


w kościele Farnym Zo- 

stawiono czapeczkę dzie- 

cięcą, Pani która zabrała, 

jest poznaną, proszona 

jest oddać w Dz. Bydg. 
82607 


| ZERA ETARA IR 
Stefa 

czemu nie wyszłaś, Czer 

am listu, 32608 


25 wpłaty 
niemożna proszę przyjść po- 
rozumieć się Dąbrowskie- 

ŁĄ 


go 21, 32624. 


'Unieważniam 
moje weksla wystawione 
6 listopada 29 r., żyrant 
Walenty Wójt, płatne 
dnia 10 stycznia, 10 Iu- 
tego, 10 marca, 10 kwie- 
tnia, 10 maja, 10 czerwca 
1930 r. Każdy na sumę 
66,66 zł dane firmie Pe- 
lagja Szczucka w Byd- 
goszczy, ul Sienkiewicza 
nr. 60, poniewaz aparat 
radjowy oddany gdyż nie- 
był do użytku. Wacłąw 
Wójt, Grunwaldzka 83. 
17454 


mmż DA 


Gdańszczanka 
przystojna, inteligentna, 
szatynka średniego wzro* 
stu, charakter przyjemny 
otwarty, gospodarna prak- 
tyczna poszukuje z braku 
odpowiedniego towarzye 
stwa męża poważnego, 
katol. w wieku lat 30— 45. 
Posag niezależny 5.00) 
guld. i wyprawa. Średni 
urzędnicy lub panowie z 
zapewnionym bytem, któ- 
rym zależy na idealnej, 
szczerej przyjażni, zech- 
cą przesłać zgłoszenia 
wraz z fotografją którą 
zwracam do administacji 
Dz. Bydg. pod „Gdaan- 
szczansa”, 31874 


Przystojna 
dwie biondynki pragną 
poznać sympatycznych u- 
wiek 32-—41), 
Zgłoszenia nad 2830” do 
mji Dz Bydg, — 17499 


GET any An mW 


Str. 12. 


Dr. med. Monfowski 


< chirurg i choroby kobiece 
Bydgoszcz, uł. Jagieliońska 14. 


32619 


<w 4 sa 
Zwyezjpmiemie Žo 
zdenerwowania, osłabienia. Żądać bezpłatnej brosznry 
o nieszkodltwem leczeniu domowem. (27634 


Dr. Gebhard i Ska, Gdańsk 53. 


©Gśólaszemie. 


W czwartek, dnia 5 grudnia br. odbędzie się 
w Brodnicy (32660 


amak oa bydło I konie 


Brodnica, dnia 23 listópada 1929 r. 
Magistrat 


(—) Mechlin, w z. burmistrza 


Bydgoska Gazownia Miejska 


ogłasza niniejszem 


na przeróbkę 400 samozapałaczy do latacń 
oraz na wykonanie 400 palników 4rogniskowycih 


do latarń. informacji co do sposobu wykonania | zawą 


zasięgnąć można w Gazowni pokój nr. 7. Oferty 
należy składać do dnia 5 grudnia br. Gazownia za- 
strzega sobie wolny wybór oferenta. 132656 


irzedcuwż przim So v a. 

W poniedziałek 2. XII. br. będę sprzedawał 
w majętności (Augustowo) pocz. Maksymiljanowo 
o godz. 11-tej przedpołudniem najwięcej dającemu 


za gotówkę: r (32651 
sióbź © WSE. 
Zbiórka licytantów przy oberży w Jastrzębiu. 
Malak, egzekutor. 


Przetarg przymusowy. 


Dnia 29 listopada b. r. o godz. 8.15 rano sprze- 
dam najwięcej dającemu za gotówkę przy ul. Długiej25 


większą ilość skóry wierzchniej, podeszwo» 
wej i różnych przyborów obuwniczych. 


32675) 


Wałkiewicz, kom. sąd. z pol. w Bydgoszczy. 


Przetarg przymusowy, 


, Dnia 29. XI. br. o godz 3-ej po pol., sprzedam 
najwięcej dającemu za gotówkę przy ulicy Kujaw- 
skiej 105: (32653 

Obrazy, kanapę, 2 stojaki do kwiatów, 
gramofon z płytami, lustro i inne, 
Wałkiewicz, kom. sąd. z pol. w Bydgószczy. 


- Przetarg przymusoyy. 
Dnia 29 listopada br. 


sprzedam przy ul. Długiej 
za gotówkę: A 


__ różne przeharu rzażnć pie. 2 wagi, Słó! skła- 


— goewycowiy AGAI 


dowy, wyroby miesne, szafa oszkiena,łustro, 
taborety, zegar, lampa, SłÓł i szafonierka. 


32654) Wałkiewicz, kom. sądowy w Bydgoszczy. 


Przetarg przymusowy. 


Dnia 29 listopada br. o godz. 10,30 sprzedam 
przy ul. Szpitalnej nr. 7, najwięcej dającemu za 
gotówkę: 

maszyne szteperską, sypialnię, 4 srebrne 
zastawy i wazon, narzutkę na leżankę, 


obrazy i lampy. 


Wałkiewiez, kom. sądowy w Bydgoszczy: 


o godz 2-giej po poł 
60, najwięcej dającemn 


32655) 


głoszenie Sprzeday (rena 


Państwowe Nadleśnictwo Stronno sprzəda 
w drodze licytacji dnia 10 grudnia 1929 r., od godz. 
10 przed poł. w Hotelu p. I. Nowaka w Koronowie 


okolo 80 m* drewna użytk. dzużyc I— IV ki. 
„, 580 mp. szczap i wałków opałowych 
oraz 400 „ chróstu grubego i cieńkiego 


z leśnictw: Ługowo, Biała, Stronno, Wilczegardło, Pólko 
i Aleksandrowiec. (32612 


Warunki sprzedaży ogłosi się przed licytacją. Pła- 
cić należy bezwzględnie w dniu sprzedaży. 


Nadleśniczy Państwowy. 


chodziesicina 


W powiecie 
wakuja posady 


ogladac zwie) mośnynh i miosa 


Zgłoszenia przyjmuje: (32659 


Wydział Powiatowy w Chodzieży... 


na dalszych stronach 85 gr. za milim. 1 łam. szer. 67 mm. 
Większe ogłoszenia, zamieszczone wśród drobnych 100%, drożej jak 


29 listopada 1929 r. przenosimy nasz skład 


4 Odbiorców zadowolić. 
32611) 


Szanownym Odbiorcom podajemy do łaskawej wiadomości, że z dniem 


półki Spożywców Pratow. Kolejowych w Bydgoszczy 


z ulicy Zygmunta Augusta 


JWOFGOWĄ 


Przez rzetelną i uczciwą obsługę będziemy się starali nadal Szanown. 


NT. 80 


Zarząd. 


4 


Przetarg ofertowy 
na dostawę dla więzienia karno-śledczego 
w Bydgoszczy 
27.009 kg. chleba żytniego razowego 900, 


2.300 „, słoniny świeżej, pierwszej ja" 

kości i od na mniej 5 ctm. grubej 
1.009 ;; mięsa wieprzowego, Oraz 
2.500 ;, kapusty kiszonej 


odbędzie się w dniu 9 grudnia 1929 r. o godz. 1i-tej. 

Dostawa wspomnianych powyżej artykułów nastąpi 
w miarę zapotrzebowania. Zamknięte oferty z napisem 
„Dostawa więzićnna* wnosić należy do więzienia kar- 
no-śledczegn w Bydgoszczy do dnia 5 grudnia 1929 r. 
do godze”.J-tej w którym to dniu o godz. ll-tej odoę- 
dzie-się komisyjna otwarcie ofert i przeprowadzenie 
przetargu. 


i MO Oferenci przed otwarciem ofert winni złożyć w biurze 
więz 


ennyim na ręce urzędn:'ka gospodarczego tytułem 
wadium 5 /, ceny ofertowej. 
Zarząd więz enny zasirzega sobie prawo wyboru 
przyjęcia względnie odrzucenia oferty. 
Kkaucje na zabezpieczenie dostawy w wysokości 
rtej umowy winne być złożone w myśl zawartych 
przepisów w okó niku Ministerstwa Sprawiedliwości 
z dnia 9 listopada 1927 r. No. 1330/i1 G.S./27. 
Bliższych informacji co do warunków dostawy i za- 
bezpieczenia umowy udziela naczeinik więzienia w biu- 
rze więzienia karno- śledrzego w Bydgoszczy, 
Bydgoszcz, dnia 23 listopada 1929 r. 
32610) Naczelnik więzienia. 


PRZEPUOWO 
WYKONUJE 


; pock! f 
g9 (OC rocza f 
CAOTWIAFUYSENY 4 
ULUWALHILUU /. 


"ds GDAŃSKIEJ 143, EEA 
TEL. 7286. S 


ŁSGEG 


= Najkorzystniefszy zakup 


X 


MTE A aaa | | płaszczy damskich, męskich, 
ipren GA śiecęych I obawa 


BDRer SZCZE 

= ke Jan Heidner 

| Bydgoszcz, Dworcowa 3 
OBUWIE 


(rarderokę 


damską i dziecięcą szyje 
gustownie po przystęp- 
nych cenach 23028 
Reperuje Kujawska 96 


spuszczone oczka u poń-| parter lewe, Il drzwi. 
czoch, Henryka Diezta 4. 


s Magazyn Odzieży 
Jana Kazimierza 2. - 


OZ NEBC ZH 


Tel. 306. 


wszelkiego roózaju jeóno» i oięwejkbiórazje óla urzędów, 

kupiectwa, hanólu, przemysłu, towarzystw oraz prywatne 
wykonujemy szybko i gustownie po cenach uuisfticft. 
|| Specjalnie polecamy naszą nowocześnie urządzoną $ oto- 
 chemiśrafję, w której wykonujemy klisze kreskowe isiatko- 
we óla wszelkiego roózaju reklam oraz ilustrowania óziełikatalogów 


Drukarnia Qydóoska $. A. 


| (Wydawnictwo „Dziennika Bydgoskiego") 
ul. Sozmańskza 29-30, telefonu: 315,316 326,137% 


w zwykłem dziale ogłoszeniowym. 


| Nowoczesny aparat 


do prania 
Compresor 
fi 


opaten- 
towany 


wypierze w jednej godzinie więcej 
jak praczka przez cały dzień. 
Żodać bezpłatn. pokazów w dom. 
PP. Urzędnikom dogodne warunki 
spłaty. (32603 
Zgłoszenia: 


St. Wiśniewska 
ul Gdańska 151 III p. 


Suche sZzczapy 


wałki, korowane. pod- 


Nr. 276. 


© dziecięce, ubranka, mundurki 
szkolne, sukienki poleca 


F. Szultowa, Gdańska 4 


[ji 


MATIAOZTAATA KATA N 


a 
d 


Dziś w czwartek, dnia 28-go bm. 
podawać się będzie u 


ERNESTA BÄCKERA, Pomorska 44 
Świeże kiszki, nogi 
wieprzowe i ilaki 


GOSPODARZ. 


na co zaprasza 


INANA NNNNA 
KAKOKKKWAEOIMA WENN AKINAAWWNHM 


świeże KiszkKi 
z kaszy, z bułek, salcesoniki i wątrobianki 


A. Chwiatkowski, mistrz rzeżnicki, ul. Dworcowa 81 


Telefon nr. 1565. 26932 


kłndy dla bocznice i ko- | peg 


tejek polnych polecaja 

tanio 32080 

tiuward Rentz i Ska, 
Solec Kujawski. 


e 


Mduussapwwie wyko- || 
nywać można przy 20 sto- |Ę 


pniach mrozu przez uży- 
cie naszego 


Bracia Schlieper 


Bydgoszcz 
ul. Gdańska nr. %9. 
Tel. 361. 


© 


Wycinam i mam do od- 
dan'a ok. 10.000 sztuk 


inei 


Okazja dla p. p. odsprze- 
dawców. (32685 


„YRANZYT" w Toruniu |; 


ul. Szczytna 15. Tel. 242, 


—_—nnoobMon Mo 


ApIEKĘ 


kupię w małem miasteczku 
Zgłoszenia proszę skierować 
pod, Apteka” do biura ogło- 
szeń „PAR“, Dworcowa 72. 


2 


32230 | Ą 


|Frosi-Zalcidum. | 


Centralne ogrzewania 


wytwarzają szkodliwe, suche powietrze. 


Firma M. Perkiewirz, Ludwikowo. Mosina 


skonstruowała specjalne naczynia do parowania, 
która suche powietrze zwiłżają, wytwarzając 
zdrowe powietrze. 

Naczynia wyrabia się ze specjalnie preparo- 
wanej glinki w serjach, we wypróbowany fa- 
chowy sposób, co umożliwia takowe po taniej 
cenie dostarczyć. 

Odsprzedawcy otrzymują odnośny rabat, Bliż- 

Y- szy hnformacii udziela powyższa firma oraz jej p 
Á składnica w Gdyni, Szosa Gdańska. (32661 ia 


jarówka „Chevrolet 


najnowszy model 1928 r., nośność do 2 ton, około 10.000 
przejech-=nych kilometrów, prawie ze zupełnie nowa, 
okazyjnie do oddania. (32251 


M. Kriese, Bydgoszcz, Nowy Rynek nr. 9. 


Sprzedam razem lub oddzielnie 


Gl ©» kon cy Mż We Weini 


bez zadłużenia w których znajduje się: skład 
konfekcji męskiej, drogerja, skład kołonjalny 
i rzeźnieki. Domy te przynoszą znaczny dochód 
i położone są w centrum miasta przy rynku, 
inni i unią z ogrodem, 
Kamienica Il-piętrowa W TCZEWIE przy” oży” 
wionej ulicy, 30 mtr. frontu, wykończona w r. 1912, 
12 mieszkań — za cenę zł. 75.000.— 
ją w najlepszem poło- 
Dm handlowy W Tczewie żeniu. ot rynku. 
w którym mieści się skład kawy i cukierków 
oraz skład obuwia, czynsz roczny 11.400,— zł. 
cena kupna 80.000.— zł. (32370 


; Wł. ORCHOLSKI, TCZEW, Rynek. 


| 

= Specjalnych zaproszeń nie wysyła się. z 
O 4 
Katiy wtorek i czwartek od godziny triej po poł. 


Energiczny 


podróżujący - 


: potrzebny (branża kolon.) 
Serejski, Natejki 7 


z ; tel. 905. 32606 
k robo ze ck! | FFEWTOTIOEE ARCE TOKEN 
| daż. na 782434 | mamei arisa 

i | któ dob. i 
Ceramiczne Zakłady || restauracyjna potrzebna 
Bydgoszcz g| zaraz. 32583 


d Chodkiewicza 8-18. £ | Restauracja Dworcowa 
EBEUNAZENEC WZ) WEED Kartuzy (Pomorze). 


H 


Ai 


Stopień kulturalny narodu 
jest jego największą siłą. | 
Zapisz się na członka wspie- 
rającego Tow. kulturalne- 
oświatowego T. C. L. 


Ceny ogioszeń. 25 gr. za wiersz milimetrowy na stronie 7-lamowej szerokości 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 60 gr., w tekście na drugiej i trzeciej stronie 1,00 zł., 


Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 gr., każde dalsze 15 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 200/, zniżki, 
Przy powtórzeniu ogłoszeń o tym samyin tekscie ndziela się rabatu, 


Przy konkursach 1 dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają. — Ogłoszenia zagraniczne 25 0/, dopłaty. — Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzezeniem iniejsca o 20*/, drożej, 


Za terminowe umieszczenie I 


O. 203718 Poznan. 


przepisane miejsce administracja nie odpowiada. — Miejsce płatności: Bydgoszcz. — Konta bansowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych, Bank Ludowy, 
Bank M. Stadthagen. — Konto czekowe: P. K. 


a RAP N ACTA EO ARE ZIE REA ZRT YŻ AOR OE CE DE WEZ WEEK TO RT TT EEE JRE EZ TTP ZO TP OOE WESTON (TOT WARS TOOK UE PA T TE ZEP OSA PETA GOO aE 
Wydawca. nakładem i czcionkami; Drukarnia Bydgoska Sp, .Akc. w Rydgoszczy, — Zą.rędakcję odpowiedzialny: Stanisław Nowakowski w Bydgoszczy. 


